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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
% wyjątkiem dni poświątecznych.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcji i Administracji 
ulica Czarnieckiego 1. 12. — Ekspedyeya miejscowa 
w Agencji dzienników St. Sokołowskiego. P a sci Haus- 
manna I. 9. — Listy należy frankować.

Keklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakcyi nr. 88 .

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n ie  32 K., p ó ł r o c z n ie  18 K., k w a r t a l n i e  8  IX, 
m ie s ię c z n ie  2 K. 70 h. — W miejscu: r o c z n ie  24 K., p ó ł r o c z n ie  12 K., k w a r t a l n i e  6 K., m ie ­
s ię c z n ie  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N ie m c z e c h  3 Ii. 20 h. miesięcznie. We wszyst­
kich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy 1 literacki" dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej'', otrzymają cało- i 
półroczni ahonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ówieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K 50 h.,> drudzy 60 h. „Prze- 
we ::tik“ p 'enumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe­
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 bal, od jednego w iersza  m iary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Ageneya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż  Hausmanna I. 9.; we F ranc ji w Pa- 
ryżn wyłącznie Ageneya pana Adama, 38 Rue de 
Yarenne.

c z j j ś ć  i i E i m z j p o m
Lwów , 31 maja.

Dzienniki berlińskie potwierdzają zano­
towaną przez nie przed kilkoma dniami w 
formie pogłoski wiadomość, że niemiecka Ba­
da związkowa postanowiła zalecić koronie do 
saakcyi uchwałę parlamentu w sprawie pła­
cenia dyet członkom tegoż ciała. Uchwała ta 
przyszła do skutku na wniosek centrum kato­
lickiego, domagającego się od szeregu lat zer­
wania z tradycją ks. Bismarcka, który w ze­
branym w r. 1871 dla ukonstytuowania się 
parlamencie cesarstwa, przeparł zasadę, iż po­
słowie nie mają pobierać żadnego wynagro­
dzenia za swoje czynności Ostrze tego posta­
nowienia było zwrócone głównie przeciw stron­
nictwu socyalistycznemu, któremu żelazny kan­
clerz chciał ile możności utrudnić dzierżenie 
mandatów. Atoli praktyka wykazała, że to 
właśnie stronnictwo potrafiło bardzo wygo­
dnie pokonać wynikające ztąd dla niego tru­
dności. Socyaliści zaczęli m  swoich kas związ­
kowych płacić subwencje niezamożnym po­
słom. Fiskus wytoczył im o to procesy na 
mocy paragrafu ustawy orzekającego, że opła­
ty pobierane z prywatnych źródeł za czynno­
ści publiczne przypadają na korzyść skarbu. 
Procesy te socyaliści przegrali. Umieli jednak 
i wtedy soJe  poradzić. I tak niezamożni po- 
słowie_ zostali współpracownikami pisin i in­
nych instytucji, pobierają od nich pensje a 
rząd wobec tego zupełnie jest bezsilnym. — 
W żadnym atoli razie zakaz pobierania dyet 
nie przyczynił się do skrępowania działalno­
ści party! socyalistycznej na arenie parlamen­
tarnej — owszem liczba posłów tego stron­
nictwa zwiększała się z każdym okresem wy­
borczym i dzisiaj socyalno - demokratyczna

ETEDM U  WIELU
j  j k j  OBECNA RESTAUJRACYA.

(Ciąg dalszy)

I.
Przedewszystkiem z góry trzeba stwier­

dzić niektóre pew n ik i:
Pierwszym, że restauracja była ko­

nieczną, i to gruntowna, od stóp do głów. 
Budynek stary, stawiany nie naraz, z nie­
jednostajnego, częściowo lichego materyału, 
przez setki lat przekształcany ręką dość bez­
względną, a w ciągu lat kilkudziesiąt ostatnie 
łatany oszczędnie a nieumiejętnie; budynek o 
licznych przystawkach, skomplikowanych da­
chach i załamkach, budynek, któremu miej­
scami brakowało porządnego fundamentu, 
miejscami wyrąbano w różnych czasach szkar- 
py, wspierające gotyckie sklepienia, był P0' 
rysowany, zgryziony od wilgoci, o ścianach 
pokrzywionych, słowem.w stanie groźnym, wy­
magającym ratunku. Że przy radykalnej re- 
stauracyi ucierpieć musiała „patyna starości11, 
to prawda, ale na to rady nie ma. Należę 
do pierwszych, którzy cenią harmonię, jaką 
barwom i kształtony zabytku jakiegoś nadaje 
patyna starości, czuję jej urok, lubuję się w 
jej powadze — nie mogę jednak zamknąć 
oczu na to, że trudno zachować patynę, gdy 
się musi zdz.erać tynki, dane niewłaściwie na 
kamieniu i na testowanej, do tynku nie prze­
znaczonej cegle,^ gdy się stare, zwietrzałe ciosy 
musi wymieniać na nowe, gdy się musi do­
rabiać części utrąconych gzemsów kamien­
nych, lub spróchniałych stall czy złoconego 
ołtarza drewnianego.

frakcja liczy w parlamencie około 40-stu 
członków.

W obec tego, większość parlamentu przy­
jęła płacenie dyet za stały swój postulat, wy­
stępowała z nim na każdej prawie sesyi, zawsze 
wszakże bezskutecznie, bo Eada związkowa, w 
której Prusy mają głos decydujący odrzucała 
go systematycznie, _ tak samo jak odrzucała 
uchwałę o zniesienie zakazu swobodnego prze­
bywania w granicach cesarstwa członków Sto­
warzyszenia Jezusowego. Dopiero teraz, jak za­
pewniają, rząd pruski zaniechał w Badzie 
związkowej swojego weto, do czego podobno 
skłoniła go i ta okoliczność, że w parlamen­
cie za zniesieniem przepisu o niepłaceniu dyet 
oświadczył się także znaczny zastęp stronni­
ctwa konserwatywnego stojącego dotychczas 
niewzruszenie przy tradycyi bismarkowskiej.

Y/edle odpovviedniego projektu ustawy, 
dyety mają wynosić za każdy dzień 20 ma­
rek. Obok tego ma posłom przysługiwać i na­
dal prawo wolnej jazdy klasą pierwszą na 
wszystkich kolejach żelaznych w cesarstwie. 
Ponieważ sesya parlamentarna trwa zazwy­
czaj od połowy listopada do czerwca, a więc 
około 190 dni. Zatem suma dyet wynosiłaby 
w tym czasie mniej więcej 3800 m. Poseł sej­
mowy będzie mógł, jeżeli należy także do par- 
łamerhi', pobierać podwójne dyety, z wyją­
tki-, &dy posiedzenia odbywają się równo­
cześnie. Z tego wszystkiego wynika, że w ra­
zie zatwierdzenia uchwały o dyetach parla­
mentarnych, poseł, należący równocześnie do 
parlamentu i do sejmu, pobierałby ogółem za 
swoje czynności około 5000 marek.

. Ustanowienie dyet w Izbie Kzeszy miało­
by niemałe znaczenie także dla społeczeństwa 
polskiego. Dotychczas przyjęcie mandatu do 
parlamentu wymagało znacznych ofiar pie­
niężnych, o na te niewielu tylko mogło się 
zdobyć. To też częstokroć zmuszone były wy­
rzekać się mandatu osobistości, które obda­
rzone wyższemi zdolnościami i władając bie- 
gle językiem niemieckim posiadały wszelkie

Wprawdzie jest na to jeden sposób: 
nie dorabiać i nie odnawiać, nie tykać wogóle 
starych zabytków. Buskin twierdził, że każda 
restauraeya jest wandalizmem, a każdy re­
staurator zabytków zbrodniarzem. — Nie wat 
pil wie największy urok i wdzięk malowniczo- 
ści mają ruiny, przy których ręka ludzka nic 
nie robi. Ale nie wiem, czy patrzalibyśmy 
spokojnie na to, jak katedra wawelska, ze 
względu malowniczości nie restaurowana, roz­
padałaby Kię w gruzy. Zresztą są zabytki i 
zabytki. Kościół, który nie przestał być do­
mem służby Bożej, jest nie martwym oka­
zem starożytności, ale miejscem żywego na­
bożeństwa ; musi być utrzymany porządnie i 
odpowiednio do swojego przeznaczenia. Ka­
tedra na Wawelu jest „narodowym pamiątek 
kościołem1', jest najprzedniejszym klejnotem 
naszej chwały i przeszłości, ale kościołem ży- 
wyrci być nie przestała. Dziękujmy za to 
Panu Bogu i nie pragnijmy, aby zmieniła się 
w malowniczą ruinę, albo w jakieś zhuiie 
muzeum, po któremby ludzie chodzili w ka­
peluszu na głowie, jak n. p. kościół Certosy 
pod Pawią.

Drugim punktem, o którym pamiętać 
trzeba, mówiąc o odnowieniu katedry, jest to, 
że okazałem, ozdobnem, wybitnem dziełem 
architektury gotyckiej, czy to ze względu na 
całosc pomysłu, czy na szczegóły, nigdy nie 
była i nie_ będzie, chyba, żebyśmy chcieli 
z gruntu ją  przerobić, stworzyć z niej coś 
nowego. Zapewne, że plan jej jest dla nauki 
zajmujący, jako ważny okaz tego typu i ukła­
du, najdalej posunięty na wschód, ale pomi­
mo wyjątkowego użycia ciosu, jest to kościół 
nawet w Polsce należący do skromnych ; po 
za ziemią^ polską należałby do bardzo skrom­
nych; piękniejszymi szczyci się niejedna 
mieścina^ prowincyonalna Niemiec, nie mó­
wiąc o I  rancyi i Flandryi. Nie przeszkadza 
to, że dla nas jest on najpiękniejszym, bo 
łączą się z niin takie pamiątki i wielkie wspo­
mnienia historyczne, którychby nam naj­
piękniejsza katedra zagraniczna zastąpić nie

warunki do oddawania’;swojeniu społeczeństwu 
cennych usług.

D e łe g a c y  e.
(Telegram.)

Belegacya austryacka.
Wiedeń, 31 maja. Komisya budżoiowa 

Delegaeyi austryackiej odbyła wczoraj po połu­
dniu kilkugodzinne posiedzenie. Przede’-’- szyst- 
kiem mrgr. Bacquehem złożył sprawozdanie 
z budżetu Ministerstwa spraw zagranicznych. 
Streściwszy cccpose P. Ministra i poglądy wy­
rażone w ciągu dyskusyi, wspomniał mówca 
z zadowoleniem o zapewnieniu P. Ministra, 
że sojusz z Niemcami i Włochami oraz poro­
zumienie z Bossyą co do półwyspu bałkań­
skiego trwają niewruszone. Stwierdził daiej 
mówca, że stanowcza polityka wschodnia P. 
Ministra zyskała powszechny poklask i wyra­
ził pochwałę odwadze i wytrwałości członków 
misyi austryackiej jakoteż dzielności i karno­
ści oddziału austryacko- węgierskich maryna­
rzy w Chinach. Sprawozdanie kończy się wnio­
skiem, ażeby P. Ministrowi za pełne godności 
i skuteczne kierowanie polityką zagraniczną 
jakoteż za gorliwe i rozumne usiłowania cfM  
popierania naszych interesów ekonomicznych, 
wyrazić zupełne zaufanie i gorące podzięko­
wanie.

Sprawozdanie to komisya uchwaliła. Na­
stąpiły obrady nad kredytem okupacyjnym. 
Wzięli w nich udział delegaci: Herold, Pom- 
mer, Wolf i K o z ł o w s k i .  Ten ostatni o- 
świadczył, że dodatnie jego zapatrywanie na 
stosunki bośniackie wypływają ze studyów, 
przedsiębranych na miejscu. Mówca zapytuje 
p. Wolfa, dlaczego przytaczał daty, czerpane 
z dzienników, jeżeli sam ich nie uważał za 
prawdziwe ? P. Kozłowski zbijał dalej twier-

mogła. My w tej wawelskiej świątyni upa­
trujemy coś więcej, niż piękny budynek; 
każdy tutaj kamień .jest kartą historyi naszej, 
każdy grobowiec, każdy ołtarz, każda kaplica 
przemawia do nas głosem dawnych _ wieków 
walk, chwały przeszłej wielkości i bólów 
upadku. W szczegółach mieści ona zresztą 
skarby sztuki. Ale kto oczekiwał po restaura- 
cyi obecnej, że stworzy „najpiękniejszy przy­
bytek, jaki kiedykolwiek na ziemi wystawił 
naród przeszłości11, i mówi to nie w_ znacze­
niu przenośnem, kto naprawdę spodziewał się 
ujrzeć raptem arcydzieło architektury, ten 
jest niebezpiecznym. .. poetą. Takimi brzmią­
cymi frazesami przyczynia się do wytworze­
nia sztucznej atmosfery przesady i fałszu. 
Z katedry naszej żadna na świecie restaura­
cja nie zrobi paryskiej Nutre Danie, ani na­
wet katedry koszyckiej. I nie pragniemy wcale, 
aby zrobiła.

Wreszcie zapominać nie można, że te 
roboty restauracyjne bynajmniej ukończone nie 
są, nietylko w kaplicach i dobudowach, ale 
nawet w prezbiteryum samem, w ambicie, 
w nawie głównej i w bocznych. Potrwają one 
jeszcze, czas jakiś. Były względy natury ko­
ścielnej , które skłoniły do przyspieszenia 
chwdli otwarcia. Powstało stąd wieie dla zwie­
dzających łamigłówek, rzeczy niejasnych lub 
wątpliwych. Z tego jednak nie wynika jeszcze, 
aby godziło się zaraz występować wprost 
z zarzutami, że n. p. bramki renesansowe po 
bokach prezbiteryum stoją w powietrzu, o nic 
nie oparte, że górną część zapiecków stali od 
strony ambitu zostawiono odsłoniętą, że „wy­
rzucono11 Thorwaldsena posąg Potockiego i 
niektóre iime pomniki, których chwilowo nie 
widzimy tam, gdzie dotąd były. Poczekajmy, 
aż roboty będą ukończone, a pokaże się, że 
wiele z tych zarzutów było niesprawiedli­
wych. Bramki będą miały oprawę, i to bar­
dzo ozdobną, stall nie będzie widać z ambi­
tu, gdy ścianki w arkadzie będą ukończone 
i uwieńczone piękną kratą bronzową, która 
się robi. — Pomniki niektóre, z ważnych po-

dzenie, jakoby Bośniacy uciekali do Bossyi. 
Porównywał stosunki kolonij czeskich w Bos­
syi ze stosunkami w Bośnii i wykazywał, że 
porównanie to wypada na korzyść Bośnii, al­
bowiem Czechom w Bossyi bardzo źle się 
dzieje. Zresztą także w innych państwach 
istnieje emigracya. Na zarzut Wolfa, że w 
Bośnii zbytnio propaguje Bząd katolicyzm i 
zarzucał mu prozelityzm, zaznacza mówca, że 
może tu być tylko mowa o opiekowaniu się 
Kościoła katolickiego i oświadczył, że urzę­
dnikom musi być dozwolone popierać cele re- 
ligii, którą wyznaje Najwyższy Dom Cesarski 
i większość ludności austryackiej. O jakiem- 
kolwiek wykroczeniu przeciw tolerancji lub 
humanitaryzmowi nie może tu być mowy. 
Mówca’ nie pojmuje, że wspomniany delegat 
austryacki radzi niekatolickim Bośniakom skar­
żyć się u sułtana. W Bośnii zaznacza mów­
ca nie ma fiskalizmu, któryby tamował rol­
nictwo i inne zawody.

Przemawiał jeszcze p. K r am  a r z, po­
czerń P. Minister wspólnego skarbu K a i l a y  
w odpowiedzi na rozmaite zapytania stwier­
dził, że w większej części szkół w Bośnii ję­
zykiem wykładowym jest język krajowy, że 
szkołom wyznaniowym wolno tam ustanowić 
własny plan nauk i że w obec różnych wy­
znań występuje Bząd z jak największą tole­
rancją. Bząd gotów jest uwzględnić, życzenia 
'Herbów w Bośnii, jeżeli także ©ni okażą po­
dobną gotowość do zgody. Gdyby przyszła do 
skutku ugoda między przywódzeą prawosła­
wnych a metropolitą, to Bząd z pewnością na 
nią przystanie, zastrzegając sobie swe prawo 
nadzoru. Jeżeli uda się nam ■— rzekł P. Mi­
nister —■ do czego naturalnie trzeba wiele 
czasu, obudzić w mieszkańcach prowincyj oku­
powanych przekonanie, że na wszelki wypa­
dek w składzie Monarchii austro węgierskiej 
jest im przecież najlepiej, to kraje te staną 
się także silną podporą Monarchii. Tradycja, 
historya, narodowość, wszystko to prze kraje 
te do Austro-W ęgier, w obrębie których one

wodów musiały być przeniesione na inne 
miejsce, jak to n. p. zaraz zobaczymy, gdy 
będzie mowa o pomniku Trzebickiego. „Wy 
rzuconym11 naprawdę został jeden posąg 
Skargi, ten, na który był taki krzyk przed 
laty, gdy go w katedrze umieszczono. Prze­
niesiono go do kościoła św. Piotra, gdzie 
Skarga jest pochowany i gdzie może ma nie­
jakie prawo do posągu. Jest to słaby utwór 
dłuta, katedry nie zdobił, nie ma go co ża­
łować, zwłaszcza jeżeli zastąpi go, jak nam 
obiecują, prawdziwe dzieło szfuki.

A więc restauracja katedry je.st dosko­
nałą? Żadnych przeciw niej zarzutów pod­
nieść me można? Bynajmniej tego nie chcę 
twierdzić. Tylko należy wystrzegać się przy- 
tem przesady i uprzedzenia, nie kierować się 
pierwszem, złudnem często wrażeniem, i uni­
kać sądów powierzchownych. Pierwszym wa­
runkiem krytyki powinnaby być dokładna 
znajomość sprawy obok bezstronnego wnika­
nia w powody i zgłębiania wszystkich pro i 
contra, przynajmniej tych, które znać mo­
żemy.

Dwie są zasady, według których w XIX 
w. układano programy restauracji dawnych 
zabytków architektury : według jednej, uwa­
żano sobie za obowiązek przywracać pierwo­
tną postać budynku, lub postać, jaką przybrał 
przy jakiejś późniejszej lecz jednolicie prze­
prowadzonej budowie. Jest to zasada jedynie 
tam dobra, gdzie idzie o jakiś zabytek z epoki 
stylowej, tak bezwzględnie ważnej, o jakieś 
takie arcydzieło, jak n. p. Parthenon, gdzie 
wszystkie późniejsze przydatki, choćby* naj­
piękniejsze, schodzą w obec klasycznej dosko­
nałości pierwowzoru na drugi plan. Był czas, 
że próbowano tej metody także przy restau­
racji kościołów średniowiecznych — doprowa­
dzała do dziwolągów. Dziś uznano ją dość 
jednozgodnie za punkt widzenia jednostronny 
i przestarzały w obec budowli, na które skła­
dały się wieki i w których różne style ko­
lejno po sobie zostawiały ślady, łącząc się z 
sobą w naturalnej ewolucyi. Prócz, wyjątko-
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zachować mogą swój odrębny charakter i 
rozwój narodowy. Emigracya, która w osta­
tnim roku nagle się wzmogła, jest w związku 
z pewną agitaeyą mahometańską, która bierze 
początek z Mostaru. Władze zrobiły, co tylko 
było możliwe, aby tę agitacyę powstrzymać. 
Niewątpliwie ruch emigracyjny sam przez się 
uspokoi się. Mówca wspomniał o rozległych 
akcyach ratunkowych w razie klęsk elemen­
tarnych, o ezęśeiowem zniesieniu robocizny i
0 rozmaitych usiłowaniach rozwiązania kwestyi 
agrarnej przez zamianę gruntów i komasacyę, 
które to usiłowania jednak rozbiły się w sku­
tek oporu wszystkich stron interesowanych.

P. Minister stwierdza, że Eząd stara 
się ile możności złagodzić przykre stosunki 
agrarne i dopomódz ludności chłopskiej. Strze­
lania do gołębi w Ilidzie od dwóch lat już 
nie odbywają się. Następnie wziął P. Mini­
ster w obronę urzędników przed zarzutem 
prozelityzmu katolickiego. Rząd stara się prze- 
dewszystkiem o utrzymanie pokoju religijnego
1 o równomierny rozdział datków na rzecz 
wszystkich wyznań w kraju. Osobiście prze­
ciw P. Ministrowi podniesione zarzuty są z 
gruntu nieprawdziwe. O polepszenie płacy 
nauczycieli P. Minister starać się będzie w 
granicach, wytkniętych budżetem. (Żywe o- 
klaski).

W  końcu przyjęła komisya budżetowa 
kredyt okupacyjny, oraz etaty wspólnego Mi­
nisterstwa iinansów i wspólnej Izby obra­
chunkowej, jakoteż zamknięcie rachunkowe.

Dziś toczyć się będą w korni,syi obrady 
nad budżetem marynarki.

Delegacya węgierska.
Wiedeń, 31 maja. Komisya wojskowa 

Delegacyi węgierskiej przyjęła wczoraj w dy- 
skusyi szczegółowej, po poufnych wyjaśnie­
niach P. Ministra wojny, cale ordir^jmim  woj­
skowe z wyjątkiem dwóch tytułów, które na 
razie pozostawiono w zawieszeniu. *

W toku dyskusyi między innymi del. 
E a k o w s z k y  zainterpelował P. Ministra woj­
ny bar. Krieghammera, dlaczego poruczniko­
wi Keglevich-Matasich nie pozwolono złożyć 
szarży i odpowiadać przed sądem cywilnym.

P. Minister odpowiedział', że oficerowi, 
pozostającemu w śledztwie, nigdy się na to 
nie pozw7ala. \ .

Wówczas pos. E a k o w s z k y  odczytał z 
wczorajszej Wiener Ztg., że porucznikowi 
Ozernuckyemu, znanemu z procesu Dreyfu­
sa, na to pozwolono.

P. Minister wojny odrzekł, iż Ozęrnu- 
cky był tylko w śledztwie dyseyplinarnem, 
bo wyjechał bez urlopu.

Rada Państwa.
(Telegraficzne sprawozdanie z  dalszego ciągu 

•posiedzenia Izby posłów w d. 30 b .-m )
Wiedeń, 3L maja. Na wczoraj szem po 

siedzeniu Izby posłów odczytano, między in- 
neini, interpelacye p. K o z ł o w s k i e g o  i

to w. do P. Ministra obrony krajowej w spra­
wie rewersów demolaeyjnych, p. E o m a ń -  
c z u k a  i tow. do P. Prezydenta Ministrów 
w sprawie emigraeyi ludności ruskiej z Ga- 
ncyi, p. D a s z y ń s k i e g o  i tow. w sprawie 
postępowania policyi w Tarnowie i drugą w 
sprawie zachowania się pewnego starsz. radcy 
skarbowego we Lwowie w obec praktykanta 
urzędu podatkowego.

Jak już z wczorajszej depeszy wiado­
mo, Izba odrzuciła 221 głosami przeciw 25 
wniosek p. Wolfa o odroczenie obrad nad u- 
stawą w sprawie budowy dróg wodnych a 
to do czasu, aż Sejmy wydadzą opinię o tem 
przedłożeniu, a uchwaliła 200 głosami prze­
ciw 47 przejść do szczegółowej dyskusyi nad 
przedłożeniem. — Za przyjęciem przedłożenia 
rządowego za podstawę do dyskusyi szczegó­
łowej, głosowali: Koło polskie, polscy posło­
wie opozycyjni, Eusini, Czesi, część centrum 
katolickiego, część niemieckiej partyi ludo­
wej, partya wiernokonstytucyjna, postępowcy, 
antysemici, Słoweńcy, Włosi, oraz czeska 
wielka własność konserwatywna z wyjątkiem 
księcia Schwarzenberga, który w czasie gło­
sowania opuścił salę. — Przeciw głosowali: 
niektórzy członkowie centrum katolickiego i 
niemieckiej partyi ludowej, niemieccy chłopi, 
agraryusze czescy i Schoenererowcy. Eozpo- 
częły się szczegółowe obrady nad paragrafami 
1 do 4.

W dyskusyi nad tymi czterma para­
grafami P. Minister handlu br. Ca l i  stwier­
dził, że projekt ustawy o budowie dróg wo­
dnych został w ogólności sympatycznie i 
bardzo przychylnie przyjęty. Eząd wcale nie 
spuszcza z oka strony finansowej, technicznej 
i ekonomicznej tej sprawy. Dyskusya prze­
prowadzona w Izbie najlepszą daje rękojmię, 
że cała ta kwestya zostanie w sposób wszech­
stronnie zadowalający rozwiązaną. Przepis 
ustawy, który oddaje w ręce Rządu ustano­
wienie taryf, zapewnia tem samem ochronę 
interesów swojskiej produkcyi, oczywiście tak­
że rolniczej.

Przemawiali jeszcze pp. Schreiner, Żi- 
tnik i Vukovics, poczem o godzinie 3 posie­
dzenie przerwano i dalszy ciąg obrad nad 
ustawą o budowie dróg wodnych odroczono do 
godz. pół do 8 wieczorem.

Na posiedzeniu wieczornem toczyła się 
w dalszym ciągu dyskusya szczegółowa. Po 
przemówieniu p. K a f t a n a  dyskusyę nad 
§§. 1 do 4 zamknięto. Następnie przemawiali 
mówcy generalni p. M e t a l i  contra i p. K a i z 1 
pro. Ten ostatni oświadczył między innemi, 
że niektóre rzeki karpackie w Galieyi teraz 
zrządzają tak wielkie spustoszenia w kraju, iż 
ludność wkrótce przeboleje ten uszczerbek ma­
jątku krajowego, jaki spowodują koszta bu­
dowy kanałów. Z kolei przyjęto paragrafy 1 do 
4, w redakcyi komisyi z dodatkiem posła 
Sedlnitzkyego, ażeby przy ustanowianiu taryf 
miano wzgląd na krajową produkeyę. Do §. 5 
przemawiali pp. Me t a l i ,  Sc  li r e i ner ,  Ka- 
s p e r  i Li  el i t ,  poczem dyskusyę zamknięto 
i przemawiali mówcy generalni p. S t o j a n  
•pro, p. P o l e s i v i  contra

Posiedzenie, skończyło się o godzinie 12 
minut 30 w nocy. Następne dzisiaj o 11 
przed południem.

Wczoraj po południu podczas posiedze­
nia Izby posłów, odbyła się konfereneya prze­
wodniczących klubów, na której ułożono pro­
gram obrad nad prowizoryum budżetowem. 
Uchwalono, że każde stronnictwo ograniczyć 
się musi do złożenia krótkiego oświadczenia. 
Żaden mówca nie może dłużej przemawiać jak 
pół godziny. Dotychczas zapisanych jest 11 
mówców pro , a 9 contra.

Dyspozyeye parlamentarne zostały w o- 
statniej chwili o tyle zmienione, że dyskusya 
o drogach wodnych toczyć się będzie bez 
przerwy aż do ukończenia, prawdopodobnie 
do dzisiaj wieczora, a prowizoryum budżetowe 
przyjdzie dopiero na przyszły tydzień na po­
rządek dzienny.

Jeżeli dzisiaj powiedzie się ukończyć 
dyskusyę o drogach wodnych, to nastąpi na­
tychmiast trzecie czytanie tej ustawy i ustawy 
o inwestycyach kolejowych.

Do Wiednia przybyli prezydent miasta 
Lwowa dr. Małachowski i profesor politechni­
ki Dzieślewski, aby poprzeć uwzględnienie 
Lwowa przy budowie kanałów.

Dr Kaizl ogłosił wr tygodniku Rozhlecly 
artykuł o drogach wodnych i kanałach. W ar­
tykule tym pisze, iż z całym naciskiem pod­
nieść należy, że uchwalone być mają i ka­
nały i regulacya rzek. W tem tkwi zwycię­
stwo jego stronnictwa, które od początku się 
tego domagało. Przeciwnej agitacyi udało się 
spowodować wniesienie przedłożenia jedno­
stronnego, o kanałach, ale akcya Młodocze- 
chów zdołała sprawę zmienić tak, że uwzglę­
dnione są i regulacya rzek i melioracya. 
Opozycya wprawdzie wszystko z politycznych 
względów poddaje krytyce, ale nie może nie 
znaleść. Powiadają — pisze dalej dr. Kaizl — 
że Czesi nie powinni przyjmować ustawy 
państwowej, która z góry przesądza o udziale 
krajów. Tak jednak nie jest. Państwo przy­
czynia się pewną kwotą, a wykonanie zale- 
żnem jest od uchwał Sejmów. Ostateczny głos 
mają więc Sejmy. Czesi mają wszelkie pra­
wo domagać się pomocy. — Dr. Kaizl wyli­
cza między innemi, że miasto Tryest dostało 
na port 100 milionów, dalej wielkie opu­
sty podatkowe, za 32 miliony wybudowano 
kolej uboczną do Tryestu, za 82 miliony wy­
budowano kolej yoralberską, 150 milionów 
wydano na wiedeńską kolej miejską, 44 mi­
liony na regulacyę Dunaju, 68 milionów ko­
sztowała gal. kolej transwersalna, 60 milio­
nów inne galicyjskie koleje. Obeclie 200 
milionów wydaje się na koleje alp: jskie. Cze­
si więc nie żebrzą i nie proszą, ale mają 
wszelkie prawo domagać się czegoś dla swego 
kraju.

W ostatnich dniach odbywały się w 
Wiedniu konfereneye poselskie w sprawie au­
tonomii południowego Tyrolu. Jak dzienniki 
utrzymują, doprowadziły one do pożądanego 
rezultatu.

(Echa zajść we Wrześni. — Protest niemieckich 
przemysłowców przeciw wydalaniu polskich ro­

botników. — Wiece polskie na obczyźnie).

Znane zajścia we Wrześni wyzyskują 
ciągle jeszcze pisma hakatystyezne na swój 
sposób, usiłując tak rzecz przedstawić, jakoby 
do wzburzenia ludności przyczynił się głó­
wnie odbyty tam wiec. W sprawie tej otrzy­
muje Koln. Yolkszeitung, korespondeneyę z 
Wrześni, jak zapewnia od zupełnie wiarogo- 
dnej osoby. Nieprawdą jest, pisze korespon­
dent, że wiec spowodował smutne zajścia. 
Przeciwnie, na wiecu wzywano do spokoju, 
co poświadczyć musi obecny tam dozorujący 
urzędnik Gtinther z Poznania. Jedynym i wy­
łącznym powodem zajść było karanie dzieci 
za to, że nie robiły postępów w nauce reli- 
gii niemieckiej. W ostatnim czasie coraz sro­
żej dzieci karano. Każdego poniedziałku bra­
no je do osobnego pokoju szkolnego, gdzie 
im nauczyciel wymierzał „łapy“ po cztery na 
każdą rękę, tak że dzieciom ręce popuehły i 
krwią zabiegły. Działo się to zwykle między 
godziną 12— 1 w południe. Dzieci z płaczem 
opuszczały szkołę, a wiadomość o ich karaniu 
rozbiegła się lotem błyskawicy po calem mie­
ście. Matki tych dzieci, które jeszcze do do­
mu nie powróciły, pospieszyły do szkoły, aby 
je uwolnić od razów. Wkrótce zgromadził 
się tłum, który jednak ani nie przypuścił 
„szturmu11 do szkoły, ani nauczycieli nie „na­
padł11 tylko im się odgrażał. Nauczyciele po­
słali po żandarmów, którzy też matki roz­
pędzili, a nauczycieli odprowadzili do domu. 
Z uznaniem podnieść trzeba, że obaj du­
chowni katoliccy, skoro tylko dowiedzieli się 
o zajściach w szkole, natychmiast tam po­
dążyli, a uspokajając rozgoryczone matki, we­
zwali je do rozejścia, co choć z wielkim tru­
dem im się udało. Rodzice karanych w spo­
sób tak nieludzki dzieci poddali je zaraz po 
południu oględzinom lekarskim i poczynili dal­
sze kroki11.

Do Bromb. Tagebl. donoszą, że władze 
zarządziły z powodu zajść wrzesińskich surowe 
dochodzenia i uwięziły już kilka osób. Dzien­
nik ten wyraża przy tej sposobności oczeki­
wanie, że prokuratorya niepoprzestanie na tych 
tylko aresztowaniach:

Z Dessau donoszą: Wielcy przemysło­
wcy z Saksonii i Anhaltu uchwalili wystą­
pić ze wspólnym protestem przeciw groma­
dnym wydaleniom zagranicznych czeskich i 
polskich robotników z Niemiec.

Przed kilkoma dniami odbył się wiec. 
polski w Gryfii na Pomorzu. Po omówieniu 
różnych spraw obchodzących bliżej Polaków, 
uchwalouo wysłać petycyę do lcs. Kardynała 
Koppa o uzyskanie polskich nabożeństw.

Wiec polski odbędzie się w Hoerde (w 
Westfalii) dnia 2 czerwca r. b.

wych wypadków, puryfikacyę, ujednostajnie­
nie stylu budowli średniowiecznych zupełnie 
zarzucono, uważając, że od teoretycznego za­
dowolenia z przywróconej jedności stylowej 
ważniejszem jest zachowanie śladów różnych 
wieków i różnych epok kultury. Jest to sta­
nowisko historyczne, objektywne, najbardziej 
odpowiadające eklektycznemu naszemu wie­
kowi, i najbezpieczniejsze, bo najmniej niszczy 
i najmniej ryzykuje.

Gi co podjęli restauracyę katedry na 
Wawelu, stanęli także w obec tej alternaty­
wy. W pierwszych naradach zastanawiano się 
nad przyjęciem zasady puryfikacyjnej, jeżeli 
nie co do szczegółów urządzenia, to co do 
zrębu murów budowy. Były głosy domaga­
jące się przywrócenia mniej więcej jednolitej 
budowy gotyckiej, z czasów Łokietka i Kazi­
mierza W. Aby to osiągnąć, wypadało prze- 
dewszystkiem usunąć przeróbki biskupa Lu­
bieńskiego z początku XVIII w., t. j. przy­
wrócić niski gotycko zasklepiony ambit dokoła 
trzech boków prezbiteryum. Przedstawiało to 
niewątpliwie pewne strony^ nęcące. Zrąb bu­
dowy stałby się był jednolitym, organicznym, 
zrozumiałym. Zewnątrz byłaby uwydatniła się 
piękność wschodniej połowy gmachu, wystą­
piłby ukryty dziś szczyt na strychu zarębio- 
ny, wnękami i żabkami ozdobiony, iriury 
prezbiteryum mogłaby znów jak dawniej 
uwieńczyć galerya przeźrocza kamienna, a 
obiegająca dokoła dachy, wyższą środkową 
część, kapłańską opięłyby przeskakujące nad 
dachami bocznymi ambitu łuki odporne ; okna 
prezbiteryum wychodziłyby znów jak pierwo­
tnie na otwarte światło, a przystrojone witra­
żami kolorowymi, rzucałyby mistyczne blastd 
barw do wnętrza. To są strony dodatnie. Nie 
brak i ujemnych.

(Giąg dalszy nsstąpi)-
Stanislaw Tomkowicz.
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VII.
(Giąg dalszy).

Od dnia tego widywali się prawie co 
niedziela u „Tombe a Mole'1. Przychodzili 
każde z osobna, innemi drogami i dzięki nad­
zwyczajnej ostrożności uniknęli niebezpieczeń­
stwa spotkania się z kim, ktoby ich zdradził. 
Rozłączając się, Sabina zawsze odchodziła 
pierwsza, a za nią dopiero po chwili Dezyde- 
ry wychodził całkiem przeciwną stroną aż 
koło młyna w Aniony i ztamtąd dopiero wra­
cał do la Ohalaignerie.

Zdawało się więc, że nic nie grozi od­
kryciu ich tajemnicy, a przecież, pewnej nie­
dzieli, gdy Sabina szybko biegła ścieżką wio­
dącą na ulice Leśną, ujrzała przed sobą wy­
soką postać "kobiety, która jakby z umysłu 
drogę jej zagrodziła. Było to już w połowie lu­
tego, kiedy dzień dłuższy, a zmrok nie tak 
prędko zapada. Sabina, w. obawie jakiejś nie­
przyjemności, rzuciła się w bok, a w tej sa­
mej chwili usłyszała te słowa, wymówione 
pieszczotliwym głosem:

Nie bój się niczego, moje dziecko, 
pragnę tylko twego dobra i możesz mi za­
ufać !■■•

Mówiąc to,̂  tajemnicza postać zbliżała 
się i w bladem świetle kończącego się dnia 
Sabina poznała swoją własną ciotkę, ową Ade- 
linę Nivard, która poszła na złą drogę i któ­
rej obecność w Saint Saviol zatruwała życie 
Eligiuszowi Toucheboeul.

Ciotka Adclina przekroczyła już pięćdzie­
siątkę ; pomimo, że znaczna otyłość zatarła da­
wne kształty i twarz jej zmieniła się, zachowała 
jeszcze do dziś nieco śladów dawnej urody, z 
powodu której zasłużyła na miano „pięknej 
Adeliny11. Gorset mocno ściśnięty w pasie 
uwydatniał jeszcze bardziej potężne kształty 
jej biustu i kłębów7. Płeć jej była zawsze bia­
ła, kręcone włosy kasztanowate zaledwie si­
wieć zaczynały; oczy piwne, nieco wydatne, 
zachowały wyraz zmysłowy i wyzywający, a 
ponad rozrośniętym podbródkiem, koło ust 
ładnie zarysowanych, mizdrzących .się wiecznie, 
widać było ślady dwóch rozkosznych dołe- 
czków.

Strój jej nadto wykwintny uderzał w 
oczy, palce miała obciążone pierścionkami. 
W chodzie jej, pełnym sztucznego wdzięku, 
kołyszącym się, w pieszczotiiwem spojrzeniu
i aksamitnym głosie znać było kobietę, któ­
ra w calem swojem życiu poszukiwała tylko 
tego co przyjemność daje.

Gdy Sabina stała niepewna co ma czy­
nić, zmięszana i zirytowana równocześnie na­
tręctwem tej krewnej, od której kazano jej 
uciekać i pogardzać nią, Adelina znowu prze­
mówiła bardzo słodko \

— Dowiedziałam się o twojej tajemnicy 
przypadkiem, ale nie obawiaj się, nie naduży­
ję jej.... Wracałam z wieczornej przechadzki, 
gdy usłyszałam głosy koło „Tombe a Mole11; 
domyśliłam się, że zakochani tam się ukry­
wają i słuchałam co mówią.... To było prze­
śliczne coście mówili, ale rozmawialiście tak 
głośno, że pierwszy lepszy przechodzień mógł 
was usłyszeć.... Nie bardzo to bezpieczne, co 
ty robisz, moja m ała!

— Och! pani.... —■ szepnęła młoda dzie­
wczyna zawstydzona — niech nas pani nie 
zdradzi 1

— Mów do mnie „ciotko11.... Bo prze­
cież jesteś córką mojej biednej siostry i z te­
go powodu interesuję się tobą, lembardziej,

że wychow7ano ciebie w nienawiści do mnie 
a twój wuj Toucheboeuf nie przestaje mi ro­
bić na złość I poniżać mnie na każdym kro­
ku... Ten wszystkiemu winien.... to też mi: 
tego nie zapomnę!

Zaczęła iść w kierunku miasta, a Sa­
bina niespokojna, zbita z tropu i mocno wzru­
szona szła obok niej.

— Bądź spokojna - -  mówiła dalej cio­
tka — nie tylko, że nie pisnę ani słowa ni­
komu o waszych schadzkach, ale może będę 
mogła wyrządzić wam obojgu przysługę..." 
Podoba mi się twój wybrany!... Ładny chło­
piec i dawno już zwróciłam na niego uwa­
gę.... Winszuję ci moja mała, dobry miałaś 
gust i wielka szkoda by była, gdyby dwoje 
zakochanych, tak dobrze dobranych, nie stało 
się małżeństwem!...

Doszły do rogu, utworzonego przez uli­
cę Leśną i Beausoleil; w tem miejscu wzno­
sił się całkiem nowy dom z dużym sadem, 
ciągnącym się aż ku polom.

— Oto mój dom - -  ciągnęła dalej Ade­
lina Nivard, zatrzymując się przed schodami 
oszklonej werandy, —- nie zapraszam ciebie, 
żebyś weszła, bo musisz zapewne, się spieszyć 
do dom u; ale pamiętaj, że ciotka tutaj mie- 
szka Jeżeli będziesz mnie potrzebowała, je­
żeli by ci tam dokuczano, przyjdź do m nie; 
będziesz jak w domu....

— Dziękuję.... ciotko! — szepnęła Sa­
bina jesteś bardzo dobra!

^  ,wię.e> jeżeli jestem dobra — od­
rzekła z umizgiem Adelina, pocałuj innie za­
nim się rozłączymy!

Młoda dziewczyna usłuchała.
— A teraz, dobranoc! Uciekaj prędko, 

a przedewszystkiem zaufaj mi, a nie będziesz 
tego żałować!

(Giąg dalszy nastąpi).
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Lwów, 31 maja

— Druga procesya jubileuszowa pod
przewodnictwem Najprz. ks. Arcybiskupa dr. By­
czewskiego odbędzie się w niedzielę, 2 czerwca. 
Punkt zborny w katedrze łać. przed godziną 5 
po południu.

— Konkurs. Magistrat m. Lwowa roz­
pisał konkurs na 5 miejsc bezpłatnej nauki śpie­
wu solowego w szkole Tow. „Lutnia" w roku 
szkolnym 1901/1902. Kompetenci mają się wy­
kazać, że : 1. nie rozporządzają odpowiednimi 
funduszami na naukę śpiewu, oraz 2 . że uczyli 
się już śpiewać i osiągnęli w tym kierunku pe­
wne rezultaty.

Ubiegać się mogą o bezpłatną naukę także 
ci, którzy w roku zeszłym korzystali już z tego 
dobrodziejstwa. Nauka trwa rok jeden. Podania 
wnosić należy do magistratu do dnia BO czerwca 
b. r.

— Stypendya. Wydział Towarzystwa 
nauczycieli szkół wyższych rozda w dniu 4 lipca 
b. r. 9 zapomóg z fundacyi im. Adama Mickie­
wicza. Wdowy lub sieroty po zmarłych człon­
kach Towarzystwa mają wnieść podania za po­
średnictwem kół, w których obrębie mieszkają, 
najpóźniej do dnia 21 czerwca na ręce p. Fran­
ciszka Próchnickiego, dyrektora gimnazyum Y 
we Lwowie.

—  Wydział krajowy postanowił urzą­
dzić przy powszechnym szpitalu we Lwowie 
osobne ambulatoryum dla chorób uszu, nosa, 
gardła i krtani i zamianował tutejszego lekarza 
dr. Zygmunta Spalkego kierownikiem i ordyna' 
ryuszem tego oddziału.

— Olbrzymia zlewa nawiedziła wczoraj 
około godziny 7 wieczorem plac św. Ducha i 
sąsiednie ulice. Na ul. Akademickiej spadł krótki 
rzęsisty deszcz, na ul. Zyblikiewicza i dalszych 
nie wiedziano o tym fakcie zupełnie i dziwiono 
się opowiadaniom wracających z centrum miasta, 
zmoczonych do nitki spacerowiczów.

— „Spółka wynalazków Fr. Rychnow- 
ski" niechcąc narażać zgłaszających się chorych 
tak zamiejscowych jak i miejscowych na koszta 
i stratę czasu — podaje do wiadomości, że wszel­
kie próby leczenia „elektroidem" zastanowione 
zostały aż do czasu zbudowania nowej większej 
maszyny, opatentowania jej i oddania tejże fa­
chowym siłom lekarskim do zbadania.

Czas w którym ewentualne leczenie pod 
kierownictwem lekarskiem na nowo podjętem 
zostanie — poda się w swoim czasie do publi­
cznej wiadomości.

— Walne zgromadzenie „krajowej wy­
twórczo handlowej spółki przyborów szkolnych" 
odbędzie się dnia 11 czerwca w sali „Związku 
stowarzyszeń zarobkowych i przemysłowych" 
(ul. Hetmańska 12, I piętro), o godzinie 7 wie­
czorem.

— Miejskie binro pracy we Lwowie 
ogłosiło sprawozdanie z działalności swej, jaką 
razwinęło, aby wywiązać się z powierzonego 
sobie zadania pośredniczenia w dostarczeniu za­
jęcia robotnikom, którzy z końcem z. m. pozo­
stali bez pracy, a to zajęcia przy zarządzonych 
w tym celu przez władze robotach. Między in 
nemi kierownictwo biura zaznacza, że w spra­
wie robót przy drogach Biuro znalazło jak naj­
gorętsze poparcie ze strony starosty lwowskiego 
radcy Namiestnictwa p. Franza i ze strony star­
szego inżyniera w starostwie lwowskiem p. Wł. 
Fiżla, tak, że już 3 maja rano stanęło do ro­
bót ziemnych za rogatką Gródecką B0 > n 
tnikow, a w sobotę 4 maja 400, razeiu przeto 
w dwóch dniach 700 robotników.

Godziny pracy były oznaczone od godziny 
J rano do 6 wieczorem, z przerwą półgodzinną 
na śniadanie i jednogodzinną na obiad. Ponie- 
waż czas ten jest dłuższy o jedną godzinę od 
czasu pracy przyjętego we Lwowie, gdzie ro 
bota trwa od godziny 7 rano do f̂i wieczorem, 
przeto robotnicy przyszedłszy w poniedziałek 
rano do roboty oświadczyli, że pracować nie 
będą, póki nie będzie im zniżoną ta godzina 
pracy, o żądaniu podwyższenia płacy ja 
doniosły niektóre pisma — mowy nie było.

Na przedstawienie kierownika Biura, star- 
SZJ inżynier p. Piżl, uznając słusznosc żądania 
ro otników, natychmiast zniżył czas pracy o go- 

zme i zapobiegł w ten sposób wszelkim mo- 
ziwym, ponownym rozruchom, a nadto, jak za­
macza sprawozdanie, z podziwienia godną rzut-
ISUtf? ip? r.aflł w ^ g '11 Pół godziny rozmieścić 
noli U ’ khirzy we wtorek dnia 7 maja sta-
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Starostwo żółkiewskie zażądało również od 
Biura dostawy ludzi do robót ziemnych i zajęło 
ich 149.

Starostwo żydaczowskie zamówiło w tych 
dniach 200 ludzi do robót ziemnych przy dro­
gach i 80 ludzi do regulacyi Dniestru.

Roboty koło dworca kolejowego oddano w 
przedsiębiorstwo p. Breiterowi, który zajął swoich 
ludzi, tak, że Biuro pracy nie pośredniczyło tu 
w dostawieniu robotnika. W sprawie budowy 
kanału na Zniesieniu rokowania z interesantami 
nie są dotychczas pokończone, a więc budowa 
kanału jeszcze się nie rozpcozęła.

Robotnicy, którzy w ogólnej liczbie około 
1400 znaleźli zajęcie przy robotach w powiecie 
lwowskim, są nieukwalifikowani. Robotnicy 
zawodowi, jako to : murarze, kamieniarze, cieśle 

t. d., którzy z powodu zastoju budowla­
nego pozbawieni zostali pracy, dotychczas nie 
mają zajęcia. Robotników tych we Lwowie jest 
przeszło 1000; część ich poszła do robót zie­
mnych przy drogach.

Robotnicy zajęci przy robotach w powiecie 
lwowskim zachowują się bardze spokojnie. Jak 
wszędzie wśród tak wielkiej liczby ludzi, zna­
lazło się i wśród nich kilku awanturników, ale 
większość pracujących, to ludzie pilni, spokojni, 
pracowici. Pilniejsi robotnicy otrzymali podwyż­
szenie płacy na 65, 70, 80 i 90 ct. dziennie, 
stosownie do wydatności ich roboty.

Sprawozdanie stwierdza, że z koresponden- 
cyj z Żółkwi, zamieszczanych w pismach lwow­
skich, okazuje się, że także ci robotnicy, którzy 
zostali wysłani do Żółkwi, zachowują się spo­
kojnie i pracują pilnie.

W końcu zaznacza sprawozdanie, że z za-' 
kupionego ze składek chleba, rozdano od B do 
15 maja b. r. 65B7 bochenków chleba, oraz 
inne nadesłane artykuły żywności.

Kierownictwu Biura pracy należy się u- 
znanie za jego działalność w całej tej akcyi.

__ w  Związku naukowo-literackim
(ulica Trzeciega Maja 1. 5) w sobotę dnia Igo 
czerwca odczytanie pracy konkusowej e Żerom­
skim. odznaczonej pierwszą nagrodą. Początek
0 godzinie 8.

— P. Stanisław Konopka, znany recy­
tator i profesor deklamacyi, ukończywszy kurs 
we własnej szkole i sześciu publicznych, po urzą­
dzeniu udatnych popisów deklamacyjnych, wy­
jeżdża — jak corocznie — na artystyczną wę­
drówkę po kraju.

Nowy kurs rozpoczyna p. Konopka z koń­
cem września.

— Slub panny Maryny Miłkowskiej, córki 
nestora powieściopisarzy naszych, Zygmunta Mił- 
kowskiego (Teodora Tomasza Jeża) z dr. Stani­
sławem Weilem odbędzie się dnia 1 czerwca w 
Wallsee.

— Rewiry rybackie. Edykt c. k. Na 
miestnictwa we Lwowie w spiawie stanowczego 
podziału dorzecza Sanu z Wisłokiem na rewiry 
rybackie, ogłoszony został w „Dzienniku urzę­
dowym" dzisiejszego numeru Gazety Lwowskiej

=  Jakób Lustmann, faktor, wziąwszy 
u złotnika Judy Straucha złoty męski 
z grubym łańcuszkiem wartości 300 K. i kilka 
przedmiotów srebrnych, rzekomo dla okazania 
pewnemu gościowi, więcej się z tern nie pokazał
1 znikł ze Lwowa. Lustmann liczy lat 35, jest 
szczupłym, łysym szatynem, bladej twarzy, jąka 
się i silnie gestykuluje.

== Srebrny zegarek „Longines" 
w policyi zegarmistrz Helbraun, jako zakwestyo- 
nowany u młodego mężczyzny, który chciał go 
sprzedać a pytany o legitymację umknął.

=  Niepewna znajomość. Józef S., pry­
watny oficyalista, zawarł wczoraj w nocy zna­
jomość przy szklance z niejakim Bolesławem 
Fritze, który przedstawił mu się jako urzędnik 
i obiecał wyrobić posadę. Po nocnej hulance na

braku nie otrzymawszy pracy powodu
do miasta i budził tam 

o narzędzia i 
wszystkich, czem przyczynił
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ludzi (z tego 126 kobiet), a m i a n o w i c i e z a  
gatką Gródecką 825, za Łyczakowską 2UU, 
rogatki sichowskiej 200, w Srokach 50, w łoi-
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„Gazeta Lwowska“ i  dnia 1 czer

W sronacn 50 
szczowie 25, na Zniesieniu 25, za rogatką
kiewską 25 i za rogatką Gródecką przy goscin- eu rządowym

koszt pana S., znikł dobroczyńca a wraz z nim 
pulares pana S. z 800 K. (4 setki).

=  Pod koła pociągu rzuciła się one- 
gdaj w nocy w Bogdanówce pod Lwowem słu­
żąca Elżbieta Sclilamp i zginęła na miejscu.

— W ydział Towarzystwa im. Tadeusza 
Kościuszki w Krakowie, na posiedzeniu w dniu 
21 b. m. na wniosek referenta komitetu, jedno­
myślnie uchwalił: Ofiarodawców, składających 
na rzecz budowy pomnika najmniej kwotę 2000 
K., w aktach założenia kamienia węgielnego i 
odsłonięcia pomnika wpisać do grona: „Założy­
cieli pomnika Tadeusza Kościuszki na Rynku 
krakowskim". Ofiarodawców lub pośredniczących 
w zbieraniu drobnych składek na rzecz powyż­
szej budowy, składających najmniej kwotę 1000 
K., w akcie odsłonięcia pomnika wpisać do grona 
„Fundatorów pomnika". Ofiarodawców lub po­
średniczących w zbieraniu drobnych składek na 
cel powyższy, składających najmniej kwotę 500 
K., w akcie odsłonięcia pomnika wpisać do gro­
n a : „Członków wielkiego komitetu budowy po­
mnika". Założycielem względnie fundatorem po­
mnika może być również instytucya, korporacya, 
Towarzystwo lub Stowarzyszenie, oparte na za­
twierdzonych statutach.

Dokumenty założenia kamienia węgielnego 
pod pomnik i odsłonięcia pomnika spisane na 
pargaminaeh, w pierwszych dwóch egzemplarzach 
wmurowane będą w fundamentach i podstawie 
pomnika; w drugich dwóch egzemplarzach zło­
żone w Muzeum narodowem w Krakowie.

1901 r.

Obydwie uroczystości odbędą się w obecno­
ści zaproszonych powyżej wymienionych ofiaro­
dawców lub pośreduiczących, którym po doko­
naniu aktu doręczone zostaną kopie dotyczącego 
dokumentu.

Nazwiska założycieli, fundatorów i człon­
ków wielkiego komitetu budowy pomnika, wraz 
z osnową dokumentu, podane zostaną do publi­
cznej wiadomości.

Za wydział Towarzystwa im. Tadeusza Ko­
ściuszki w Krakowie: Jan Zwierzyński, referent 
komitetu; Jan Skirlinski, prezes Towarzystwa.

— W Akademii sztuk pięknych w
Krakowie rozstrzygnięty został konkurs na prace 
dekoracyjne. Nagrody otrzymali pp.; Czajkowski, 
Markus, Pichor, Skotnicki, Ruszkowski Pohl i 
Sihulski.

— Z Krakowa douoszą: Dziś o godzi­
nie pół do 9 rano bufetowa Salomea Blanken- 
heim otruła się. Wezwane po godzinie pogoto­
wie ratunkowe nie zdołało przywrócić jej do ży­
cia. Powodem samobójstwa, według zostawionego 
listu, porzucenie przez narzeczonego.

—  Zmarła w ostatnich dniach: We Lwo­
wie, Izabela Hyacynta Toczyska, siostra zakonu 
PP. Benedyktynek. ormiańskich we Lwowie, w 
56 roku życia.

— - Pożar. We środę, 29 b. m., spaliła 
się w Nowym Sączu fabryka pokostu Abrahama 
Neufelda. Płomienie poparzyły silnie Neufeida, 
jego żonę i 6 -letnią córeczkę; 3 -letni zaś syn 
Neufelda wskutek ran wkrótce wyzionął ducha.

—  Zabójstwo. Z Brzozowa donoszą: Wło- 
ścianka w Baryczy, tut. powiatu, niejaka Helena 
Stącel pokłóciwszy się z włościaninem Antonim 
Domaradzkim, uderzyła go tak silnie polanem 
w głowę, że tenże w przeciągu 4 dni umarł. 
Stąclowa po dokonaniu zbrodni zbiegła w nie­
wiadomym kierunku.

— Usiłowane otrucie. Onegdaj usiło­
wała odebrać sobie życie w Krakowie służąca 
Marya Moskal, zażywszy znaczną ilość kamfory. 
Po wypompowaniu żołądka, odstawiono despe- 
ratkę do szpitala św. Łazarza. Przyczyną rozpa­
czliwego kroku była nieszczęśliwa miłość.

— Śmierć od piorunu. W Gruszce, po­
wiatu tłumackiego, zabił piorun wracającego z 
pola tamtejszego włościanina Nykołę Szkromyda.

— Samobójstwa. W piwnicy pałacu ks. 
Lichtensteina w Wiedniu powiesił się b. nau­
czyciel synów ks. A. Lichtensteina, radca cesarski 
71-letni Henryk Becker. Powodem samobójstwa 
była melancholia.

Jan Demczuk, czeladnik szewski z Witko 
wa, lat 20, nocując w hotelu Krakowskim we 
Lwowie, odebrał sobie tam życie wystrzałem 
rewolweru, skierowanym w prawą skroń. Zwłoki 
oddano do zakładu medycyny sądowej. Powodem 
był rozstrój nerwowy. Denat pozostawił kartkę 
z adresem swym z daty 28 maja b. r.

— Pięcioletni zbrodniarz. We czwartek 
rano w Maidlingu pod Wiedniem 5 -letni chło­
pak nieznanego nazwiska chciał odebrać chleb 
z masłem 3-letniemu synowi fryzyera Schmidta. 
Malec nie chciał oczywiście oddać chleba, a 
wtedy 5 -letni napastnik zadał mu scyzorykiem 
tak silną ranę, że przez otwór, mający 8 ctm. 
długości, wydostały się wnętrzności. Dzieciak 
zraniony leży w szpitalu, walcząc ze śmiercią, 
sprawca zaś zamachu zdołał umknąć bez śladu.

— Z Wiednia donoszą: Inżynier Ferdy­
nand Slepowron Kowalski powołany został przez 
Ministerstwo spraw zagranicznych do kierowni­
ctwa budowy pałacu austro-węgierskiego posel­
stwa w Pekinie. P. Kowalski odjeżdża w sobotę 
do Chin.

— Zaginiony parowiec. W tych dniach 
wydobyto z morza w blizkości Granton (Anglia) 
butelkę, zawierającą wiadomości ze statku „Croft", 
który jeszcze w październiku r. 1898 zaginął 
bez wieści w drodze z LeiJh do Nowego Jorku. 
Okazuje się, że statek został rozbity i 30 ludzi 
załogi utonęło. Jest to pierwsza wiadomość o 
zaginionym parowcu.

— W letargu. Wołyń  donosi, że w Ży­
tomierzu w pewnej rodzinie żydowskiej jedno z 
bliźniąt po 5 dniach życia zmarło. Nie pocho­
wano go zaraz tylko dlatego, że nadszedł wie­
czór sabatowy. W niedzielę rano usłyszano kwi­
lenie dziecka w izbie, gdzie zwłoki leżały. Oka­
zało się, że dziecko było w letargu.

,, T~ ^ res2towany w Berlinie radca han­
dlowy i dyrektor banku pomorskiego, Schulz 
tak hojnie rozrzucał bankowymi pieniędzmi, że 
budził podziw publiczności. Przed dwoma laty 
ożenił się z córką p0Wneg0 kupca, a narzeczo- 
nę obdarzał niesłychanie drogimi podarkami. 
Wszystkim gościom na weselu swem obmyślił 
rosz owne podatki, złote zegarki, brosze, nara­
mienniki szpilki z brylantami i t. p. Służbie

3* mrek°7-. Za Usl’Ugs’ cy^ara palono poa -e ' i , sztukę. Dniem poprzednio sprowa-
/A , ur, H’ z Berlina i urządził przedstawie­

nie ea lalne. Gdy był w restauracyi płacił za 
szklankę piwa kelnerom po 10 do 20 mr. W r.

celem uwiecznienia pamięci pierwszej żo- 
qaa AAAW°rzyi zak*ad miłosierdzia kosztem 
oUU.UOO marek, później dodał 14.000 marek 
na  ̂ urządzenie wewnętrzne. W każdym kraju 
taki przypadki zachodzą i hakatyści, celem zo­
hydzenia społeczeństwa polskiego, nie będą 
mieli teraz powodu wyciągania brudów ze sto­

sunków galicyjskich, mając u siebie ich jeszcze 
więcej.

— Niesłychaną zbrodnię wykryto w 
Poitiers we Francyi, dzięki listowi anonimowemu 
odebranemu przez miejscowego komisarza policyi, 
którego ktoś zawiadomił, iż w domu bogatej 
właścicielki ziemskiej, p. Monnier de Marconnay, 
więziona jest od lat 25 córka jej, Blanka Mon­
nier. Komisarz udał się do domu wskazanego, 
gdzie zastał brata Blanki. Zapytany o siostrę, 
zaczął dawać odpowiedzi wymijające, przyciśnięty 
jednak do muru, zaprowadził przedstawicieli 
władzy do oficyny w podwórzu. Gdy otworzono 
drzwi od jednego z pokojów, musiano się zatrzy­
mać na progu, gdyż panowała tam zupełna cie­
mność. Z pokoju szedł straszny odór, gdyż okna 
zabite na głucho z pozamykanemi wewnątrz i 
zewnątrz okiennicami, nie dawały prawie dostępu 
powietrzu. W kącie spostrzeżono wreszcie coś w 
rodzaju zgniłego siennika, a na nim postać ludzką, 
ale do ludzkiej mało już podobną. Był to szkie­
let wychudły, kryjący się pod szmatą nawpół - 
zbutwiałą, wydający słabe jęki. Nieszczęśliwa 
leżała na kupie gnoju, nieporuszanej widocznie 
od niepamiętnych czasów. Wszędzie roiło się od 
robactwa, a szczury były widocznie stałymi 
gośćmi tego okropnego więzienia. Władze naka­
zały natychmiastowe przeniesienie nieszczęśliwej 
do szpitala. Śledztwo stwierdziło, iż przed 25 
laty Blauka Monnier wbrew woli rodziny zamie­
rzała wyjść zamąż za wybrańca swego serca. 
Aby temu przeszkodzić, wyrodna matka i brat 
zamknęli córkę i siostrę w pokoju, z którego 
dziś dopiero po 25 latach wydobył ją prosty 
przypadek. W piątym roku pobytu w straszli- 
wem tem odosobnieniu Blanka postradała zmy­
sły. Lekarze przypuszczają, iż umysł więzionej 
przez lat tyle kobiety odzyska jeszcze możność 
funkcyonowania normalnego. Matkę i brata are­
sztowano i osadzono w więzieniu.

latli traclo-artysticzE
Najj. Pan zwiedził wczoraj wystawę se- 

cesyonistów, oglądał z zainteresowaniem szcze­
gólnie wystawę zbiorową malarza Kremera i wy­
raził się bardzo pochlebnie o obrazach.

Edmund Rostand, autor znanych z tu­
tejszej sceny utworów dramatycznych „Cyrano 
de Bergerac" i „les Romanesąues", tudzież 
szeregu innych, jak „La princesse lointaine", 
„La Samaritaine", „L’aiglon“, które, wystawio­
ne na wszystkich scenach francuskich i rozli­
cznych zagranicznych, zjednały młodemu jeszcze 
poecie i dramaturgowi ogólną sympatyę i sła­
wę, został wczoraj, jak donosi depesza, wybra­
ny członkiem Akademii francuskiej, czyli wszedł 
w grono „nieśmiertelnych".

Z teatru. P. Hierowski uległ onegdaj 
bardzo przykremu wypadkowi: wracając do do­
mu potknął się na schodach w gmachu skarbkow- 
skim i złamał nogę. Wobec tej katastrofy trzeba 
było myśleć o zmianie obsady ról w „Weselu" 
Wyspiańskiego, które w pełni powo'dzenia nie 
mogło być cofnięte z afisza. Zastąpił więc cho­
rego kolegę w ostatniej niemal chwili p. Kwiat- 
kiewicz i odtworzył rolę Dziennikarza z zupeł- 
nem powodzeniem. Czarnym rycerzem był w 
miejsce p. Kwiatkiewicza p. Wiesenberg, czynny 
nadzwyczajny członek „Towarzystwa miłośników 
sceny".

Bilety na „Manru". Dyrekcya teatru 
zawiadamia, - że zamówione bilety na pierwsze 
przedstawienie opery Paderewskiego „Manru" 
odbierać można w kasie teatru począwszy od 
jutra, t.j. od 1— 5 czerwca włącznie; na drugie 
przedstawienie od d. 2—6 włącznie; na trzecio, 
od d. 3—7 czerwca włącznie. Bilety nie ode­
brane w wyżej oznaczonym czasie do godz. 12 
w południe, uważane będą jako wolne i sprze­
dane zgłaszającym się.

Na czwarte i dalsze przedstawienia „Man­
ru" przyjmuje zamówienia kasa teatru.

Repertoar teatru miejskiego we Lwowie.
Dziś w piątek „Baśka", krotochwila w B 

aktach Kazimierza Glińskiego.
W sobotę po raz piąty „Wesele", dramat 

w 3 aktach St. Wyspiańskiego.
W niedzielę po południu o godz. pół do 4 

„Romantyczni", komedya w 3 aktach E. Ro- 
standa i „Sganarel", komedya w 1 akcie Mo­
liera ;

Wieczorem o godzinie pół do 8 „San-Toy", 
operetka chińska w 3 aktach Sidney Jonesa.

W poniedziałek „Koncert" ze współudzia­
łem p. Aleksandra Baudrowskiego; program wy­
pełnią utwory Wagnera.

We wtorek po raz pierwszy „Koralia i 
Spółka", krotochwila w 3 aktach A. Valabregue 
i M. Henneęuina.
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Rada miasta Lwowa.
( Posiedzenie z dnia 30 maja)

Otwierając wczorajsze posiedzenie Rady, 
poświęcił wiceprezydent miasta p. M i c h a l ­
s k i  kilka słów gorącego wspomnienia ś. p. 
Józefowi Soleskiemn, długoletniemu członko­
wi Rady m. Lwowa.

Następnie udzieliła Rada urlopu 8-tygo- 
dniowego dr. Władysławowi Dulębie, a 6-ty- 
godniowego p. Wł. Gubrynowiczowi.

R. dr. L i i  i en  postawił nagły wnio­
sek, aby Rada miasta poczyniła kroki, gdzie 
należy, -by wybory uzupełniające do Sejmu 
w miejsce zmarłych posłów z miasta Lwowa
b. p. dr. Goldmana i ś. p. Soleskiego zostały 
rozpisane jeszcze przed zwołaniem tegorocznej 
sesyi sejmowej.

Wiceprezydent p. M i c h a l s k i  oświad­
cza, iż przeprowadzenie wyboru w ciągu dwu 
tygodni, jakie dzielą od zwołania Sejmu, jest 
fizyczną niemożebnością.

Radca magistratu p. L u k a s  wyjaśnia, 
że zwyczajny nawet termin przedwyborczy, 
który trwa 8 tygodni, nie wystarcza tak da­
lece, że komisya układająca listy wyborcze 
pracować musi po nocach.

W głosowaniu wniosek nagłości dr. Li- 
liena upadł, nie uzyskawszy dostatecznego po­
parcia.

R. R i e d l  referował sprawozdanie ko- 
misaryatu w sprawie mieszkań stróżów, po­
czerń postawił następujące wnioski: 1) odro­
czyć sprawę i zwrócić magistratowi do uzu­
pełnienia, 2) zażądać od komisaryatów dokła­
dnego wykazu delożowanyeh pomieszkali stró­
żów, 3) zarządzić natychmiastowe delożowa- 
nie mieszkań uznanych za nieodpowiednie, a 
opornych właścicieli domów ukarać. Zdarza 
się bowiem, że właściciele, zwłaszcza żydow­
scy, mieszkania, z których wyrzucono stró­
żów, wynajmują lokatorom.

YVszystkie powyższe wnioski uchwalono.
Następnie załatwiono cały szereg rekur- 

sów budowlanych, poczem wiceprezydent p. 
Michalski zamknął posiedzenie.

Galie. B u l  M y t o i ?  i  l i M a c f i .
Lwów 13 maja.

Dziś o godzinie 10 min. 30 przed po­
łudniem odbyło się walne zgromadzenie gal. 
Banku kredytowego w likwidacyi pod prze­
wodnictwem prezesa rady nadzorczej Banku 
dla handlu i przemysłu p. Juliana Tołłoezko, 
który jest zarazem przewodniczącym w komi­
tecie likwidatorów Banku kredytowego. Oprócz 
niego zajęli miejsca przy stole jeszcze dwaj 
inni likwidatorowie pp. Antoniewicz, buchal­
ter, i Leszek Wiśniewski, członek rady nad­
zorczej Banku dla handlu i przemysłu. Dwaj 
inni członkowie komitetu likwidatorów pp. 
Edward Marynowski i dr. Władysław Góre­
cki nie przybyli na zgromadzenie.

Po załatwieniu wstępnych formalności 
przedstawił przewodniczący komisarza rządo­
wego starostę p. Hołodyńskiego, poczem u- 
dzielił głosu p. Antoniewiczowi, który odczy­
tał sprawozdanie z przebiegu likwidacyi w ro­
ku ubiegłym. Sprawozdanie to wykazuje stra­
ty w kopalniach borysławskich i zaznacza, że 
będą jeszcze dalsze w tej gałęzi straty, sku­
tkiem zmniejszania się produkcyi wosku.

Bilans galic. Banku kredytowego w li­
kwidacyi przedstawia się z końcem r. 1900 
jak następuje: stan czynny obliczono na 
12,313.809 koron, zaś stan bierny na koron 
13,176.677, z tego zatem wynika rachunko­
wo przewyżka stanu biernego 862.807 koron. 
Od chwili objęcia likwidacyi, t. j. od 10 
czerwca 1899 po dzień 31 grudnia 1900 wy­
nosi ogólny niedobór sumę 2,374.467 koron 
60 hel.

P. Narcyz U 1 m e r imieniem komisyi 
rewizyjnej przedłożył następnie wynik bada­
nia ksiąg i rachunków, zgodny ze sprawo­
zdaniem p. Antoniewicza. W końcu swego 
sprawozdania zaznaczył p. Uhner,, że wobec 
znacznych strat roku ubiegłego nasuwa się 
myśl, czy nie należałoby przyspieszyć likwi­
dacyi , odpisać niektóre pozycye nieściągalne i 
sięgnąć do kapitału gwarancyjnego, aby zmniej­
szyć dług zaciągnięty w krakowskim Banku 
dla handlu i przemysłu.

P. Edmund Ł o z i ń s k i  wyraził życze­
nie, aby w obec rozmaitych pogłosek wyja­
śniło się raz przecież, kto ponosi właściwie 
winę, że likwidacya nie jest przeprowadzana 
tak jak być powinna.

Ks. Adam S a p i e h a  zwraca się do 
przewodniczącego z prośbą, aby pozwolił p. 
Madeyskiemu przedstawić bilans Borysławia 
w prawdziwem świetle.

Z kolei zabrał głos dr. A s z k e n a z y  
i w imieniu znacznej liczby akcyonaryuszów 
zaprotestował przeciw temu, ażeby walne zgro­
madzenie uchwalało jakiekolwiek absolutoryum 
komitetowi likwidatorów, w którym funkcyo- 
naryusze Banku dla handlu i przemysłu ma­
ją raz na zawsze przewagę. Zdaniem mówcy 
likwidacya cała jest prawdziwą farsą. Dotych­

czas nic nie zrobiono. Zrealizowano tylko tro­
chę weksli i to najlepszych, czem wcale nie 
wyrządzono przysługi akcyonaryuszom, bo 
weksle te przynosiły procent. W dalszym cią­
gu swego przemówienia zaznaczył dr. Aszke­
nazy, że trzej likwidatorzy z ramienia kra­
kowskiego Banku zamykają wprost księgi 
przed dwoma innymi likwidatorami t. j. pp. 
Góreckim i Marynowskim. To jest przyczyną 
także rezygnacyi tych dwóch z godności li­
kwidatorów Banku kredytowego. Na dowód 
swego twierdzenia, że likwidacya nie jest pra­
widłowa, przedłożył mówca następujące pismo 
pp. Góreckiego i Marynowskiego:

„Przyjęliśmy wybór na członków ko­
mitetu likwidatorów i podjęliśmy się czyn­
ności likwidatorów w przekonaniu, że naszem 
współdziałaniem zdołamy oddać usługi ak­
cyonaryuszom i t y m, którzy olbrzymimi 
funduszami zasilili likwidaeyę i zagwaranto­
wali jej wynik. Niestety zawiedliśmy się i 
wnet przyszliśmy do przeświadczenia, iż 
wszelkie nasze usiłowania, mające na celu do­
bro akcyonaryuszy i gwarantów, są dare­
mne. Już sam ustrój likwidacyi był z góry 
wadliwy. Zamiast zamianować likwidatorów 
z grona członków rady zawiadowczej lub in­
nych akcyonaryuszy wybrano na 5 likwida­
torów trzech funkeyonaryuszy galicyjskiego 
Banku dla handlu i przemysłu. Nadto poru- 
czono dwom z nich, w szczególności interesa 
kopalni borysławskich, a resztę interesów 
Banku kredytowego polecono oddać Bankowi 
dla handlu i przemysłu do komisowego prze­
prowadzenia. Tym sposobem postawiono nas 
dwóch w mniejszości. Ze panom z Krakowa 
jako funkeyonaryuszom Banku dla handlu i 
przemysłu nie leżało dobro Banku kredyto­
wego i jego akcyonaryuszy na sercu, lecz 
że oni mieli w pierwszym rzędzie, jeżeli nie 
wyłącznie, interes Banku dla handlu i prze­
mysłu, a zarazem i swój własny interes, aby 
zatrzymać posady płatne, to rzecz jasna. Ich 
zatem dążeniem było wyciągnąć z likwidacyi 
jak największe korzyści dla Banku dla han­
dlu i przemysłu, nie troszcząc się wcale o to, 
że to rnoże być ze szkodą akcyonaryuszy Ban­
ku kredytowego i panów gwarantów. Nic więc 
dziwnego, że pomimo, iż uchwałą z 10 czerw­
ca 1899 przyznano Bankowi dla handlu i 
przemysłu tytułem zwrotu kosztów, połączo­
nych z całą akeyą likwidacyjną ryczałtową 
kwotę 61.500 zł., czyli 123.00Ó koron, ci pa­
nowie wypłacają i zapisują na ciężar masy 
likwidacyjnej dalsze koszta z tego samego ty­
tułu w kwocie 16.000 koron.

Pomimo, że galicyjskiemu Bankowi dla 
handlu i przemysłu przyznano z powodu li­
kwidacyi roczne wynagrodzenie w ryczałtowej 
sumie 12.000 złr. a ustępem 8 powołanej 
uchwały wyraźnie zastrzeżono, że prócz tego 
Bank galic. dla handlu i przemysłu do ża­
dnych innych prowizyj nie będzie miał prawa, 
to nie przeszkadza tym panom zawierać z 
Bankiem galic. dla handlu i przemysłu, któ­
rego są funkeyonaryuszami i przedstawicielami 
a zatem samym z sobą układ o prowizyę ze 
sprzedaży wosku i dostarczania węgla, a układu 
tego mimo naszego żądania nawet nam nie 
okazali.

Na efekta będące własnością Banku kre­
dytowego w _ likwidacyi uzyskują w cichości 
bez współudziału mniejszości likwidatorów, fun­
dusze pieniężne na tanie procenta, policzają zaś 
masie likwidacyjnej o wiele wyższy procent, 
jakby swoje zasoby pieniężne dostarczali.

Wszelkie opozycye z naszej strony i 
wszelkie protesty przeciw takiemu działaniu 
nie odniosły żadnego skutku. Ci panowie za­
słaniają się, według naszego zdania, myinem 
zapatrywaniem, że nie likwidatorowie przepro­
wadzają likwidaeyę, lecz jedynie Bank galic. 
dla handlu i przemysłu i pod tym formalnym 
pretekstem wszystkie nasze wnioski, dążące 
do usunięcia tych nieprawidłowości, a bro­
niące akcyonaryuszów Banku kredytowego 
od szkód w ten sposób wyrządzonych kon­
sekwentnie odrzucają w interesie i dla korzy­
ści Banku galic. dla handlu i przemysłu, 
którego są przedstawicielami i funkeyonaryu­
szami a w komitecie likwidacyjnym w licze­
bnej są przewadze.

Z tej liczebnej przewagi korzystają też 
ci panowie nie dozwalając, abyśmy mieli na­
leżyty, jasny pogląd na tok likwidacyi, od 
udziału w niej nas usuwają a gdy podniesiemy 
kiedy głos w obronie praw i interesów Banku 
likwidowanego stale nas majoryzują. Podję­
liśmy się żmudnej pracy i przyjęliśmy na 
siebie ciężki i odpowiedzialny obowiązek likwi­
datorów a uczyniliśmy to bezinteresownie, bez 
żadnego wynagrodzenia, jedynie w poczuciu, 
że spełniamy obowiązek obywatelski, a dziś 
niestety widzimy, że nasze starania nie mogą 
wydać dodatniego rezultatu Nie chcąc brać 
odpowiedzialności za postępowanie większości 
likwidatorów nie zatwierdziliśmy i nie podpi­
sali zamknięcia rachunków za rok 1900 i ni- 
niejszem składamy urząd likwidatorów.
Dr. Wład. Górecki. Edward M arynowski“.

P. M a d e y s k i  oświadcza się, że nie 
może również głosować za udzieleniem komi­
tetowi likwidatorów absolutoryum, z powodu 
tego, że niektóre cyfry bilansu wymagają do­
kładniejszych objaśnień.

Z kolei likwidator p. A n t o n i e w i c z  
bronił pozycyj bilansów.

Następnie zabrał głos przewodniczący 
p. Tołłoezko i odpowiadał na zarzuty, pod­
niesione przez dr. Aszkenazego. Na samym 
wstępie zaznaczył p. Tołłoezko, że w chwili 
objęcia likwidacyi brakowało do kapitału za­
kładowego Banku kredytowego 351.885 zł. 
Suma ta była dlatego tak mała, ponieważ w 
aktywach przyjęto sumę 561.000 zł. jako wie­
rzytelność Banku i należną od kopalń bory­
sławskich, jakkolwiek w księgach kopalń bo­
rysławskich figurowała suma 619.000 zł. nie- 
pokrytych strat. Gdyby nie to rachunkowe 
upiększenie bilansu, to już przed dwoma laty 
powinno się było uważać cały kapitał akcyj­
ny za stracony, a nadto 200.000 zł. z fundu­
szu gwarancyjnego. W dalszym ciągu zazna­
czył mówca, że między aktywami Banku kre­
dytowego znajduje się 9 milionów koron ta­
kich aktywów, które grosza dochodu nie przy­
noszą. Bank krakowski dla handlu i przemy­
słu włożywszy w likwidaeyę 8 milionów ko­
ron musi mieć przecież wpływ na kierunek 
likwidacyi. Wspominał dalej o fatalnym ukła­
dzie Banku kredytowego z Liinderbankiem 
wiedeńskim co do sprzedaży wosku. Dzięki 
interwencyi JE. Kazimierza hr. Badeniego 
układ ten zmieniony został na lepsze wa­
runki.

Likwidator p. W i ś n i e w s k i  zazna­
czył, że mianowanie p. Tołłoczki administra­
torem Borysławia z płacą roczną w kwocie 
20.000 koron, nastąpiło na wyraźne życzenie 
ks. Eustachego Sanguszki, który tylko pod 
warunkiem mianowania p. Tołłoczki admini­
stratorem Borysławia, dał swą gwarancyę 
W końcu zaprzeczył p. Wiśniewski jakoby 
pp. Góreckiemu i Marynowskiemu nie dawa­
no żądanych wyjaśnień. Panowie ci byli in­
formowani o wszystkich agendach likwidacyi 
a uchwały zapadały większością głosów.

Książę Adam S a p i e h a  zaznaczył na 
samym wstępie, że powodowany obowiązkami 
obywatelskimi, z zawiązanemi oczami zgodził 
się na oddanie likwidacyi Bankowi dla han­
dlu i przemysłu. Tymczasem zaraz po podpi­
saniu umowy okazało się, że Bank dla handlu 
i przemysłu dał tylko firmę, z poza której 
wylazł lichwiarz wiedeński „Unionbank", od 
którego w zupełności jest finansowo zależny 
Bank dla handlu i przemysłu i który zaraz 
kazał dać sobie „kubana“ w kwocie 800.000 
koron w ten sposób, że księcia Władysława 
Sapiehę zmuszono do zakupienia akcyj tego 
Banku.

Mówca protestuje tak przeciw udziele­
niu absolutoryum, jak i przeciw wszelkim u- 
chwałom zgromadzenia.

Dr. L i s i e w i c z Zygmunt imieniem 
sieroty po ś. p. dr. Piotrze Grossie, która ma 
50 akcyj, protestuje przeciw temu, co zaszło 
na dzisiejszem zebraniu i przeciw wszelkiemu 
głosowaniu.

Dr. L o e w e n s t e i n  oświadcza, że 
zgadza się z akcyą tych panów, którzy kwe- 
styonują ważność dzisiejszego zgromadzenia i 
wszystkich uchwał na nim powziętych. Li­
kwidacya, zdaniem mówcy, powinna być pro­
wadzona w myśl intencyi tych, którzy ce­
lem jej ułatwienia zaryzykowali milionowe 
fortuny a nie tak, jak jest obecnie prowadzo­
na. Bilans jest fatalny nie tylko ze względu 
na wynik, ale także i ze względu na swe 
przeprowadzenie. Zdaniem dr. Loewensteina 
bilans ten jest tego rodzaju, że nadaje się do 
tego, aby go przedłożyć sądowi i prosić o 
otwarcie konkursu. W dalszym ciągu zasta­
nawiał się mówca nad wadami obecnej likwi­
dacyi.

Dr. A s z k e n a z y  konstatuje, iż dzi­
siejsza dyskusya wykazała, że przewodniczący 
komitetu likwidacyjnego zawarł z krakowskim 
Bankiem dla handlu i przemysłu, którego jest 
sam prezesem, układ co do sprzedaży wosku 
ziemnego, a zatem poniekąd zawierał układ 
sam z sobą i zastępował dwie kolidujące z 
sobą sfery interesów ; konstatuje dalej, że nie 
wykazano bezpodstawności zarzutu, iż pro­
centa , które książę Władysław Sapieha 
miał płacić Unionbankowi za jakąś transakcyę, 
zapisano na rachunek masy likwidacyjnej, 
wreszcie, że nie zbito także i tego zarzutu, iż 
Bank krakowski akcye browarniane, będące 
własnością Banku kredj towego zastawił w 
Unionbanku, a od uzyskanej stąd gotówki 
kazał sobie płacić procenta, jak gdyby to on 
swoich pieniędzy dostarczył, tymczasem akcye 
te mógł Bank kredytowy sam sobie zastawić 
bez niczyjego pośrednictwa.

P. Ul m er stwierdza, że komisya re­
wizyjna nie znalazła żadnych nadużyć i dla­
tego postawiła wniosek na udzielenie abso- 
lutoryung pod warunkiem jednak, że zostaną 
pewne nieprawidłowości ze strony komitetu 
likwidacyjnego usunięte.

W głosowaniu uchwalono przyjąć do 
wiadomości sprawozdanie likwidatorów. Żywa 
kontrowersya między przewodniczącym a kil­
ku akcyonaryuszami wywiązała się co do te 
go, czy głosowaniejnad wnioskami komisyi re- 
wizyjnej o polecenie komitetowi likwidacyj­
nemu, aby usunął niektóre niewłaściwości w 
przeprowadzeniu likwidacyi ma się odbyć zo- 
raz, czy też odroczyć to głosowanie do po 
południa. Przewodniczący p. Tołłoezko chciał 
koniecznia głosowanie przeprowadzić zaraz, 
akeyonaryusze zaś domagali się jeszcze dy- 
skusyi szczegółowej nad wnioskami komisyi

rewizyjnej. Ostatecznie przewodniczący odro­
czył posiedzenie o godz 2-30 do godziny-3-30 
po południu.

2 j X z b y  s ą d o w e j .

K raków , 31 maja. (Tel. pryw.). Dziś 
przed trybunałem zwyczajnym odbyła się roz­
prawa przeciw p. Michałowi Konopińskiemu 
redaktorowi Nowej Reformy o występek z ar­
tykułu 8 ustawy z 17 grudnia r. 1862. Mia­
nowicie w Nr. 10 Nowej Reformy r. b. po­
jawił się artykuł o zajściach w czasie wybo­
rów do Rady państwa między włościanami z 
Gnojnicy, a koncepistą Namiestnictwa p. ftu- 
kotyńskim. Prokuratorya Państwa ze względu, 
że artykuł uprzedzał wyniki rozprawy sądo­
wej i brał w obronę włościan, oskarżyła p. 
Konopińskiego o wymieniony występek. Ko­
nopińskiego skazał trybunał na 50 koron 
grzywny.

Wiedeń, 31 maja. (Telegram). Przed 
trybunałem kasacyjnym odbyła się wczoraj 
rozprawa z powodu zażalenia nieważności wnie­
sionego przez prokuratoryę przeciwko uwol­
nieniu przez sąd krakowski Antoniego K ę- 
d z i o r a ,  współoskarżonego w procesie o n a ­
pad na p. Goetza. Zażalenie nieważności o- 
piera się najpierw na tem, że trybunał kra­
kowski przyjął mimo sprzeciwu prokuratoryi 
wniosek obrony, aby odczytano statuta rze­
komej ligi narodowej, na której polecenie o- 
skarżeni rzekomo działali. Przez odczytanie 
tego statutu proces otrzymał piętno polity­
czne, co wpłynęło na objektywność werdyktu 
przysięgłych. Tylko w ten sposób tłómaezy 
sobie prokuratorya fakt, że przysięgli mimo 
jasnego stanu rzeczy, kwalifikującego czyn 
przynajmniej jako wymuszenie, wydali wyrok 
uwalniający. Dalszym motywem zażalenia jest 
odrzucenie wniosku prokuratoryi, żądającego 
wezwania adjunkta sądowego Mieczysława 
Mossora z Okocimia. W końcu żali się pro­
kuratorya na pouczenie prawne dane przysię­
głym przez przewodniczącego przed werdy­
ktem.

Przy wczorajszej rozprawie generalny 
prokurator oświadczył, że cofa zarzut w spra­
wie odczytania statuiu rzekomej ligi, pod­
trzymuje natomiast wszystkie inne 'punkty 
zażalenia. Trybunał kasacyjny po przeprowa­
dzonej rozprawie uwzględnił zażalenie niewa­
żności, z n i ó s ł  w y r o k  w s p r a w i e  K ę ­
d z i o r a  i r o z p i s a ł  n o w ą  r o z p r a w ę ,  
przed przysięgłymi w Krakowie.

Trybunałowi przewodniczył prezydent 
senatu Uhle, prokuratoryę zastępował radca 
Dworu Siegler, Kędziora bronił adwokat dr. 
Włodzimierz Lewicki z Krakowa.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Wiedeń, 31 maja. (Telegram). Wczoraj 

odbyło się walne zgromadzenie akcyonaryu­
szy kolei Południowej. Po bardzo burzliwej, 
4-godzinnej dyskusyi, wśród której jeden z 
akcyonaryuszy żądał nawet postawienia rady 
nadzorczej w stan oskarżenia za nieprawne 
pobieranie tantyem w .roku 1899, ostatecznie 
udzielono zarządowi absolutoryum i uchwalo­
no rozdzielić 3 frankową dywidendę.

Wiedeń, 31 maja. — (Kursa giełdy 
wiedeńskiej). (Losy): a) procentowe: Au-
stryackie zakładu krajowego z obi. pr. z r. 
1880 3-prc. 246'— , Austr. zakł. kr. 7 obi. 
pr. z r. 1889 3-prc. 2 4 3 '- ,  Tow. żegl. na 
Dunaju 100 zł. nr. k. 4-prc. 390'— , Uregul. 
Dunaju z 1870 r. 100 zł. 5-prc. 259'—, Węg. 
Banku hip. po 100 zł. 4-prc. 238'— , Poży­
czka serb. prem. po 100 fr. 2-prc. 8P25, 
Tureckie oblig. prem. kolej, po 400 fr. 108'—.
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basiliea)
5 zł. 16'30, Zakł. kredyt, dla h. i p. po 100 
zł. 40L50, Ciary 40 zł. m. k. 143-—, Poży­
czka ra. Insbruku 20 zł. 76-— , Losy m. Kra­
kowa 20 zł. 71-75, Pożyczka m. Lubiany 20 
zł. 6P50, Ofen 40 zł. 157-—, Palffy 40 zł. 
m. k. 160-—, Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. 
49-25. Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. 25-20, 
Losy fund. Arcksięcia Rudolfa 10 zł. 58-— , 
Salma 40 zł. m. k. 200’—, Pożyczka Salz- 
bursga 20 zł. 74'— , Pożyczka St. Genois 
40 zł. m. k. 234-—, Losy komunalne m. 
Wiednia z 1874 r. 393 50.

Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 24-65 do 24-75, loco Ołomuniec 23-10 
do 23‘20, loco Berno-Wiedeń 23’10 do 23-20, 
na czerwiec loco Aussig 24-65 do 24'75. Cu­
kier w kostkach: prima 86'75 do 87"— , se- 
cunda 86'25 do 86"50. Spirytus kontyngento­
wany : loco Wiedeń 40 60 do 40 80. Nafta 
kaukazka: transita Tryest 9'50 do 10'— , 
galicyjska przeźroczysta 33-50 do 34'— . (Ce­
ny w koronach.)



O S T A T I I A  P O C Z T A

Na j j -  P a n  przyjmował wczoraj popo­
łudniu na ' osobnej audyeneyi deputacyę 26 
rossyjskiego pułku dragonów. Przedtem miał 
posłuchanie u Monarchy pułkownik rossyjski 
Potugow.

Na j j .  P a n  złożył wczoraj po południu 
ks. regentowi bawarskiemu Luitpoldowi poł 
godziny trwającą, wizytę pożegnalną. Ks. re­
gent odjęci)ał z Wiednia z powrotem do Mo­
nachium. __________

Prasa berlińska zajmuje się drobiazgo­
wo, lecz przytem wogóle bardzo sympatycznie 
bawiącym od dni kilku w stolicy niemieckiej 
jako gość cesarza, generałem francuskim Bon- 
nalem. Podnosi ona do potęgi jego wojskowe 
i towarzyskie przymioty, a nawet wyszukała, 
że jest on spowinowacony ze staremi rodzi­
nami pruskiemi, dostarczającemi armii pru­
skiej wybornych oficerów. Jak wiadomo, ce­
sarz Wilhelm zaprosił generała Bonnala, dy­
rektora Akademii wojennej w Paryżu na uro­
czysty obchód rocznicy utworzenia batalionu 
kadeekiego piechoty w Poczdamie. Monarcha 
przyjmuje gościa francuskiego w sposób wy­
szczególniający. Podczas obiadu galowego da­
nego na jego cześć, cesarz powstawszy dla 
wzniesienia toastu, odczytał najpierw nastę­
pujący telegram cara Mikołaja: „Za usługi w 
Chinach wyrażam w. c. mości najserdeczniej­
sze podziękowanie, lir. W aldersee spełniał 
swoją trudną i niewdzięczną misyę z godno­
ścią i zręcznie, a za to wyrażam mu najzu­
pełniejsza moją sympatyę . Po odczytaniu te­
legramu "powiedział cesarz, iż raz przecie przy­
szło na dalekim Wschodzie do zawarcia po­
koju. A zwracając się do generała Bonnala i 
towarzyszącego mu pułkownika francuskiego, 
rzekł monarcha: „Niemieckie i francuskie 
wojska walczyły w Chinach ramię przy ra­
mieniu w wiernem braterstwie i w wiernem 
wspólnem spełnianiu swych obowiązków. Obaj 
goście francuscy, cała armia francuska liur- 
ra h !u __________

Z Belgradu donoszą, że królowa Draga, 
która po ostatnich ciężkich zajściach nieco się 
już uspokoiła wyjedzie wkrótce do zdrojowisk 
w Buzias, pod Temeszwarem na Węgrzech.

Wedle prywatnej depeszy z Bukaresztu 
obiega tam pogłoska, że król grecki Jerzy 
złoży wkrótce rewizytę królowi rumuńskiemu 
w Sinaia.

Bułgarskie zgromadzenie narodowe^ zajęte 
jest obecnie sprawą postawienia członków by­
łego gabinetu Iwanczowa w stan oskarżenia. 
Izbie przedłożono dwa wnioski. Pierwszy od­
nosi się do znanej afery z dostawą -wagonów, 
przyezem pewna firma brunszwicka znalazła 
sposoby i środki do odsprzedania za słoną 
cenę zarządowi bułgarskich kolei żelaznych 
znacznej liczby zupełnie bezużytecznych sta­
rych wozów. Tutaj oskarżenie skierowane jest 
przeciw pięciu byłym ministrom, głównie zaś 
przeciw ex-premierowi Iwanczowowi i mini­
strowi komunikacyi Tonczewowi. Wedle orze­
czenia śledczej komisyi parlamentarnej, byłe­
mu ministrowi wojny gen. Paprikowowi, któ­
ry objął tekę komunikacyi po Tonczewie, ma 
być wypowiedziana nagana, bo chociaż pod 
naciskiem opinii publicznej wstrzymał przyj­
mowanie ostatnich parfyj owych wagonów, 
to przecież przeprowadził w Izbie uchwałę, aby 
za odebrane wozy wypłacić dostawcom całą 
umówioną sutnę. Drugi wniosek żąda postawie­
nia w stan oskarżenia całego byłego gabinetu, 
w pierwszym zaś rzędzie Radosławowa i Te- 
newa z powodu marnotrawstwa pieniędzy skar­
bo w y ch  przy budowie i urządzeniu domów 
składowych.'w których miało być gromadzo­
ne zboże, składane przez ludność jako nale­
żna skarbowi dziesięeina._ Domy^ te wskutek 
zniesienia owego podatku i to właśnie za przy­
czynieniem się poprzedniego rządu, stały się 
zupełnie bezużyteczne.

Z Brukseli donoszą, że liberalni człon­
kowie belgijskiego senatu i Izby deputowa­
nych, którzy są zwolennikami powszechnego 
i równego prawa wyborczego z proporcyonal- 
nem zastępstwem, uchwalili przedłożyć w Izbie 
wniosek, aby rząd przeprowadził głosowauie 
narodowe t. zw. referendum przyezem kraj 
ma dać wyraz, czy jest za, czy przeciw po 
wszechnemu i równemu prawu wyborczemu 
z proporcyonalnem zastępstwem.

W śród rojalistów francuskich i w prasie 
francuskiej silne wrażenie wywarł fakt, że 
Andre Buffet, ofieyalny reprezentant księcia 
Filipa Orleańskiego, ustępuje z tego stanowi­
ska. Pierwotnie przypisywano ten fakt niepo­
rozumieniom, jakie powstać miały między pre 
tendentem, a jego zastępcą z powodu pewnego 
listu, który książę chciał napisać do króla

Edwarda angielskiego. Pogłoskom tym jednak 
zaprzeczono, a zarówno książę Orleański jak 
i Buffet stwierdzają, że nie było między nimi 
żadnych nieporozumień. Buffet oświadczył 
w obec pewnego redaktora Gaulois, że podał 
się do dymisyi właściwie już po; skazaniu go 
na wygnanie przez senat, jako trybunał stanu 
w czasie ostatniego procesu o zamach stanu, 
a uczynił to, gdyż z odległości nie może osą­
dzać należycie rozmaitych zwrotów w sytuacyi. 
Dymisyę swe na życzenie księcia utrzymał 
dotychczas w tajemnicy. O powrocie hr. Lur 
Saluces do -Paryża ani on, ani książę nie 
wiedzieli. Następcą Buffeta będzie senator 
Bezine.

t)

Na cześć królowej holenderskiej Wilhel­
miny i jej małżonka przybyłych wczoraj do 
Poczdamu odbędzie się dzisiaj wielka parada 
wojskowa na polu tewpolhowskim. Po paradzie 
udadzą się dostojni goście do Berlina.

Kanclerz hr. Bulów wyjedzie w połowie 
czerwca na kilkutygodniowy odpoczynek w 
okolice Altony.

Sprawca zamachu na cesarza w Bremie, 
Weiland, wypuszczony został z domu obłąka­
nych i umieszczony w więzieniu śledczem. 
Weilanda badało sześciu najznakomitszych 
psychiatrów, lecz żaden z nich nie mógł do­
patrzyć się u niego zboczenia umysłowego.

Sprawa kubańskiej konstytucji i łączą­
cego się z tern zatargu ze Stanami Zjedno­
czonymi, weszła na nowe, spokojniejsze tory. 
Mianowicie zebrany w Hawannie konwent 
dla naradzenia się nad kubańską konstytucyą 
przyjął 15 głosami przeciw 14 sprawozdanie, 
przygotowane przez komisję dla zagranicz­
nych spraw. Sprawozdanie to popiera wnio­
sek, przyjęty przez kongres w Waszyngtonie, 
a oświadczający się za utrzymaniem na Ku­
bie kontroli Ameryki.

Poseł TransYaaiu, dr. Leyds, przedłożył 
onegdaj międzynarodowemu sądowi rozjem­
czemu w Hadze formalny wniosek o zakoń­
czenie wojny południowo-alrykańskiej na pod­
stawie orzeczenia tegoż sądu.

TELEGRAM  GAZETY LWOWSKIEJ
Bada państwa.

Wiedeń, 31 maja. Dzisiejsze posiedze­
nie Izby posłów rozpoczęło się o kwadrans 
na 12 (czas wied.) Odczytano cały szereg 
wniosków i interpelacyj, poczem Izba przy­
stąpiła do porządku dziennego, mianowicie do 
dalszego ciągu dyskusyi szczegółowej nad u- 
stawą o budowie dróg wodnych.

Po przemówieniach mówców general­
nych p. Polesiniego contra i Stojana pro, 
Izba przyjęła §. 5 przedłożenia kanałowego. 
Następnie rozpoczęła się dyskusya nad §§• 6, 
8 i 12 razem. Pierwszy przemawiał p. Mi­
kołaj W a s y 1 k o, użalając się na niedostate­
czne uwzględnienie w ustawie stosunków Bu­
kowiny.

Posiedzenie trwa dalej.
. Wiedeń, 31 maja. Z wczorajszego prze­

mówienia p. K a i z l a  na wieczornem posie­
dzeniu Izby posłów należy podnieść końcowy 
ustęp, zawierający aluzyę do sytuacyi polity­
cznej. „Widzimy w tem przedłożeniu (kana- 
łowern) niejako zapowiedź lepszych czasów. 
Oczywiście byłoby to zanadto wielkim opty­
mizmem sądzić, że różnice narodowościowe 
zostały_ zażegnane przez obecne załatwienie 
kwestyj ekonomicznych. Ale jeżeli w ogóle 
jest możliwem zgodne dojście do porozumie­
nia w kwastyach narodowościowych, to uwa­
żam to przedłożenie za „dobre ćwiczenie przed­
wstępne",

Wiedeń, 31 maja. Komisja wódczana 
Izby posłów obradowała dziś nad ustawą 
wódezaną, uchwaloną przez Izbę panów 
w pierwotnem brzmieniu przedłożenia rządo­
wego, z odrzuceniem przyjętej przez Izbę po­
słów poprawki Turnherra, w sprawie uwol­
nienia od podatku spirytusu, produkowanego 
w domu na cele domowe. Po dyskusyi ko- 
misya przyjęła ustawę w tej formie, w jakiej 
uchwaliła ją Izba panów.

Kraków, 31 maja. (Tel. pry w.). Mini­
sterstwo kolei pozwoliło p. Głębockiemu, prę­
t o w i  rady powiatowej w Nowym Sączu na 
podjęcie robót przedwstępnych dla trasy ko­
lei Nowy Sącz-Jazowsko-Krościenko.

Kraków, 31 maja. (Tel. pry  w ). Rada 
nadzorcza Tow. Wzajemnych Ubezpieczeń 
ro z p o ra  dziś o 11 obrady pod przewodnic­
twem p- Józefa Męcińskiego. Na porządku 
dziennym sprawozdanie dyrekcji ze wszy­
stkich działów -i sprawozdanie komisyi ra­
chunkowej. Sekretarz Tow. p. Szatkowski 
przedłoży referat w sprawie rozbijania chmur

gradowych. Będzie też rozpatrywana sprawa 
ewentualnego ubezpieczenia od pożarów z 
oświetlenia elektrycznego i gazowego, oraz 
z motorów7 benzynowych przy maszynach.

Szkody zlikwidowane w Tow. Wzaj. 
Ubezpieczeń wskutek pożaru w Oleszycach wy­
noszą sumę 320.000 kor. Dyrekcja poczyniła 
kroki, aby pogorzelcom jak najrychlej były 
wypłacone sumy ubezpieczenia.

W iedeń, 31 maja. Przybył tu JE. Pan 
Namiestnik Leon hr. Piniński.

W iedeń, 31 maja. Wiener Ztg. ogła­
sza: Najj. Pan nadał profesorom Janowi 
C z u b k o w i  w gimnazjum św. Anny w Kra­
kowie i Aloizemu S z a r ł o w s k i e m u  w III. 
gimnazjum w Krakowie tytuł radców szkol­
nych.

W iedeń, 31 maja. Na wczorajszem ple- 
narnem posiedzeniu sekcyi dla rolnictwa, le­
śnictwa i górnictwa Rady przemysłowo-rolni­
czej złożył p. Sand referat o znaczeniu budowy 
kanałów i regulaeyi rzek i postawił następu­
jący wniosek: 1) Rada rolnicza wyraża zu­
pełną zgodę na przedłożenie o drogach wod­
nych w razie, gdy ciała ustawodawcze przed 
rozpoczęciem budowy zabezpieczą w drodze 
ustaw interesa krajowego gospodarstwa rol­
nego i leśnego, albowiem inaczej gospodar­
stwo to byłoby narażone na ciężkie straty.
2) Rada rolnicza postanawia sformułować po­
stulaty rolnictwa, leśnictwa i górnictwa w od­
niesieniu do kwestyi dróg wodnych i przedło­
żyć tę opinię Rządowi w jak najkrótszym cza­
sie. Celem zredagowania tej opinii należy wy­
brać komitet ściślejszy z 14 członków.

Po obszernej dyskusyi pierwszy punkt 
odrzucono, drugi zaś przyjęto, z tą zmianą, 
że wybrano komitet z 16. a nie 14 członków.

Sekcya leśnicza rady rolniczej przyjęła 
wniosek, ustanawiający prawo do odpisania 
podatków od lasu w razie pożaru i szkód wy­
rządzonych przez owady, przez śnieżyce, gra­
dobicie lub wichry. Następnie przyjęto rezo­
lucję, domagającą s ię : zniżenia cła zagra­
nicznego od drzewa bukowego, ułatwień wy­
wozu mebli giętych, obniżenia taryf kolejo­
wych dla transportu drzewa, oraz szerszego 
zastosowania progów z drzewa bukowego na 
wszystkich kolejach, pozostających w zarzą­
dzie państwa. Nadto zaleca rezolucya, ażeby 
nie ustanawiano ceł wywozowych na drzewo 
oraz, ażeby otoczono szczególną opieką prze­
mysł drzewny, o ile dotyczy on drzewa bu­
kowego. Przyjęto także wniosek dodatkowy 
p. Lemischa, który żąda, ażeby w szczegól­
ności przy budowie nowych kolei używano 
drzewa bukowego do progów kolejowych.

Berlin, 31 maja. Jak donosi Lohalan- 
zciger, cesarz Wilhelm po onegdajszych ćwi­
czeniach drugiej brygady piechoty, odbytych 
w obecności francuskiego generała Bonnala, 
wygłosił przy śniadaniu mowę, w której 
wspomniał najpierw o zmarłym cesarzu Fry­
deryku, a następnie wyraził radość swą, iż 
może donieść, że na dalekim Wschodzie do­
prowadzono wreszcie do umowy pokojowej i 
że z tego powodu otrzymał z wielu stron 
wyrazy uznania i podziękowania. Między in­
nymi odczytał też cesarz natychmiast telegram 
od cara, zaznaczył następnie, że wojska nie­
mieckie i francuskie po raz pierwszy walczą 
dziś przeciw wspólnemu nieprzyjacielowi i za­
kończył okrzykiem na cześć oficerów francu­
skich i całej armii francuskiej. W odpowie­
dzi generał Bonnal wzniósł toast na cześć 
armii niemieckiej i niemieckiego cesarza-żoł- 
nierza.

W ildpark , 31 maja. Wczoraj po połu­
dniu przybyła tu królowa Wilhelmina z księ­
ciem małżonkiem.

W ild p ark , 31 maja. Podczas wczoraj­
szego obiadu dworskiego wzniósł cesarz nie­
miecki. toast na pomyślność królowej Wil­
helminy, przyezem w serdecznych słowach 
wspomniał o przyjaznych stosunkach, jakie 
od dawien dawna między oboma dworami 
panują, wyrażajac życzenie, aby nigdy nie 
ustały. Królowa Wilhelmina podziękowała, o- 
świadczając, że jej życzeniem jest również, aby 
te przyjazne stosunki, opierające się na po­
krewieństwie, nadal panowały, — i wzniosła 
toast na pomyślność cesarza i cesarzowej. Po 
obiedzie odbył się capstrzyk.

V arzin , 31 maja. Pogrzeb zmarłego 
nagle starszego prezydenta wsr-hodńio-pru­
skiej prowincyi hr. Wilhelma Bistnarka od­
będzie się 3 czerwca.

Moskwa, 31 maja. (Tel. pry w). Rada 
miejska, celem upamiętnienia 40 rocznicy 
uwłaszczenia włościan, uchwaliła otworzyć 20 
szkół początkowych w7 szeregu miejscowości.

M oskw a, 31 maja. (Tel.pryw .). Wczo­
raj otwarto testament Sołodowmikowa, milio­
nera, właściciela pasażu i domu operowego. 
Zmarły zapisał na cele dobroczynne 36 mi­
lionów rubli. Rodzony brat zmarłego nic nie 
otrzymał w testamencie i ma zamiar rozpo­
cząć kroki sądowe celem jego obalenia.

Sofia, 31 maja. W Zgromadzeniu naro- 
dowem toczyła się wczoraj w dalszym ciągu 
dyskusja nad wnioskiem o postawienie by­
łych ministrów w stan oskarżenia. Były mi­

nister Tonczew i Iwanczow wypierają się 
wszelkiej winy.

P aryż, 31 maja. Jak donosi Gaulois, 
dochody z podatków we F rancji są w tym 
roku znacznie mniejsze od preliminarza bu­
dżetowego.^ Z tego powodu rząd postanowił 
darować żołnierzom dwa miesiące trzeciego 
roku służby wojskowej, przez co zaoszczędzi 
około 30 milionów franków.

P aryż, 31 maja. Podczas bankietu urzą­
dzonego na cześć ministra marynarki Lanes- 
sana w Lyonie, rzucono cegłę na stół, przy 
którym siedzieli goście honorowi; cegła ni­
kogo nie zraniła. 'Śledztwo wykazało, że ce­
głę rzucił 14-letni chłopak, który natychmiast 
został aresztowany, odmawia wszakże wszel­
kich wyjaśnień co do motywów czynu.

Sztokholm , 31 maja. Dziennik A ft cm  
Bladed donosi z najlepszego źródła z Peters­
burga, że rossyjski komitet ministeryalny, na 
wczorajszem posiedzeniu, odrzucił znaczną 
większością głosów propozycye ministra woj­
ny Kuropatkina i generał-gubernatora Bobri- 
kowa, tyczące się nowej ustawy wojskowej dla 
Finlandyi. Razem z większością głosował 
także wielki książę Włodzimierz Aleksandro­
wicz.

Baku, 31 maja. W Balaehomie spaliły 
się 4 rezerwoary naftowe, 1 magazyn i 18 
wieży wiertniczych.

B aku, 31 maja. Pożar, który wybuchł 
w kopalniach naftyBibi-eibat. zniszczył 21 wież 
wiertniczych i rezerwuar, zawierający 30.000 
pudów nafty. Szkodę oceniono na 150.000 
rubli.

Wypadki w ChiisadJ.

Berlin, 31 maja. jReichsanzeiger ogła- 
szc następujący rozkaz cesarza Wilhelma, da­
towany 17 b. m .: Po 1. naczelną komendę 
armii w Azyi wschodniej rozwiązuje się i ma 
ona wrócić do kraju; 2. wschodnio-azjatycki 
korpus ekspedycyjny ma być zredukowany do 
siły brygady mieszanej, reszta ma wrócić do 
dom u; 3. wspomniana wyżej brygada miesza­
na pozostanie aż do dalszego zarządzenia w 
Chinach.

B erlin , 31 maja. Biuro Wolffa donosi, 
że Li-Hung-Ozang zawiadomił ciało dyploma­
tyczne w Pekinie, że cesarz chiński zgodził 
się nietylko na zapłacenie sumy wynagrodze­
nia 450 milionów taelów, ale i 4-procenlo- 
wych odsetek.

Podbój Tra,?isvaal«.

Queenstown (kolonie Przylądka), 31 
maja. Dnia 25 maja napadło 400 Boerów na 
Anglików pod wodzą Plumera, na południe 
od Bethel. Po 6-godzinnej walce Anglicy od­
parli nieprzyjaciela. Anglicy stracili 6 zabi­
tych i 20 rannych, Boerowie mieli fj zabi­
tych i 30 rannych.

Telegrafowany kurs wiedeński
W iedeń, 31 maja 1901. — Zamknię­

cie giełdy (iSckhisscource) Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt, 689-—, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 695 —, 
Akcye Anglobanku 279 50, Akcye Unionban- 
ku 562-—, Akcye Landerbanku 417-50. Akcye 
Bankvereinu 484-50, Akcye Bodencredit 925*— , 
Akcye gałicyjsk. Banku hipotecznego — —, 
Akcye Kolei państwowych 673-50, Akcye Ko­
lei Południowej 90 '—, Akcye Tramway A )  
253 50, Akcye Tramway B) 250 —, Akcye 
Kolei Elbetbal 50 !*50. Akcye Kolei Pół­
nocnej 6046- — , Akcye Kolei Czerniowieckiej 
— —, Akcye Al piny 472 50, Akcye Sima 
M urany i 494-— , Akcye Praskiego Towarzy­
stwa zel. 1810'— , Akcye Fabryki broni 
285'— , Akcye Tureckie tytoniowe 294-—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 91-45, 
Renta majowa 98 45, Austryacka Renta koro­
nowa 9G-85, Węgierska Renta koron. 92 90, 
56 i. Listy Tow. kredytowego ziem. 91-40, 
4 prc. Listy Banku krajowego 92-— , 4 i pół 
prc. Listy Banku krajowego 99-—, 4 prc. 
Listy Banku hipotecznego 90 '—, 4 i pół prc. 
Listy Banku hipotecznego 98*25, 5 prc. Li­
sty Banku hipotecznego 109*75, 4-prc. Galie. 
Obligacye propinacyjne 96-— , 4 prc. Ga!, 
pożyczka kraj. z r. 1893 92 30, 4 prc. Poży­
czka miasta Lwowa 87"25, Losy tureckie 
108-— , Marki 117-50, Ruble 253 75.

B erlin , 31 maja. — Giełda poranna 
(Vorbór$e). Akcye kredytowe 216 25. Towa­
rzystwo dyskontowe 185-50.

Usposobienie: spokojne.

Cdpowledziaiay redaktor Adam K recho w ieck i.



Nadesłane.

Adwokat krajow y dr.

Ip. Kar.
otworzył kancelaryę

we Łvovie, ul. HaMa 20. 
Dr. Tadeusz Prascl

sekundaryusz szpitala powszechnego na oddzia­
łach próf. Gzyżewicza i Ziembickiego i b. asy­
stent Uniwersyt. lwowskiego, ordynuje jak da­
wniej w sezonie kąpielowym br. w Trnskawcu.

Od 16 maja sensacyjny program : Konorah zagadka 
XX. wieku. Kruger i Kirsten, komiczna muzykalna 
maskarada. Troba, fenomenalny żongler. Siostry 
Schafer, duetystki na kole. Trio Decaru-so, słynni 
włoscy instrumentalno-wokalni artyści. Maritana i 
Yictoria, artystk i napowietrzne. Irma Bellany, su­

bretka i t. d.
Ceny zwykłe. Codziennie o godzinie 8 wieczór wiel­
kie przedstawienie. W  niedziele i święta 2 przed­

stawienia. Co piątku High-Life.
Bilety wcześniej są do nabycia w biurze dzienników 

W-go Plohna. ul. Karola Ludwika 9

Przyjechali do Lwowa
dnia 31 maja 1901.

H O T E L  G E O R G  E.
PP. J. hr. M yeielski z Przeworska, B. lir. 

Stadnicka z Wielkiej wsi, D. dr. Falk z Drohoby­
cza, St. Dobrzański z Limanowy, W. Makomaski z 
Żulic, St. Łążyński z Załucza, W. Ofenheim z W ie­
dnia, E. Collins z Londynu.

Wystawy i Muzea.
Nieustająca wystawa zjednoczonego 

Towarzystwa przyjaciół sztnk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw­
sze piętro, jest otwarta codzienni i od godziny 
10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 30 hal. 
w dnie powszednie 60 hal. — Dla członków 
wstęp wolny.

Ruch pociągów osobowych c. k. kolei państwowych,
obowiązujący z dniem 1. maja 1901 (Przyjazd i odjazd pociągów podany jest podług czasu środkowo-europejskiego)

Pociągi

posp.| osob. 
o godzinie

przyjeżdżają do Lwowa [dworzec główny]

'2-31

1.35

1-45

235

8.40

12-15 I

6-20
646
7-45
8-00 
8-10 
8-15 
8-50

11-45
11-55
12-55 

1-10

3-14
4-40
5-35 
5.40 
5.50
6.00
7-36

8.50
9-00
9-20

9-41
9-50

10-20
10-50

Z Czerniowiec, Constancy, Bukaresztu.
Z Erakowa, Orłowa, N. Sącza, Tarnowa, Jasła  i Rzeszowa, 

Berlina, W rocławia, W arszawy i W iednia.
Z Podwołoczysk, Tarnopola, Grzymałowa, Kopyezyniec.
Z Krakcwa, B erlina, Warszawy, W iednia, Tarnowa, Rzeszowa, 

Rymanowa, Sanoka, Przemyśla.
Z Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa, Husiat.yna.
Z Brzuchowic, (codziennie od ,a/5 do ,5/0 włącznie).
Z Janowa.
Z Tarnopola, (Krasnego, Brodów).
Z Ławoeznego, Stryja, Chyrowa, Sanoka, Kałusza i Pesztu.
’l Sokala i Rawy ruskiej.
Z Krakowa, Zagórza, Łupkowa, Przemyśla, Wiednia, Berlina, 

W rocławia, Warszawy, Orłowa, Tarnowa, Pesztu.
Z Rzeszowa, (Lubaczowa, Jarosław ia, Sambora i Przemyśla).
Z Stanisławowa, (Koresmezó, Potutor, Chodorowa).
Z Janowa.
Z Skolego, Stryja, Kałusza. Chyrowa, (Ławoeznego od */s do 15/9) 
Z Krakowa, W iednia, W rocławia, B erlina, Tarnowa, Rzeszowa, 

Rozwadowa, Przeworska, Sanoka.
Z Czerniowiec, Itzkan, Bukaresztu, Gałaeu, Jass, Husiatyna 

i Stanisławowa.
Z Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, 

Tarnopola i Brodów.
Z Brzuchowic (od *% do 15/„ w niedziele i święta).
Z Sambora, Borysławia, Drohobycza, Stryja.
Z Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Kozowy, Brodów. 
Z Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa.
Z Krakowa.
Z Sokala, Bełżca, Lubaczowa, Rawy Ruskiej.
Z Brzuchowic, (od la/6 do 15/9 w niedzielę i święta).
Z Krakowa. W iednia, B erlina, W rocławia, Tarnowa, Łubaczo- 

czowa, Sanoka, Pesztu, Przem yśla.
Z Brzuchowic (od la/6 do 15/c codziennie).
Z Janow a (od %  do 16/0 w niedziele i święta).
Z Czerniowiec. Itzkan, Bukaresztu, Husiatyna, Potntor, Kó- 

resmezo.
Z Janow a (codziennie od l j B do so/9).
Z Krakowa, W iednia, Beriina, W rocławia, Tarnowa, Jasła, 

Przew orska i Rozwadowa.
Z Podwołoczysk, Kijowa, Odessy, Brodów, Kopyezyniec.
Z Ławoeznego, Pesztu, Chyrowa, Kałusza.

2-20

3-121

7-40

511

na dw orzec „ P  o d z a  in e z

Z Podwołoczysk, Grzymałowa, Tarnopola, Zaleszczyk i Kopy­
ezyniec.

Z Tarnopola i Brodów.
Z Podwotoezysk, Kijowa, Odessy, Grzymałowa i Brodów.
„ „ „ ; n Zaleszczyk, Kopyezyniec,

Podwysokiego i Brodów.
Z Podwołoczysk, Kijowa, Odessy i Brodów.

Pociągi

jposp.j osob.
o godzinie

odjeżdżają ze Lwowa [dworca głównego],

■12-45 Do
■ 2-51 Do
I 4-15 j Do
1 5 45 j Do

'mT z 5 Do
6-30 Do
6-35 Do

8-30 Do
8.40 Do

9-00 Do
9-15 Do
9-25 Do

10-20 Do
10-25 Do

1-25 Do
155 Do

2-15 Do
2-40 Do
2-55 Do

305 Do

3-15 Do
3-26 Do
3-30 Do
6-101 Do
6-20] Do

6-30] Do

u"35; Do
7-10! Do
7-25: Do
7-521 Do
9-301 Do

10-30] Do
u-oOj Do

11-101 Do

a. (W iednia, W rocławia, Berlina).
Czerniowiec, Stanisławowa, Bukaresztu, Constancy. 

a, W iednia, W rocławia, Berlina, Chyrowa, Sambora. 
>wic, (od la/5 do 15/9 cedziennie).

Rozwadowa, Tarnowa, Stróże, a od l5/„ do l%  włącznie! 
Sanoka, Rymanowa, Iwonicza i Jasła, 

ikolego, Chyrowa, Kałusza, (do Ławoeznego od %  do ,5/B)

łowa, Kozowy.

5/9 w niedziele i święta).

Skolego tylko od %  do 8%). 
linowa (.codziennie od %  ml»)-

Do Brzuchowic (codziennie od ia/s do 15 9).
Do Rzeszowa, Chyrowa, Przemyśla, Lubaczowa, Jarosław ia.

Wrocławia, Berlina, Warszawy, Orło- 

Do Janowa (od %  do t5/9 w dnie powszednie, od la/9 do ®°/4
wa, Tarnowa.

1902 codziennie).

Brzuchowic (od la/6 do 15/9 w niedzi Je i święta), 
łanowa (od %  do 15/9 w niedziele i święta).
Jzerniowiec, Itzkan.
irakow a, W iednia, Warszawy, Przeworska, Rozwadowa. 

Rzeszowa, Orłowa, Tarnowa.

x dw orca „ P  o d z a in c z e“

2.081

b'4b Do Podwołoczysk, Brodów, Kijowa. Odessy 
9 42 Do Podwołoczysk, Kopyezyniec i Zaleszczyk.

Do Podwołoczysk, Brodów, Kopyezyniec, Zaleszczyk i G zy- 
małowa, Kijowa i Odessy.

Do Tarnopola.
11-321 Do Podwołoczysk, Brodów, Kopyezyniec, Zaleszczyk, Podwy­

sokiego i Grzymałowa.1 7-32 |  
11-32 I

U w a g a :  Pora nocna oznaczoną jest ramkami. Powyższy czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego.
Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych umieszczone w gmachu Dyrekcyi przy ul. Krasickich 1. 5. udziela bliższych 
wyjaśnień sprzedaje bilety, karty okrężne, jakotez i książeczki z rozkładem jazdy.

C E N N I K

lw ow skiej lzb v handlowe! i prze m ysło w ej
Lwów, dnia 31. maja 1901.

I. A koye za sztuką.

Banku hip. gal. po 200 zł. (400 k.) 
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 k.) . . . .
Kol. g- Kar. Lud. po 200 zł. mk.

(400 koron) ................................
Kol. Lwów-Czerń.-Jassy po 200 

zł. w. a. w srebrze (_400 k.) . 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 k.) 
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor.
Tow. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 zł. (400 k.) ^
II. L isty  zastaw n e za 100 K.
Banka h. g. 5%  wa. wyl. z 10% ® 

n r, 41 L% „ los. w 50 1. . ®
:  n 4% „ „ 60 1. po 200 K. * '

kraj. 41/s%  w. a. los w 51 1.
" „ 4%  w. a. los w 57 1. ®

Iow. kred. gal. ziem. 4% (pierwsza
em isya)..........................................

Tow. kredyt, galic. ziernsk. 4% 0 
los w 411/, lat . . . . _ 
4% los. w 56 lat . . . . 0

III. O bligl za 100 K. o.
Gal. funduszu propinac. 4% w. a. 0 
Buków, funduszu propin. 5% w. a. M 
Komunalne Banku kr. 5% (2em.) N 

„ 4 V /0(3em.) * 
Komunalne banku kr. (4em.) 4 % ^  
Kolej, lokalne dtto 4% po 200 k. 
Pożyczki kraj. 6% wa. z r. 1873 

n n 4%  P° 200 koron
z roku 1893 .....................

Pożyczka m. Lwowa 4% po 2u0 k.
„ „ 4%°/o„200 k.
IV . L osy.

Miasta Krasowa po zł. 20 (40 k.)
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 k.)

V. M onety.
Dukat c e s a r s k i ................................
20 frankówka • • • "
100 rubli rosyjskich srebrnych . 
100 rubli rosyjskich papierowych 
100 marek niemieckich .

płacą żąda
waluta koron.
K. h. K. h.

610 — 620 —

354 — 364 —

426 — 435 —

537 _ 546 _
— — 150 —

400 — 410 —

400 — 420 -

109 50
98 — 98 70
90 — 90 70
99 10 99 80
92 — 92 70

92 — 92 70

93 _ 93 70
91 10 91 80

96 20 96 90
101 50 — —

101 70 102 40
98. 70 99 40
92 50 93 20
92 — 9.2 70

100 — — —

93 10 93 80
87 50 88 20
97 25 97 95

72
—

76 —

U 27 11 45
19 — 19 25

252 — 256 _
253 40 255 7(
117 40 117 911

Kurs giełdy wiedei
Dnia 30. maja 1901- 

A. O gólny dług państw a.
Jednolity dług państwa w banknot.

maj - l i s to p a d .....................................
lu ty -s ie rp ie ń .....................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń - lipiec . . .............................
kwiecień - p a ź d z ie rn ik .....................

płacą żądają

98.50
98.45

98.10
98.10

98.70
98.6-5

98.30
98.30

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pf.
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
,, „ 1864 po 100 zł. . . .

„ 1864 po 50 zł. . . .
Listy zast. domen, państ. 120 zł. 5 pr.

głacą

14o!-
171 25
211.50
211.50
295.50

żadaja
1 8 3 .-
141.—
172.25
212.50
212.50 
2 9 7 -

B. D łu g  państw a (wszystkich w Radzie pań­
stwa reprezentowanych- krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pr.....................................  117.85 118 05

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. .

Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. .
Kol. za 200 zł. mk. 5% pr. (osteinp.

akcye) ...............................................
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5% pr....................................
Kol. Arcyks. idolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostemp. akeye) 5 pr.........................

Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr.
w złocie za 200 zł. 5 pr. . .

Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i
5000 zł. 4 p r.......................................

Kol. Czeskiej einiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 pr...............................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 pr........................................................

Kol. galic. Karola Ludwika za 300,
100 zł. 4 pr.........................................

Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894
za 290 kor. 4 pr.................................

Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkaminer- 
gut) za 400 marek 4 pr...................
D. D ług państw a (krajów korony węgierskiej).

Węg. złota renta za 100 zł. 4 p r . . . 117 40 117.60
,, „ „ w wal. kor. za 200
kor. 4 pr........................................ 92.90

Węg. oblig. prop. za 100 zł. 4% pr. 99.49
n obi. pr. rogul. Cisy za 100 zl. 4'1/,, 14z.40
„ peż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 174 25
,, „ „ za 50 zł. (100 kor.) 174/5

ObUgfacye indeinriizacyjne.
100 zł. 4 pr. 93.60

Węgier za 100 zł. 4 pr........... 91.70
S*, Inno publiczne pożyczk i

Losy reguł. Dunaju z r. 1880 za 100
zł. 5 pr....................................  258.— 260.—

Pożycz, reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 106.50 107.—
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za

200 kor. 4 pr.........................  91.75 92.75
Bukowińskie obi. propinacyjne los za 

100 zł. 5 pr............................  101.70 102.70

97.25 97.45

ve.
95.20 96.20

115.— 116.—

4 9 8 .- 500 —

121.40 122.40

9 5 . - 9 6 . -

429.50 431.—

(kolejowe).

96.65 97.65

96 ‘>0 97.50

93.50 9 4 -

95.40 96.40

93.50 94 50

117 /0 ___. ___

Kroaeyi i Sławonii

93.10 
100.40 
143 40 
175 25 
175.25

94.60 
92 70

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr.
„ „ „ „ 1893 za 200 k. 4 pr.
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 p r..........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 pr........................................................

Pożycz, serb. prem. za 100 frank. 2 pr.
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

9 .  L isty  zastaw ne. Oblig. hipot 
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 41/, pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ n n n n 1889 3 pi’.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ i- n ?, los 4 pr.

Gal. akc. ban. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ „ los. 50 lat 41/, pr.
„ „ „ „ „ 60 lat za 200
kor. 4 pr...............................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat.
„ „ „ „ 4  pr. los. 41 lat.

„ 4 pr. stare . .
„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
4 ‘/, pr. 51‘/i lat zwrotne . . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emisya 5 pr........................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emisya 42 lat za 200 kor. 41/i! pr.

Banku kraj. losy 571/, 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-węg. banku 407, hit los. 4 pr.

„ “ „ 50 lat los 4 pr.

H. O bllgaoye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom.

Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 pr.............................................
Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 1886 4 pr.
Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr.

„ n i, u 1887 4 pr.
n .1 .1 .1 .1 -1 4888 4 Pr-

,1 .1 18914 pr.
Lolej Lwów-Czern.-.Jassy z r. 1884 za

300 zł. 5 pr.........................................
Kolej. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300

zł. 4 pr.................................................
Gal. Kol. lok. wsuhodn. za 100 zł. 4 pr.
Węg. gal. kolei em. 1870 za 200 zl. 5 pr. 

ii „ „ 1878 za 209 zł. 5 pr.
„ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr.

J. L osy  (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł. . .
Zakład kred. dla hand. i przem. 100 zł.

płacą żądają

91.75 92/75
95.40 96.40

87.25 87.75

81.15 83! 15

i listy dłużne

100. — 100.50
94.25 95.25

246.— 2 4 8 .-
242 — 244.—
1 0 3 .- 104.—
9 3 . - 93.50

109.70 110.60
98.25 99.25

90.— 91.—
91.— 9 2 . -
9 3 . - 9 4 . -
93.— 94.—
9 1 - 9160

99 25 100. -

101.75 102.50

98.50 98.75
9 2 . - 9 3 . -
99.— 100.—
99.— 100 —

Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. 
Losy miasta Krakowa 20 zł. 
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł.

Czerw, krzyża anstr. tow. 10 zł.

106.75 107.75
10’ » 50 110.50
97 70 98 50
99.80 100.50
98.— 98.80
97.75 98.25

86.30 87.30

9 4 . - 94.80

105.80 106! 80
105.30 106.30
93.75 94 75

16.30 17.30
402.— 4 0 4 .-
143.— 145.—
76.— 77.50
71.75 73.75
61.50 6 3 . -

1 6 0 .- 163 -
49.25 50 25

płacą żądają
Czerw, krzyż,a węg. tow. 5 zł. . . . 25.20 26.20
Losy fund. arcyks. Rudolfa 10 zł. . 58.— 61.—
Salma 40 zł. mk....................... 200.— 205.—
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. . 74.— 76.—
St Genois 40 zł. mk.....................284.— 237.—
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . —.— —.—

„ „ Tryestu 100 zł. mk. 47, pr. 600.— — .—
Pożyczka miasta Tryestu 50 zł. 4 pr. 175.— —.—

K. A koye banków (za sztukę).
Banku Anglo-austr. 240 kor. . . . 280.— 281. — 
Peszt, banku handl. 501 zł. . . .  2470.— 2475. — 
Zakład kred. dla hand'u i przem. . 684.— 685 — 
Węg. banku kredyt. 2o0 zł. . . .  692.— 694 — 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . . 518.— 520.—
Galic. banku hipotecz. 200 zł. . . . 595.— 603.—

„ „ dla handlu i przem. 200 zł. 355.— 365.—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 416.— 417! —

„ A istro-węg. 1400 k....  1672.— 1675!—
„ Związków. (Unionbank) 200 zł. 563.50 564 50

Czesk. banku związk. 100 zł. . . . 267.50 268.50 
Zivnosteńska banka 100 zł..... 270.25 271.—

L. A koye Przedsiębiorstw transportowych.
Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. . 400.— 405.— 

„ „ „ akcye zakład 200 zł. . 340.— 350.—
Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. ink. 6025.— 6045.— 
Kołomyj, kol. lok. (akc. pierw.) 200 zł.
Kol. Lwów-Bełzec (:,kc. pierw.) 200 zł.

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . .
„ wschodn. - ga lii. - lokaln. 200 zł.
„  państwowych i-00 zł...............................  . _______________

„ południowej 20 > zł........................      "__
„ węg. galieyj. 1. 200 zł. . . . 418.50 42050 

Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 834 . — 836 —

M. A koye Przedsiębiorstw przemysłowych.
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 810.— 816. —
Galic. karpackie naft. tow. 509 kor. 840.— 850.— 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 466.— 467. 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł.
Schodniey 500 kor..................................
Tureek. zarz. tytoniow. 500 franków 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . .

5 3 7 .-
392.—

5 3 9 .-  
400 —

1806.
1345.

445. 450.
N . W  E  K  S

Berlin za 100 marek 5 pr. . . 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 
Paryż za 100 franków  
Petersburg za 100 rubli 5V, pr. 
Niem ieckie banki . . .  
W łoskie banki . . . . ]
Francuskie banki 
Szwajcarskie banki .

L E .

Austr. węg. 8 guld. złota moneta 
20-frankówka .
20-markówka . . !
Rosyjski półimperiał . ! ! !

  o a  1 9 9  ui

Włoskie banknoty za 100 lir. 
Ruble

U 7.471/, U7.671/,
240.45 240.65
95 50 95 60

1J7.55 117 80
90.50 90 70
05 30 95.40
9.) 30 95 40

T  T .
11.34 11.38

19.09 19J1
2-3.52 23.59

k 117 50 11T65
90.50 90.70

2.55

Jako pewną i korzystną Jokaoyę kapitałów poleeainy 
41!*0 |o oblig. pożyczki m. Lwowa, 4°|0 oblig. pożyczki m. Lwowa Sokal i Łilieii Doin bankowy i kantor wymiany

Zlecenia z prowincyi w Jatw iam y odwrotu 
pocztą bez doliczenia pro wizy i
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Licytacyę.
L. 26 109. [4515 3 — 3] j

0BWIES2CŻENIE.
W celu oddania w przedsiębiorstwo do­

stawy szutru na gościńce państwowe w Zło- 
ezowskirr- okręgu budowniczym w iatach 1902, 
1903 i 1904, odbędzie się dnia 12. czerwca 
1901 w c. k. Starostwie w Złoczowie licy- 
tacya of rtowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1902 
dostawić się mającego wynoszą: 7630 m 3 
w cenie fiskalnej" 47.855 kor. 70 hal.

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
m°gą w godzinach urzędowych w wymienio­
nym c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 tej 
w południe wnoszone być mają oferty, spo­
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową na 1 kor. i we wadyum 
wynoszące 5#/« kwoty fiskalnej z wyrażeniem 
opustu z cen fiskalnych nie tylko cyframi ale 
i literami i w halerzach.

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową bez 
żadnych dopisów, wreszcie położyć datę i pod­
pisać ofertę imieniem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zsś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze­
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po­
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk.

Oferty nie sporządzane na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę przeprowadzającą licytację zwrócone, zaś 
po terminie licytacyi nie będą oferty przyj­
mowane.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 19. maja 1901.

L. cz. E. 829/1 (3) [4417 8 — 8]
Dnia 24. czerwca 1901 o godz. 8 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. IV. sądu 
tutejszego licytacya połowy realności objętej 
wyk. hip. 1. 237 ks. gr. gm. kat. Rusów, z 
przynależnościami.

Nieruchomość tę oceniono na 512 kor 
7o hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
me nastąpi, wynosi 341 kor. 84 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
r<ł n U co do samej nieruchomości nie mo- 
gtyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
lęzary na powyższej nieruchomości bądź 

ecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
hoj114 ^ y ^cy jn eg o  powstaną, zawiadamiane 

v ą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
w pł^nu- ynie Przez Przybicie na tablicy sądo-
wy mienionego ^ 'n ie " ’ w sk ^
pełnomocnika do d o L ^  % temuż sądowi 
zamieszkałego. § en’ w siedzibie sądu

Ł a t ™ ^  P.owjat°wy, Oddział IV. 
tyn, dnia 14, maja 1901

L' CZ‘ E : 1069/00 (4) [4119 3 - 3 ]
f , Qla 25. czerwca 1901 o godz. 8 przed 

P ^udniem odbędzie się w biurze Nr tt sądu 
otęjszego licytacya realności w Szuminie lwh. 
,>,ol ,  56 ks. gr. gm. kat. Szumina i realno- 
SC1 w Starejsoh lwh. 1719 i 2474 ks. gr. 
gm. Starasól z przynależnościami.

Realności te są ocenione na 8400 kor., 
8 Przynależności na 1260 kor.

. Najniższa cena, niżej której sprzedaż
1116 ^ ą p i ,  wynosi 6440 kor.
kument arunk) licytacyjne i inne odnośne do-
w biurze'bfr'^16^ mozna w s^dz'9 tutejszym,

1icytacyak hv^v,aWa’ w obec ktorych uini9j";Z8
sic do sadu /niedopuszczalną, należy zgło-
minie lievta^f:,póŹ'tlie-i Przy wyznaczonym ter- 
rodząju c0 J Jaym’ inaczej roszczenia tego 
głvbv l.uZ ; -° Samej nieruchomości nie mo- 

Te o 'tf skutklem podnoszone,
ciężary na ° których jakie prawa lub
obecnie . ?0wyższych nieruchomościach bądź
Wania h c l t a r .^ 111̂ ’ bądz w tokl11 Postępo- 
będą 0 fi"'i '^loego powstaną, zawiadamiane
wania jed y n i wydarzeniach tego postępo-
wej, -i. P/f^z przybicie na tablicy sądo-
wymienionean m.leszkają w okręgu sądu niżej
pełnomocnika a T  wskaŻJ* temuż s%dowi 
zamieszkałe doręczeń, w siedzibie sądu

C k o
Sta, ‘ powiatowy, Oddział II.

rasól, dnia 20. kwietnia 1901.

L. 46 558. [4500 3 - 3 ]
OBWIESZCZENIE. ;

Celem oddania w przedsiębiorstwo wyko- j 
nania naizutów kamiennych na szkarpach tam 
i opasek faszynowych na Skawie od Jaroszo- 
wa do mostu na drodze powiatowej w Wila- 
nowicach, odbędzie się 20. czerwca 1901 o 
godz. 12-tej w południe w c. k. Starostwie 
w Wilanowicach publiczna licytacya ofertowa.

Koszta budowy obliczono na 33.358 kor. 
12 hal.

Warunki przedsiębiorstwa i ceny jedno­
stkowe przejrzeć można w godzinach urzędo­
wych w wymienionem c. k. Starostwie, gdzie 
także do godz. 12-tej w południe wyżej ozna­
czonego dnia wnoszone być mogą oferty, spo­
rządzone według przepisanego wzoru a zaopa­
trzone marką stemplową na 1 kor. i we wa­
dyum wynoszące 1700 kor. z p rażen iem  opu­
stu z cen fiskalnych cyframi i słowami.

Oferty oddane po terminie lub w innym 
urzędzie, albo nieopatrzone w przepisane wa- 
dym, wreszcie nie sporządzone ściśle w spo­
sób przepisany lub zaopatrzone dopiskami wy- 
rażającemi opusty dla różnych robót nie będą 
uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 24. m aja i 901.

(Wzór oferty.)

O F E R T A
(Stempel na 1 koronę.) 

mocą której ja niżej podpisany obowiązuję się 
wykonać narzuty kamienne na szkarpach tam 
i opasek faszynowych na rzece Skawie od 
Jaroszowa do mostu na drodze powiatowej w
Wilanowicach za o p u s tem ................................
procentów s ło w n ie ...................................procen­
tów z cen fiskalnych.

W arunki licytacyjne znam dokładnie 
i poddaję się im bez jakiegokolwiek zastrze­
żenia.

Jako wadyum sk ła d a m ...........................
W Wadowicach, 20. czerwca 1901.

(Imię i nazwisko oferenta.)

L cz. E. 131/00 (9) [4373 3 - 3 ]
Na żądanie Antoniego Mstyasza, zastą­

pionego przez adw. dra Lubosława Janika w 
Val-Klobukach, odbędzie się dnia 26. czerwca 
1901 o godz. 9 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5, licytacya
a) 7* części realności lwh 269, b) całej real­
ności lwh. 270, c) połowy realności lwh. 
272, d) 15/216 części realności lwh. 273, e) 
4/16 części realności lwh. 344, f) 1I< części 
realności lwh. 345, g) 1/3 części realności 
lwh. 348, h) 63/576 części realności lwh. 
378, i) 5/16 części realności lwh. 393, k) 
6/24 części realności" lwh. 561 i 1) 21/168 
części realności lwb. 681 ks. gr. gm. kat. 
Rycerka dolna, wraz z przynależnościami.

Nieruchom ości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione na 3695 kor. 24 bal.

Najniższa cena wynosi 2463 kor. 50 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Milówka, dnia 7. maja 1901.

L. 26 887 [4514 3—8]
OBWIESZCZENIE.

W celu oddania w przedsiębiorstwo do­
stawy szutru na gościńce państwowe w No­
wosądeckim okręgu budowniczym w latach 
1902, 1903 i 1904 odbędzie się dnia 12. 
czerwca 1901 w c. k. Starostwie w Nowym 
Sączu licytacya ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1902 
dostawie się mającego wynoszą: na trakcie 
podtatrzańskim 4990 m3 w kwocie fiskalnej 
19 898 kor. 95 bal., na trakcie zakliczyńskim 
1665 m3 w kwocie fiskalnej 7791 kor. 15 hal., 
ogółem 6655 m 3 w kwocie fiskalnej 27 690 
kor. 10 hal

Warunki przedsiębiois‘wa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio­
ne m c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godz. 12-tej 
w południe wnoszone być mają oferty, spo­
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową na 1 kor. i we wadyum 
wynoszące 5°/o kwoty fiskalnej, z wyrażeniem 
cen jednostkowych nie tylko cyframi ale 
i literami.

Oferent w inien na blankiecie na właśei- 
wem miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową 
bez żadnych dopisków, wreszcie położyć datę 
i podpisa<$ ofertę imieniem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów

lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostk -we dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze­
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po­
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk. j  

Oferty oiesporządzone na blankietach : 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś 
po terminie licytacyi nie będą oferty przyj­
mowane.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 18. maja 1901.

L. cz. E. 1775/00 (10) [4248 2 - 3 ]
Warunki licytacyjne do prośby licyta­

cyjnej dołączone zatwierdza się.
Na żądanie powiatowego Towarzystwa 

zaliczkowego w Sanoku, zastąpionego przez 
syndyka Bośniackiego, adw. w Sanoku, odbę- 
zie się dnia 26. czerwca 1901 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 34 w Sanoku, licytacya realności 
Nd. 33 w Sanoku, składającej się z murowane­
go doinu jedno-piętrowego przy ul. Lwowskiej 
położnego, wraz z przynależnościami, składąją- 
cemi się z dwóch parkanów, kadzi na wodę, 
drabiny" i haku ogniowego.

Nieruchomość ta. wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 35.628 kor. 50 hal., w 
której to kwocie zawartą jest wartość prawa 
światła trzech okien 1000 kor. i wartość przy­
należności 35 kor.

Najniższa cena wynosi 17814 kor. 25 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie, przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 26.

Takie piawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 8. maja 1901.

kumenta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Mościska, dnia 14. maja 1901.

L. cz. E. 662/1 (3) [4509 2- 2]
W sądzie tutejszym odbędzie, się dnia 

24. czerwca 1901 o godz. 9 przed południem, 
w biurze Nr. 1, licytacya realności lwh. 84 
ks. gr. gm. Mikuliczyn, składającej się z parc. 
bud. 1. 318 i parc. grunt. 1. 2731/2, 2732/2, 
2736/2, 2745, 2746/1, 2747, 2748, 2749 
i 2756, wraz z przynależnościami, składają­
cemu się ze studni murowanej.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 640 kor., przynależności 
zaś na 40 kor.

Najniższa cena wynosi 453 kor. 34 bal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta inoże każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie ju t istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądn 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Delatyn dnia 20. kwietnia 1901.

.Ctawtc Lwowska* Nr. 124 * dnia 1 czerwca 1901.

L. cz. E. 245/1 (6) [4513 2 - 3 ]
Dnia 20. czerwca 1901 o godz. 8 rano 

odbędzie się w biurze Nr. 9 sądu tutejszego 
licytacya realności w Polanowicach wyk. hip.
1. 81.

2/3 części nieruchomości składającej się 
z roh oceniono na 1746 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1164 kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do-

L. cz. E. 815/00 (3) [4549]
Na żądanie p. Grzegorza Birkiewicza 

w Jezupolu, odbędzie się dnia 4. czerwca 
1901 o godz. 9 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II., licy­
tacya a) 6/18 części realności objętej whl. 
271 ks. gr. gm. kat. Dołha, b) całej realności 
objętej whl. 275 tej księgi gruntowej i c) 
połowy realności objętej whl. 276 tejże księgi 
gruntowej, z przynależnościami.

Części nieruchomości ad a) są ocenione 
na 146 kor. 66 hal., realność ad b) jest oce­
niona na 520 kor. a połowa realności ad c) 
na 750 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 98 kor. 
44 hal., ad b) 346 kor. 66 hal., ad c) 500 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, niniejszem zatwier­
dzone, i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wojniłów, dnia 29. kwietnia 1901.

L. cz. E. 25/00 (14) [3978]
Na żądanie Wilhelma Tenenbauma, od­

będzie się dnia 27. czerwca 1901 o godz. 
10 przed południem, w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. II., licytacya I.) 1/i 
części reamości lwh. 480 gm. Podkamien, 
Grzegorza Wiszniewskiego i Maryi Wiszniew­
skiej własnej, wraz z przynależnościami, skła- 
dającemi się z domu, budynku gospodarczego 
i stodoły, 1ll część tej nieruchomości ocenioną 
jest na 30 kor , zaś 1ji  część przynależności 
na 162 kor. — 50 kor., II.) połowy realno­
ści whl. 482 i 930 gm. Podkamień, Eliasza, 
Grzegorza i Maryi Wiszniewskich własnych, 
ocenionych na 606 kor., III.) */* części real­
ności lwh. 644 gm. Podkamień, ocenionej 
na 325 kor.

Najniższa cena wynosi 1/i  części real­
ności pod I.) opisanej 86 kor. 25 hal., poło­
wy realności pod II.) opisanej 400 kor., 1ji 
części realności pod III.) opisanej 216’kor. 
67 hal., poniżej tych cen sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 2.

"Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lu 
ciężary na powyższych nieruchomościach bąaż 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zaw.adamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania, jedynie przez przybioie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Załośce, 18. marca 1901.
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L. cz. E. 171/1 (3) [4457]

Na żądanie Wilhelma Kobera, odDędzie 
się dnia 27. czerwca 1901 o godz. 9 przed 
południem, w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 
2, licytacya posiadłości lwh. 73 ks. gr. gm. 
Zbadyń.

Nieruchomość ta jest ocenioną na 5248 
koron.

Najniższa cena wynosi 3217 kor. 34 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie tutejszym, w biu­
rze Nr. 2.

Prawa, w obec których niniejsza hcyta- 
cya byłaby niedopuszczalną, należy zgłosić 
najpóźniej przy terminie licytacyjnym, inatzej 
roszczenia te co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być skutecznie podnoszone.

Osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie istnieją bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je­
dynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu tutejszego 
i nie wskażą sądowi pełnomocnika do dorę 
czeń, w siedzibie sądu zamieszkali go.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Jaworów, dnia 11. kwietnia 1903.

L. cz. E. VIII. 606/1 (4) [4187]
Na żądanie popierającej wierzycielki Po­

wiatowej Kasy Oszczędności w Krakowie, 
odbędzie się dnia 28. czerwca 1901 o godz. 
9 przed południem, w sądzie tutejszym, w 
biurze Nr. 51, licytacya realności lwh. 698 
ks. gr.. gm. kat. Kraków objętej, pod lkons. 
44 Dz. IV. w Krakowie, stanowiącej dom par­
terowy z ogrodem.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 47.801 kor.

Najniższa cena wynosi 23900 kor. 50 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które jako zgodne 
z przepisami ustawy równocześnie zatwier­
dza się, i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może ka­
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 52.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego po wsianą, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd krajowy, Oddział VIII.
Kraków, dnia 9. maja 1901.

L. cz. E. 26/1 (6) [4384 1—3]
Dnia 28. czerwca 1901 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 14, licytacya 2 do­
mów z gruntami w Zniesieniu pod lk. 97 po­
łożonych a whl. 169 i 290 objętych, wraz z 
przynależnościami.

Nieruchomość lwh, 169 objęta, wysta­
wiona na lieytacyę, jest ocenioną z przyna­
leżnościami na 3208 kor., zaś lwh. 290 objęta 
z przynależnościami na 825 kor.

Najniższa cena wynosi co do realności 
lwh. 169 — 1927 kor. 83 bal., zaś co do 
realności lwh. 290 — 436 kor., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Niniejszem zatwierdzone warunki licyta­
cyjne i odnoszące się do tycb nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.J może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w kancelaryi Oddz. IV.

0. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV.
Lwów, duia 13. maja 1901.

L. cz. E. 4540/00 (5) [4540]
Na żądanie Keiły Steinbrecher, odbędzie 

się dnia 14. czerwca 1901 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 12, licytacya realności objętej whl. 
281 ks. gr. Tudiów.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 1505 kor.

Najniższa cena wynosi 1003 kor. 34 hal., 
poniżej lej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia,

przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 10.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Kuty, dnia 13 maja 3901.

L cz. E. II. 482/00 (30) [4543 1 - 3 ]
Zobowiązany Włodzimierz Różański 

w Krakowie.
Na żądanie Mozesa Friedmana w Sko- 

rykac-h, odbędzie się dnia 17. czerwca 1901
0 godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. IV., licytacya 
realności ciał hipotecznych lwh. 32 i 220 
księgi gruntowej gminy katastralnej Palczyńce 
objętych, wrasność dłużnika Włodzimierza Ro 
żańskiego stanowiące.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 2026 kor.

Najniższa cena wynosi 1350 kor , poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
już obecnie już istnieją, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Nowesioło, dnia 21. maja 1901.

L. cz. E. 202/01 (5) [4532 1 - 3 ]
Na żądanie Rezli Liebermann, odbędzie 

się dnia 20. czerwca 1901 o godz. 81/a przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 2 w Bolechowie, licytacya realności 
lwh. 365 ks. gr. gm Hoszów.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną w budynkach na 5800 kor. 
w gruntach na 2080 kor.

Najniższa cena wynosi 4286 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

' Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadatńiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynhj przez przybicie na tablicy sądo­
wej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Boiechów, dnia 9. maja 1901.

L. cz. E 632 00 (8), E. 642 00 (7) [4494]
Na żądanie firmy handlowej Natan Bo- 

ral i Herzel Boral, zastąpionej przez adw. dra 
S. Blausteina w Stanisławowie, odbędzie się 
dnia 27. czerwca 1901 o godz. 8 przed po­
łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. II., licytacya połowy realności obję­
tej whl. 401 ks. gr. gm. kat. Brzozdowce, 
Izaaka yel Itzka Auerbacha własnej.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 1300 kor.

Najniższa cena wynosi 866 kor. 68 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, p roi o kuły ocenienia

i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym te r­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby "być ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Ohodorów, dnia 16. maja 1901.

L. cz. E. VIII. 3237/00 (7) [4190]
Dnia 28. czerwca 1901 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. 51 sądu 
tutejszego licytacya realności wykazem hipo­
tecznym 1. 457 ks. gr. gm. Przemyśl objętej, 
w Przemyślu na Zasaniu przy ul. 3 Maja 1. 
75 położonej, dłużników Samuela i Racheli 
Kochanów własnej.

Realność wraz z przynależnościami oce­
niono na kwotę 8240 kor.

Najuiższa cena wynosi 4244 kor. 84 hal., 
niżej której sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacy jne i odnośne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie tutejszym, w biu­
rze Nr. 22.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Przemyśl, dnia 7. maja 1901.

L. cz. E. 228/1 (4) [4317]
Dnia 28. czerwca 1901 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. 46 sądu 
tutejszego licytacya realności lwh. 40 ks. gr. 
gm. kat. Brzyszczki objętej.

Realność tę oceniono na 2902 kor. 75 
hal., a to: budynki na 480 kor., grunta na 
2243 kor. 75 hal., zaś przynależności na 
179 kor.

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1935 kor. 16 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 46.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do sarriej nieruchomości nie mo 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez pi zy bicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jasło, dnia 26 kwhtnia 190!.

L. cz. E. IX. 3414/00 (15) • [4280]
Na żądanie powiat Kasy oszczędności 

w Krakowie, odbędzie się dnia 28. czerwca 
1901 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 57, licytacya realności 
pod lk. 133 dz. VIII. w Krakowie położonej 
lwh. 1506 ks. gr. gm. kat. Kraków objętej, 
masy spadkowej Izaaka Schreibera i spin. 
własnej.

Nieruchomość ta jest oceniona na S3.0C0 
kor., przynależności zaś prócz kluczy nie ma.

Najniższa cena wynosi 41.500 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza, i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.; 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 53.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Kraków, duia 8 . maja 1901.

L. cz. E. 874/00 (9) [4446]
Na żądanie Ohaima Niirnberga z Ja- 

złowca, odbędzie się dnia 26. czerwca 1901
0 godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. IV., licytacya 
1/3 części realności objętej wykazem hipo­
tecznym 1. 559 Ks. gr. gm. Jazłowiec, skł - 
dającej się z parceli budowlanej 283/1.

Nieruchomość ta, wystawiona na lieyta­
cyę, jest ocenioną na 180 kor.

Najniższa cena wynosi 90 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Buczacz, dnia 18. maja 1901.

L. cz. E. 2698/00 (10) [4247]
Dnia 27. czerwca 1901 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. III. sądu 
tutejszego licytacya 3/6 części realności lwh. 
56 ks. gr. gminy Sambor objętej.

Nieruchomość oceniono na 2370 kor. 
40 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
me nastąpi, wynosi 1185 kor. 20 hal.

Warunki licytacyjne i odnośne doku­
menta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. III.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 9. maja 1901.

L. cz. E. 2113,00 (4) [4203]
Dłnżuiczka: Masa spadkowa Sali Abrahamer.

Na żądanie powiat. Kasy oszczędności 
w Krakowie, zastąpionej przez adw. dra Ste­
fana Kirchmayera, odbędzie się dnia 27. 
czerwca 1901 o godz. 10 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
14, lieytacya realności lwh. 31 ks. gr. gm. 
kat. Ludwinów objętej, masy spadkowej Sali 
Abrabamer własnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest oceuioną ńa 18.161 kor. 47 bal. 
z przynależnościami.

Najniższa cena wynosi 9085 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
uiiej wymienionym, w biurze Nr. 14.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane
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będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Podgórze, dnia 11. maja 1901.

L. cz. E. 53/1 (6) [4371 1 — 3]
Na żądanie Banku kupieckiego w Ha­

liczu, odbędzie się dnia 27. czerwca 1901
0 godz. 8 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8 , licytacya a) 
1/4 części realności lwh. 307 i b) całej real­
ności lwh. 308 ks. gr. gm. kat. Dubowce.

Nieruchomość ad a), wystawiona na 
licytacyę, iest oceniona na 31 kor., ad b) na 
450 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 15 kor. 
50 hal., ad b) 300 kor., poniżej tej ceny sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. ’d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym, ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lob 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną., zawiadamiane 
będą o daiszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu. niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Halicz, dnia 9. maja 190.1.

Konkursa.
L. 12.266 [4490 3 - 3 ]

Ogłoszenie konkursu.
W celu nadania posady stałego sługi 

szkolnego c k. Seminaryum nauczycielskiego 
żeńskiego we Lwowie ogłasza nimejszem c. 
k. Rada szkolna krajowa konkurs z terminem 
do wnoszenia podań do końca czerwca 1901.

Do tej posady przywiązane są na mocy 
ustawy z 26 grudnia 1899 Nr. 255, Dz. p. 
p. płaca etatowa w kwocie 800 kor. rocznie 
i 30%  dodatek aktywalny odpowiadający II. 
klasie miejscowej w kwocie 240 koron ro­
cznie oraz według możności wolne mieszka­
nie w budynku szkolnym wraz z opałem i 
ubranie służbowe.

Z posadą tą połączone są wszelkie obo­
wiązki zwykłego sługi szkolnego a więc obsłu­
ga "należyta sal szkolnych, kaneelaryi dyre- 
kcyjnej, sali konferencyjnej, bibliotek, gabi­
netów, sali gimnastycznej itp. załatwianie, 
posyłek utrzymywanie, porządku i czystości 
wewnątrz i zewnątrz budynku szkolnego tu­
dzież wszystkie czynności zwykłego stróża 
domowego, jak ręb.mie drzewa, noszenie opa­
łowego materyału, palenie w piecach, nosze­
nie wody, zamiatanie śniegu i błota itp.

Ubiegający się o tę posadę mają wy­
kazać :

1) znajomość języka polskiego w słowie 
i piśmie, świadectwami szkolnemi i własno- 
ręcznemi próbami pisma,

2) uzdolnienie fizyczne do pełnienia 
obowiązków z tą posadą połączonych świa­
dectwem c. k. lekarza rządowego.

3) nieprzekroczony wiek do lat 40 me­
tryką urodzenia.

4) zachowanie się pod względem moral­
nym i politycznym świadectwem moralności 
wydanem przez właściwe władze w razie, je ­
śli ubiegający nie pozostaje w służbie publi­
cznej. . ,

5) dotychczasowe zatrudnienie odnosne-
mi świadectwami.

Podania opatrzone w te dokumenta na­
leży wnieść w oznaczonym terminie do c. k. 
Rady szkolnej krajowej na ręce Dyrekcyi c. 
k. Seminaryum nauczycielskiego żeńskiego we 
Lwowie, a jeśli ubiegający się pozostaje w 
służbie publicznej za pośrednictwem swej 
władzy przełożonej.

\V myśl ustawy z 19. kwietnia 1872 
Dz. pr. p. Nr. 60 mają przy nadaniu tej po­
sada pierwszeństwo wysłużeni podoficerowie 
c. "i k. armii i marynarki względnie c. k- 
obrony krajowej, posiadający wymaganą kwa­
lifikację i zaopatrzeni w przepisany certyfikat 
c. i k. państwowego Ministerstwa Wojny 
względnie c. k. Ministerstwa Obrony krajo­
wej, który uprawnia do ubiegania się o po­
sadę w służbie cywilnej.

Dopiero w braku takich kandydatów 
mogliby być uwzględnieni także inni kandy­
daci posiadający wymaganą kwalifikscyę.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, 15. maja 1901.

„Gazeta Lwowska" Nr. 124

L. 317 [4491 3 - 3 ]
K o n k u r s .

Celem obsadzenia posady c. k. notary- 
usza w Podbuźu przez przeniesienie opróżnio­
nej rozpisuje się konkurs z terminem do 20. 
czerwca 1901, w którym kompetenei podania 
swe należycie ale-gowane w przepisanej dro­
dze wnieść mają.

C. k. Izba notaryalna.
Przemyśl, 11. maja 1901.

K o n k u r s .
Celem wniesienia podań należycie ale- 

gowanych do udzielenia substytucji c. k. no- 
taryatów w Podbużu lub Sądowej Wiszni 
wyznacza się termin do 10. czerwca 1901.

C. k. Izba notaryalna.
Przemyśl, U . maja 1901.

L. 13419 [4496 3 - 3 ]
Ogłoszenie konkursu.

Celem obsadzenia posady nauczyciela 
matematyki i fizyki w c. k. Gimnazjum w 
Stanisławowie, ewentualnie takiej samej po­
sady mogącej się w innym zakładzie opró­
żnić, ogłasza się niniejszem konkurs.

Do tej posady są przy wiązane pobory w 
myśl ustawy z dnia 19. września 1898.

Kompetenei mają wnieść podania, zao­
patrzone w potrzebne  ̂ dokumenta, za pośre­
dnictwem swej przełożonej władzy do Prezy- 
dyum c. k. Rady szkolnej krajowej najpóźniej 
do dnia 29. czerwca b. r.

O. k. Rada szkolna krajowa.
Lwów, dnia 22. maja 19Ó1.

L. Prez. 267 6/1 [4499 3 - 3 ]
K o n k u r s .

C. k. Sąd powiatowy w Rawie przyjmie 
natychmiast uzdolnionego dyet.aryusza za inie- 
sięczoem wynagrodzeniem 50 koron.

Rawa," 26. maja 1901.

L. 61/901 pr. [4387 2 - 3 ]
Ogłoszenie konkursu.

Prezydyum M agistratu król. stoł, 
m. Lwowa, rozpisuje konkurs na i

a) j-dn§  posadę starszego inżynie­
ra  w VIII. randze z roczną, płacą 4000 
kor., dodatkiem aktywalnym 7 2 0  kor. 
i prawem do dwu pięcioleci po 400 
koron,

b) dwicyposady inżynierów w VIII. 
randze z roczną płacą 3600 kor., do­
datkiem aktywalnym 720 kor. i prawem 
do dwu pięcioleci po 400 kor,

c) trzy posady adjunktów urzędu 
budowniczego w IX randze z roczną 
płacą 2800 kor,, dodatkiem aktywalnym 
600 koron i prawem  do dwu cztyroleci 
po 200 kor., —  oraz

d) dwie posady asystentów tech­
nicznych w X. randze z roczną płacą 
2200 kor., dodatkiem aktywalnym 480 
kor. i prawem  do dwu czteroleci po 
200 kor.

Podauio należycie ostemplowane 
z dowodami ukończonych nauk tech­
nicznych bądź w politechnikach austrya- 
ckich, bądź w równorzędnych zakła­
dach zagranicznych i ze świadectwami 
z dwóch egzaminów rządowych, tudzież 
z praktyki dotychczasowej —  należy 
wnieść do Prezydyum najdalej do 14. 
czerwca 1901.
Z P re z y d y u m  M ag is tra tu  k r .  s t. m ia s ta .

We Lwowie, dnia 16. m aja 1901.

L. 13738/901 [4551 1 — 3]
Ogłoszenie konkursu.

Niniejszem ogłasza się konkurs na na­
stępujące posady w c. k. Seininaryach nau­
czycielskich :

1) na posadę nauczyciela głównego w 
c. k. Seminaryum nauczycielskiem męskiem 
w Krakowie z kwalifikacją nauczycielską do 
szkól średnich z matematyki i fizyki jako 
przedmiotów głównych, ewentualnie historyi 
naturalnej jako przedmiotu głównego a mate­
matyki i fizyki jako przedmiotów pobocznych.

2) na posadę nauczyciela głównego w
c. k. Seminaryum nauczycielskiem żeńskiem 
w Przemyślu z kwalifikacją nauczycielską do 
szkół średnich do udzielania nauki języka 
niemieckiego jako przedmiotu głównego a 
przynajmniej z kwalifikacją do szkół wydzia­
łowych z przedmiotów grupy językowo-histo-
r y e z n e j .

3) na posadę nauczyciela szkoły ćwi­
czeń c. k. Seminaryum nauczycielskiego w 
T arnopo lu  z kwalifikacją nauczycielską do
szkół wydziałowych.

Do posad powyższych przywiązane są 
pobory służbowe i prawo do dodatków pię­
cioletnich unormowane ustawą z 19. września 
1898 Nr. 174 Dz. pr. p.

z dnia 1 czerwca 1901.

Kompetenei ubiegający się o jedną z 
tych posad winni podania swe należycie udo­
kumentowane i zaopatrzone w tabelę stosun­
ków służbowych, sporządzoną na przepisanym 
formularzu (Qualificatioastabelle) w języku 
niemieckim, wnieść za pośrednictwem swej 
władzy przełożonej do c. k. Rady szkolnej 
krajowej do dnia 30. czerwca 1901.

W  podaniach tych należy wyraźnie wy­
mienić, czy kandydat ubiega się o jedną z ob­
jętych konkursem posad, czy także o inne, 
względnie podać, o którą z nich.

Kompetenei pełniący obowiązki w pu­
blicznych szkołach ludowych a pragnący, aby 
lata służby spędzone w tych szkołach, poli­
czone im były przy mianowaniu na posadę, 
o którą się ubiegają, nietylko do ogólnej ilości 
lat służby, ale także w celu przyznania do­
datków pięcioletnich po myśli §§. 2 i 14 po­
wyższej ustawy, winni wyraźnie oświadczyć 
w swych podaniach, czy i w jakim zakresie 
w razie zamianowania liczą na korzyści, któ­
re można osiągnąć na podstawie przytoczo­
nych postanowień ustawy.

Podania zebrane przedłożą przełożone 
(władze) Dyrekcje i c. k. Rady szkolne okrę­
gowe uzupełniwszy należycie tabele kwalifi­
kacyjne w języku niemieckim najpóźniej do 
dnia 6. lipca 1901.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 28. maja 1901.

j L. cz. P. 404/00 (7) [4450 2—8]
Kośtia Feszczuka z Bilcza uznano mar­

notrawcą, a kuratorem zamianowano dla nie­
go Iwana Tymczuka gospodarza z Bilcza.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Borszc-zów, dnia 3. października 1900.

L. 2117 [4497 1— 2]
K o n k u r s  

Odnośnie do ogłoszenia w Nr. 123 Ga­
zety. Lwowskiej oznajmia się, że konkurs ce­
lem obsadzenia posady zastępcy prokuratora 
Państwa w Tarnopolu, ewentualnie przy in­
nej prokuratoryi Galicyi wschodniej takiej po­
sady, upływa 15. czerwca 1901.

Nadprokuratorya Państwa.
Lwów, dnia 26. maja 1901.

L. Prez. 8357 4 P. S/l [4516 1 - 2 ]
K o n k u r s .

Odnośnie do konkursu w Nr. 123 Ga­
zety Lwowskiej ogłoszonego oznajmia się, że 
konkurs na posady sędziów powiatowych i se­
kretarzy sądowych z dniem 20. czerwca 1901 
upływa.

Lwów, dnia 26. maja 1901.

Kuratele.
L. cz. C. 163/i (7) [4409 3 - 3 ]

Wasyl Stefaniuk z Targowicy został 
uznany marnotrawcą, a kuratorem jego usta­
nowiono Nykołę Łypczuka z Targowicy.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Horodenta, dnia 3. maja 1901.

L. cz. P. 70/1 (8) [4415 3 - 3 ]
Michał Pruc z Biały umysłowo chory. 

Kuratorem jest Andrzej Pałczyński z Biały. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tyczyn, dnia 11. maja 1901.

L. ez. p. 158/00 (1) [4452 3 —3]
C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie usta­

nawia p. Kazimierza Piątkiewicza kuratorem 
nad umysłowo chorym Kazimierzem Strusiem 
z Brzozowa.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I- 
Brzozów, 4. września 1900.

L. cz. P. 85/1 (U )  [4479 2— 3]
Dmytro Kowałyk z Petlikowiec starych 

uznany marnotrawcą
Jego kuratorem Karol Doinski z Petli- 

wiee starych.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Buczacz, dnia 9. maja 1901.

L. cz. 25/1 (3) [4480 2 - 3 ]
Maksym Smydów, rolnik w Wielkopolu 

uznany marnotrawcą.
Kuratorem jego jest Jacko Bojanowski 

rolnik w Wielkopolu.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział I, 

Janów, dma 29. marca 1901.

L. cz. P. 143/00 (4) [4481 2 - 3 ]
Marya Nawrocka z Mszany uznana z 

powodu głupkowatości nie własno wolną.
Kuratorem jej jest Hryńko Girski, rolnik 

z Mszany.
O. k. Sąd powiatowy.

Janów, 4. maja 1901.

L. ez. P. 98/i (11) [4416 2 - 3 ]
Stanisław Łękawa z Żegociny oddany 

z powodu marnotrawsta pod kuratelę.
Kuratorem Wojeiech Pączek z Żegociny. 
U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Wiśnicz, dnia 27. kwietnia 1901.

L. cz. P. 531/00 (7) [4451 2 - 3 ]
Petra Petryczkę z Bilcza uznano mar­

notrawcą, a kuratorem zamianowano dla nie­
go Semena Sochackiego z Bilcza.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Borszczów, dnia 10. grudnia 1900

L. cz. P. 95/1 (7) [4463 2— 8]
Ilko Michajluk z Jabłonowa zostaljuzna- 

ny umysłowo chorym, a kuratorem jego usta­
nowiono Michała Falbijezuka z Jabłonowa.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Peczeniżyn, 24. kwietnia 1901.

L. cz. IV. 248/74 [4533 1 - 3 ]
Zawieszoną nad Fediem Chałaekim z 

Hoszowa kuratelę uchyla się.
O. k. Sąd powiatowy.

Bolechów, 20. grudnia 1900.

L. cz. L. 2/1 (3), [4536]
Franciszek Świątek uznany został umy­

słowo niedołężnym, kuratorem jego ustano­
wiono Jana Świątka z Nagoszyna.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Dębica, dnia 14. maja 1901.

Rozmaite obwieszczenia.
L. cz. O. I. 63/1 (1) [4482 3— 3]

Przeciw nie bjętej masie spadkowej 
Leiby Brach, wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w Knapowcu przez Józefa Lei- 
zora Reich pozew o uznanie za właściciela 
whl. 49 połowy whl. 51 w Kłonicach i whl. 
233 w Hruszowie.

Na podstawie pozwu wyznaczono termin 
na dz:eń 5. czerwca 1901, godzinę 8 rano, 
Sala 13.

Oelem strzeżenia praw niec bjętej masy 
spadkowej, ustanawia się p. Abrahama Spiel- 
manna w Hruszowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nieo- 
objętą masę w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki masa spadkowa 
objętą nie zostanie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Krakowiec, dnia 6. maja 1901.

L cz. 159. [4488 3—3]
Dr. Eustachy Borecki w myśl §. 34. 

lit. O. ord. adw. został wykreślony z listy 
adwokatów.

Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Przemyśl 12. maja 1901.

L. cz. A. 93/01 (1) [4050 8 - 3 ]
Niewiadomych spadkobierców śp. Agnie­

szki z Rożków 1 śl. Wilhelm, 2. Sadowskiej 
zmarłej dnia 8. maja 1871 w Załoścach, 
wzywa się, by w przeciągu roku się zgłosili 
i oświadczenie do spadku wnieśli, gdyż ina­
czej pertraktaeya spadku tylko z tymi prze­
prowadzoną będzie, którzy do spadku się 
zgłoszą i swój tytuł do spadku wykażą i 
w miarę ich praw spadek ten im p' zyznany 
będzie, nieprzyjęta zaś część spadku, lub gdyby 
się nikt do spadku nie oświadczył, cały spa­
dek państwu jako bezdziedziczny przyznany 
będzie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Załośce, dnia 15. lutego 1901.

L. cz. O. I. 102/1 (1) [4419 3 - 3 ]
Przeciw Mojżeschowi Appelfeld, które­

go miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu powiatowego w Śniatynie 
przez Mendla Judę Handla pozew o uznanie 
prawa własności do połowy realności lwh. 
668/11. ks. gr. gm. kat. Śniatyn.

Na podstawie pozwu wyznaczono w są­
dzie tut. w biurze Nr. 1 termin na dzień 5. 
czerwca 1901 o godz. 8 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta­
nawia się p. adw. dr. Rosenhecka w Sniaty- 
nie kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Sniatyn, dnia 21. maja 1901.

L. cz. Firm. 647/1 XVII. 12/870 [4057]
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
firm pojedyńczyeh firmy: „Matznet et Josefs- 
thal“ z powodu zaprzestania przedsiębiorstwa. 

Kraków, 11. maja 1901.
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L. 22.640/1901. [4264]

co do stanowczego podziału dorzecza Sanu z Wisłokiem 
na rewiry rybackie.

W  myśl postanowień §. 13. rozporządzenia c. k. Namiestnika Gralicyi z dnia 
21. sierpnia 1890 r. (Dz. u. kr. Nr. 39.), ogłasza c. k. Namiestnictwo dla 
rzeki Sanu z Wisłokiem i innymi dopływami wraz z temi dawnemi łożyskami 
i odnogami, które się łączą z korytem rzek chociażby tylko peryodycznie 
w  sposób dla przepływu ryb przydatny, następujący ostateczny podział i roz­

graniczenie rew irów  rybackich:

I. rewir, obejmujący rzekę San ocl źródeł do granicy między gminami Dźwiniacz 
górny i Łokieć w obrębie gmin i obszarów dworskich: Sianki, Beniowa, Bukowiec, Soko­
liki, Tarnawa wyżną, Tarnawa niżna i Dźwiniacz, tudzież wszystkie dopływy w całym 
biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny. _

II. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Dźwiniacz górny 
i Łokieć do ujścia rzeczki, Riki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Łokieć, Dydiowa, 
Stuposiany, Boberka i Żurawin (część), tudzież rzeczkę Bikę i inne dopływy w całym 
biegu, wpadajace do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

III. rewir, obejmujący rzeczkę Wołosatę od źródeł do ujścia do Sanu ze wszystkimi 
dopływami w całym biegu w obrębie gmin i obszarów dworskich: Wołosate, Ustrzyki 
górne, Bereżki ad Stuposiany i Stuposiany, uznaje się za rewir dzierżawny.

IV. rewir, obejmujący rzekę San od ujścia rzeczki Biki wyłącznie do miejsca, 
w którem granica między gminami Dwernik i Chmiel dotyka lewego brzegu rzeki w obrę­
bie gmin i obszarów dworskich: Żurawin (część), Smolnik, Procisne, Dwernik i Chmiel 
(część), tudzież ujście potoku Dwernik w górę aż do połączenia się potoków Nasiczniański 
i Caryńczański w obrębie gminy i obszaru dworskiego Dwernik, wreszcie wszystkie inne 
dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

V. rewir, obejmujący potoki Nasiczniański i Caryńczański od źródeł do połączenia 
się w potok Dwernik ze wszystkimi dopływami w całym biegu w obrębie gmin i obsza­
rów dworskich: Berechy górne, Caryńskie, Nasiczne i Dwernik (część), uznaje się za 
rewir dzierżawny. *

VI. rewir, obejmujący rzekę San od miejsca, w którem granica między gminami 
Dwernik i Chmiel dotyka lewego brzegu rzeki do granicy między gminami Krywe i Two- 
rylne w obrębie gmin i obszarów dworskich: Chmiel (część), Buskie, Zatwarnica, Sęka- 
wiec ad Zatwarnica, Uulskie i Krywe, tudzież wszystkie dopływy, wpadające do Sanu na
tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

VII. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Krywe i Tworylne 
do granicy między gminami Chrewt i Horodek w obrębie gmin i obszarów dworskich:
Tworylne, Studenne, Rajskie i Chrewt, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpada­
jące do Sanu na tej przestrzeni z wyłączeniem rzeczki Chrewtówki, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

VIII. rewir, obejmujący rzeczkę Chrewtówkę ze zlewiskami potoków Czarny i Głu- j 
chy od źródeł po ujście w obrębie gmin i obszarów dworskich: Skorodne, Rosochate, 
Polana czarna, Rosolin, Wydrne i Chrewt, uznaje się za rewir dzierżawny.

IX . rewir, obejmujący rzeczkę Wetlinkę od źródeł do miejsca, w którem granica 
między gminami Jaworzec i Tworylne dotyka prawego brzegu rzeki w obrębie gmin 
i obszarów dworskich: Wetlina, Smerek, Kalnica ze Strubowiskami, Jaworzec, Łuch i cześć 
Zawoji, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Wetlinki na tej prze­
strzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

X . r e w ir ," obejmujący rzeczkę Solinkę od źródeł do granicy między gminami Buk 
i Polanki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Solinka, Żubracze, Liszna, Cisną, Doł- 
życa i Buk, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Solinki na tej prze­
strzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

XI. rewir, obejmujący rzeczkę Solinkę od granicy między gminami Buk i Polanki - 
do granicy między gminami Zawóz i Polańczyk w obrębie gmin i obszarów dworskich : 
Polanki, Łopienka, Terka, Bukowiec, Wołkowyja i Zawóz, tudzież ujście rzeczki Wetliny 
od miejsca, w którem granica między gminami Jaworzec i Tworylne dotyka prawego 
brzegu rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Zawój, Tworylne i Polanki, wreszcie 
wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Solinki w granicach rewiru uznaje 
się za rewir dzierżawny.

X II. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Chrewt i Horodek 
do miejsca, w którem granica między gminami Bobrka i JVIyczkowee dotyka lewego brzegu 
rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich : Horodek, Sokola, Teleśnica sanna, Solina, 
Zabrodzie, Bobrka i Myczkowce (część), tudzież ujście rzeczki Solinki w górę do granicy 
między gminami Zawóz i Polańczyk w obrębie gmin i obszarów dworskich: Polańczyk 
i Solina, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu na tej prze­
strzeni uznaje się za rewir dzierżawny.

' X III. rewir, obejmujący rzekę San od miejsca, w którem granica między gminami 
Bobrka i Myczkowce dotyka lewego brzegu rzeki do miejsca, w którem granica miedzy 
gminami Zwierzyn i Sererlnia wieś dotyka prawego brzegu rzeki w obrębie gmin i obsza­
rów dworskich: Myczkowce i Zwierzyn, tudzież zlewisko rzeczki Olszanicy w obrębie gmin 
i obszarów dworskich: Ustyanowa, Stefkowa, Olszanica i Uherce z jej wszystkimi dopły­
wami, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach 
rewiru uznaje się za rewir dzierżawny.

XIV. rew ir, obejmujący rzeczkę Hoczewkę od źródeł do granicy między gminami 
Zaboczewie i Nowosiółki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Jabłonki, Kołonice, Lubna, 
Bystre, Baligród, Mchawa, Żeźnica wyżną i Zahoczewie tudzież wszystkie dopływy w ca­
łym biegu, wpadające do Hoczewki na tej przestrzeni uznaje się za rewir dzierżawny.

XV. rewir, "obejmujący rzekę San od miejsca, w którem granica między gminami 
Zwierzyn i Serednia wieś dotyka prawego brzegu rzeki do granicy między gminami Hoczew 
i Łączki ad Weremień w obrębie gmin i obszarów dworskich: Zwierzyli (część), Serednia 
wieś, Bachlawa i Hoczew, tudzież ujście rzeczki Hoczewki w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Hoczew i Nowosiółki, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpa­
dające do Sanu na tej przestrzeni uznaje się za rewir dzierżawny.

XVI. rewir, obejmujący rzekę San od g.anicy między gminami Hoczew i Łączki 
ad Weremień do granicy powiatu Sanockiego, w obrębie gmin i obszarów dworskich: 
Łączki ad Weremień, Weremień, Huzele, Lisko, Posada Liska, Wola postołowa, Postołów, 
Łukawica i Monasterzec, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu 
na tej przestrzeni uznaje się za rewir dzierżawny.

XVII. rewir, obejmujący rzeczkę Osławę od źródeł do granicy powiatu sanockiego, 
t. j. do granicy między gminami Smolnik i Duszatyn w obrębie gmin i obszarów dwor­
skich: Balnica, Szczebanówka, Maniów, Wola michowa i Smolnik, tudzież wszystkie 
dopływy w całym biegu, wpadające do Osławy na tej przestrzeni uznaje się za rewir 
dzierżawny.

x v i i i .  rewir, obejmujący rzeczkę. Osławę,_ od granicy powiatów Piskiego i Sano­
ckiego, t. j. od granicy między gminami Smolnik i Duszatyn do ujścia potoku Rzepedź 
na granicy gmin Rzepedź i Szczawne w obrębie gmin i obszarów dworskich: Duszatyn, 
Prełuki, Turzańsk, Rzepedź i Szczawne (część), tudzież dopływ Osławieę od źródeł do 
ujścia w obrębie gmin i obszarów dworskich: Osławica, Radoszyce, Komańcza, Jawornik 
i Rzepedź, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Osławy i Osla- 
wicy w granicach rewiru uznaje się za rewir dzierżawny.

X IX . rew ir, obejmujący rzeczkę Osławę od ujścia potoku Rzepedź na granicy gmin 
Rzepedź i Szczawne do" granicy między gminami Morochow_ i p oraż w obrębie gmin 
i obszarów dworskich: Szczawne, Kulaszne, Wysoczany, Mokre i Morochów tudzież wszyst­
kie dopływy w całym biegu, wpadające do Osławy na tej przestrzeni, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

X X . rewir, obejmujący rzeczkę Osławę od granicy między gminami Morochów 
i Poraż do miejsca, w którem Osława opuszcza powiat Liski, t. j. do granicy między

gminami Tarnawa dolna i Wielopole w obrębie gmin i obszarów dworskich : Poraż, Cza- 
szyn i Tarnawa dolna, tudzież potok Tarnawę od źródeł do ujścia w obrębie gmin i obsza­
rów dworskich: Sukowate, Kalnica, Serednie wielkie, Łukowa, Olchowa, Tarnawa górna 
i dolna, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Osławy i Tarnawy 
w granicach rewiru uznaje się za rewir dzierżawny.

X X I. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między powiatami Lisko i Sanok 
do granicy między gminami Sanok i Trepeza w obrębie gmin i obszarów dworskich: 
Zastaw, Załuż, Bykowce, Dolina, Zahutyń, Olchowce, Posada olchowska i Sanok, tudzież 
ujście rzeczki Osławy w górę do granicy między gminami Tarnawa i Wielopole, w obrę­
bie gmin i obszarów' dworskich: Wielopole, Zagórz, Zastaw i Dolina, wreszcie wszystkie 
inne dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu i Osławy w granicach rewiru, uznaje 
sie za rewir dzierżawny.

X X II. rewir, obejmujący rzeczkę Sanoczek od źródeł do granicy między gminami 
Zabłotce i Trepeza w obrębie gmin i obszarów dworskich: Tokarnia, Wola piotrowa, Bu­
kowsko, Jaworowa wola, Wolica, Zboiska, Pobiedno, Prusiek, Markowce, Sanoczek, Pisa- 
rowce, Dąbrówka ruska i Zabłotce, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające 
do Sanoczka na tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

X X III. rewir, obejmujący potok Tyrawski od źródeł do ujścia do Sanu w obrębie 
gmin i obszarów dworskich: Paszowa, Zawadka, Stankowa, Rakowa, Kuźmina, Rozpucie, 
Tyrawa wołoska, Hołuczków, Siemuszowa i Tyrawa solna, tudzież wszystkie dopływy 
w całym biegu, wpadające do potoku Tyrawskiego na tej przestrzeni, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

XXIV. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Sanok i Trepeza 
do granicy między gminami Mrzygłód i Hłórncza w obrębie gmin i obszarów dworskich: 
Trepeza, Międzybrodzie, Liszna, Dębna, Tyrawa solna i Mrzygłód, tudzież ujście rzeczki 
Sanoczek w górę do granicy gmin Trepeza i Zabłotce w obrębie gminy Trepeza, wreszcie 
wszystkie inne dopływy w całyin biegu, wpadające do Sanu i Sanoczka w granicach 
rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

XXV. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Mrzygłód
i Hłórncza do granicy między gminami Jabłonica ruska i Wołodz w obrębie gmin i obsza­
rów dworskich: Hłórncza, Sieinowica, Dobra szlachecka, Dobra rustykalna, Łodzina, Wi- 
tryłów, Ułucz, Hroszówka, Temeszów, Krzemienna, Jabłonica ruska i Newistka (część), 
tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje 
się za rewir dzierżawny.

XXVI. rewir, obejmujący rzekę Sńn od granicy między gminami Jabłonica ruska 
i Wołodz do granicy między gminami Bartkówka i Dynów w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Wołodz z Wolą Wołodzką, Newistka (część), Gdyczyna, Wara, Siedliska,
Nozdrzec, Dąbrówka starzeńska, Karolówka ad Nozdrzec i Bartkówka (cześć), tudzież 
wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za 
rewir dzierżawny.

X X VII. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Bartkówka
i Dynów do granicy między gminami Półchowa i Ruska wieś w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Dynów, Bartkówka (część), Bachórz, Pawłokomy, Ohodorówka, Bachorzec, 
Sielnica, Słonne, Todbukowina i Półchowa, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, 
wpadajace do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

XX VIII. rewir, obejmujący rzekę Stupnicę od źródeł do granicy między gminami 
Brzuska i Bachów w obrębie gmin i obszarów dworskich: Leszczawa górna, Leszczawa
dolna, Leszczawka, Brzezawa, Lipa, Malawa, Bircza stara, Bircza miasteczko, Nowa wieś, 
Sufczyna, Jasienica sufczyńska i Brzuska, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpa­
dające do Stupnicy w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

X X IX . rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Półchowa i Ruska 
wieś do ujścia rzeki Stupnicy w obrębie gmin i obszarów dworskich: Ruska wieś, Dubiecko, 
Nienadowa, Iskaii i Bachów (część), tudzież ujście rzeki Stupnicy w obrębie gminy 
i obszaru dworskiego Bachów, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające 
do >Sanu i Stupnicy w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

X X X . rewir, obejmujący rzekę. San od ujścia rzeki Stupnicy wyłącznie do granicy 
między gminami Chołowiec i Mielnów w obrębie gmin i obszarów dworskich: Bachów, 
Babice, Ruszeiczyce, Krzywcza, Chyrzyna, Kupna, Reczpol i Oliołowiee, tudzież wszystkie 
dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

X X X I. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Chołowiec i Miel­
nów do miejsca, w którem granica między gminami Wapowce i Łętownia dotyka lewego 
brzegu rzeki w obrębie gmin i obszarów' dworskich: Mielnów, Krasice, Śliwniea z Nahur- 
czanami, Krasiczyn, Korytnild, Tarnawce (część) i Wapowce, tudzież wszystkie dopływy 
w całym biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

X X X II. rewir, obejmujący rzekę San od miejsca, w którem granica między gmi­
nami Wapowce i Łętownia dotyka lewego brzegu rzeki do granicy między gminami Wil­
cza i Przekopana w obrębie gmin i obszarów dworskich: Łętownia, Tarnawce (część), 
Kuńkowee, Ostrów, Prałkowce, Przemyśl miasto, Buszkowice (część) i Wilcza, tudzież 
wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za 
rewir dzierżawny.

X X X III- rewir, obejmujący rzekę Wiar od źródeł do granicy między gminami 
Trójca i Posada rybotycka w obrębie gmin i obszarów dworskich: Jureczkowa, Wojtkówka, 
Wojtkowa, Grąsiowa, Łomna, Krajna i Trójca, tudzież potok Jamninkę i wszystkie inne 
dopływy w całym biegu, wpadające do Wiaru w granicach rewiru, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

XX XIV. rewir, obejmujący rzekę Wiar od granicy między gminami Trójca i Posa­
da rybotycka do granicy między gminami Falkenberg i Sierakośce w' obrębie gmin 
i obszarów dworskich: Posada rybotycka, Rybotycze, Makowa kolonia, Makowa rustykalna, 
Iluwniki, Nowosiółki dydyńskie, Hujsko i Falkenberg, tudzież wszystkie dopływy w całym 
biegu, wpadające do Wiaru w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

XXXV. rewir, obejmujący rzekę Wiar od granicy między gminami Falkenberg 
i Sierakośce do granicy między gminami Rozubowiee i Łuczyce w obrębie gmin i obsza­
rów dworskich: Sierakośce, Truszowice, Podmojście, Niżankowice, Paćkowice, Zabłotce, 
Wieluniee, Drozdowice, Gyków, Stanisławczyk i Rozubowiee, tudzież ujście rzeki Wyrwy 
w górę do granicy między gminami Boniowice i Grodzisko w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Grodzisko, Nowe Miasto, Komarowiee, Przedzielnica, Bybło, Borszczowice, 
i Paćkowice, wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Wiaru 
i Wyrwy w granicach rewiru z wyjątkiem potoku Buchty, uznaje się za rewir dzierżawny.

XXXVI. rewir, obejmujący potok Buchtę od źródeł do ujścia do Wiaru w obrębie 
gmin i obszarów dworskich: Bolanowice, Zlotkowice, Horysławice, Hussaków, Chraplice, 
Popowice i Oyków, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Buchty 
w granicach rewiru z wyłączeniem sztucznych zbiorników (stawów), leżących na przebiegu 
Buchty i dopływów, uznaje się za rewir dzierżawny.

XXXVII. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Wilcza 
i Przekopana do granicy między gminami Hurko i Medyka w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Buszkowice (część) Buszkowiczki, Przekopana, Hureczko, Bolestraszyce (część) 
i Hurko, tudzież ujście rzeki Wiar w górę do granicy między gminami Rozubowiee i Łu­
czyce w obrębie gmin i obszarów dworskich: Łuczyce, Nehrybka, Sielec, Krówniki, Prze­
myśl i Przekopana wreszcie wszystkie odlewiska i dopływy w całym biegu, wpadające do 
Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

XX XV III. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Hurko i Me­
dyka do granicy między gminami Waława i Dusowce w obrębie gmin i obszarów dwor­
skich: Bolestraszyce (część) Medyka, Torki, Wyszatyce i Waława, tudzież wszystkie odle­
wiska i dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu na tej przestrzeni, uznaje się za 
rewir dzierżawny.

X X X IX . rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Waława i Du­
sowce do granicy między gminami Skołoszów i Radymno w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Dusowce, (jhałupki dusowskie, Stubienko, Barycz, Skład solny, Sośnica, Gra- 
bowice, Michałówka, Święte i Skołaszów, tudzież przekop rzeki Wiszni w obrębie gminy 
Michałówka, wreszcie wszystkie odlewiska i dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu 
w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

XL. rewir, obejmujący rzeczkę Wiszenkę- Wisznię od źródeł do ujścia potoku Struha 
w Sądowej Wiszni w obrębie gmin i obszarów dworskich: Mokrzany wielkie i małe, Koś- 
cielnild, Kupnowice stare, Rozdziałowice, Szeptyce, Woszczańce, Michalewice, Wisłowice, 
Rudki, Bieńkowa, Wisznia, Dubanowiee, Jatwięgi, Milczyce, Hołodówka Nikłowice, Kul- 
matycze, Zarzecze, Dmytrowice i Sądowa Wisznia, tudzież wszystkie dopływy w całym
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biegu, wpadające do Wiszni w granicach rewiru z wyjątkiem zlewiska potoku Struha, 
uznaje się za rewir dzierżawny.

XLI. rewir, obejmujący rzeczkę Wisznię od ujścia potoku Struha do granicy między 
gminami Sądowa Wisznia i Tuligłowy w obrębie gmin i obszarów dworskich: Zagrody

czapy, Zbadyn, , , . . . .
Rodatycze, Wołczueliy. Doliniany, Hodowisznia, Putiatycze, Dobrzany, Milatyn, Bar, Doł- 
homościska i Księży most, uznaje się za rewir dzierżawny.

X LII. rewir, obejmujący potok Siecznę od źródeł do ujścia do Wiszni w obrębie 
gmin i obszarów7 dworskich: Krukienice, Pnikuł, Buchowice, Pakość, Krysowice, Strzel- 
czyska, Bzadkowice, Zakościele, Mościska, Rudniki i Hodynie, ^tudzież wszystkie dopływy 
w cały 
ników

X LIII. rewir, obejmujący Ł t - -
Wisznia i Tuligłowy do granicy między7 gminami Czerniawa i Małnów w7 obrębie gmin 
i obszarów dworskich: Tuligłowy, Słomianka, Twierdza, Laszki gościńcowe, Podgać, Rud­
niki, Hodynie, i Czerniawa, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do 
Wiszni na tej przestrzeni z wyjątkiem potoku Sieczna, uznaje się za rewir dzierżawny.

XLIV. rewir, obejmujący rzeczkę Wisznię od granicy między gminami Czerniawa 
i Małnów do granicy między gminami Łazy i Wysocko z kanałem Bucowskim i dopły­
wem Stubienko w obrębie gmin i obszarów dworskich: Małnów,_ Starzawa, Kainików, 
Poździacz, Nakło, Stubno, Stubienko, Skład solny, Nienowice, Michałówka, Dunkowice 
wielkie i Łazy, tudzież wszystkie inne dopływy i odnogi, wpadające do Wiszni w grani­
cach rewiru, wreszcie ujście ramienia rzeczki Szkło w obrębie gminy i obszaru dworskiego 
Łazy, uznaje się za rewir dzierżawny.

XLAr. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Skołoszów i Ra­
dymno do granicy między gminami Tuczempy i Munina w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Radymno, Wysocko, Ostrów, Wietlin i Tuczempy, tudzież ujście (stare koryto) 
rzeczki Wiszni w obrębie gminy i obszaru dworskiego Wysocko, zlewisko rzeczki Rady 
i Rokietnicy ze wszystkimi dopływami od źródła do ujścia, wreszcie wszystkie inne dopły­
wy i odlewiska, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

XLY1. rewir, obejmujący rzeczkę Szkło od wypływu ze stawu w Krakowcu do 
granicy między gminami Laszki i Łazy ze wszystkimi odnogami, odlewiskami i dopły­
wami w obrębie gmin i obszarów dworskich: Kochanówka, Nahaczów, Świdnica, Ozaplaki, 
Krakowiee, Ruda kochanowska, Ruda krakowiecka, Hryckowe ad Kobylnica woł. Budzyń, 
Kobylnica wołoska, Mielniki ad Młyny, Młyny, Chałupki chotynieckie ad Ohotyniec, 
Zaleska Wola i Laszki, uznaje się za rewir dzierżawny.

XLYI1. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Tuczempy 
i Munina do granicy miedzy gminami Szówsko i Wiązownica _ w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Munina, Sobiecin, Jarosław i Szówsko, tudzież ujście rzeczki Szkło w górę 
do granicy między gminami Łazy i Laszki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Sobie- 
(i'n, Surochów, Wietlin, Wysocko i Łazy, wreszcie potok Olchowiec i inne dopływy i odle­
wiska w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzier­
żawny.

XLVIIL i ■ew7ir, obejmujący rzeczkę Lubaczówkę od granicy między gminami 
Bmaty i Nowa grobla do miejsca, w którem granica między gminami Radawa i Czer­
wona wola dotyka prawego brzegu rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Ihnaty, 
Dnyszki ad Stare Sioło, Polanka ad Zapałów, Zapałów, Wulka zapałowska, Surmaczówka, 
Detula, Ihnasze i Radawa (część), tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające 
d" .Lubaezówki w granicach rewiru, uznaje sie za rewir dzierżawny.

X LIX . rewir, obejmujący rzekę Śan od granicy między gminami Szówrsko i Wią­
zownica do miejsca, w którem granica między gminami Manasterz i Leżachów dotyka 
prawego brzegu^rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Wiązownica, Łazy i Stawki 
ud Jarosław7, Nielepkowiee, Manasterz i Leżachów ^ część), tudzież dolny bieg rzeczki 
Lubaezówki w górę do miejsca, w którem granica między gminami Radawa i Czerwona 
Wola  ̂ dotyka prawego brzegu rzeczki w obrębi,, gmin i obszarów dworskich: Radawa 
(część) Czerwona Wola i Manasterz, wreszcie wszystkie inne dopływy w7 całym biegu 
i odlewiska, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.
\T lę w ir ,  obejmujący rzekę San od miejsca, w którem granica między gminami

anasterz i Leżachów7 dotyka prawego brzegu rzeki do ujścia potoku Lubenia w obrębie 
gmin i obszarów dworskich: Leżachów (część), Górzyce, Ubieszyn, Sieniawa, Głogowiec 
(częsej i Piskorowiee (część), tudzież zlewisko potoku Lubenia od źródeł do ujścia, wreszcie 
wszystkie injie dopływy w całym biegu i odlewiska, w7padające do Sanu w granicach 
rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

. r LI- rewir, obejmujący rzekę Wisłok od źródeł do ujścia potoku Tarnawka w gmi­
nie Tarnawka włącznie z tym potokiem w obrębie gmin i obszarów dworskich: Wisłok wiel­
ki, Moszczaniec, Darów, Surowice, Polany surowiczne, Wernejówka, Zawoje, Puławy (część), 
Wisłoczek i Tarnawka,tudzież wszystkie dopływy w całym ' biegu, wpadające do Wisłoka 
na tej przestrzeni, uznaje sie za rewir dzierżawny.

LU. rewir, obejmujący rzekę Wisłok od ujścia potoku Tarnawka wyłącznie do
granicy między gminami Besko i Bzianka w obrębie gmin i obszarów dworskich: Puławy 
(częse), Rudawka rymanowska, Odrzechowa, Głębokie, Sieniawa i Besko, tudzież wszystkie 
dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka na tej przestrzeni, uznaje się za rewir 
dzierżawny.
D LIII.
Posada 
taniec,
J ą  . . J i.  lO l lU t * ,  U W UD1&1LD -  Ul 1X1V>»» j  JL>USiYU i  J. USOlLUl J tliL, U l i  O l ŚJiVOł,

zi< z wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Pielnicy na tej przestrzeni,
znaJe się̂  za rewir dzierżawny.

do o-- ^ o b e j m u j ą c y  rzekę Wisłok od granicy między gminami Besko i Bzianka
granicy między gminami Budzisz ad Jabłonica polska i Lskrzynia w obrębie gmin 

oiszarów dworskich: Bzianka, Wzdów, Jasionów, Trześniów, Haczów i Budzisz ad Jabło- 
■a polska, tudzież ujście rzeczki Pielnicy w górę do granicy między gminami Posada 

Jaćmierska, i Wzdów w obrębie gmin i obszarów dworskich: Wzdów i Jasionów, tudzież 
“ Jrtkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka i Pielnicy w granicach 

lnK uznaje się za rewir dzierżawny.
L V. re w ir ,  obejmujący rzeczkę. Tabor-Morawa od źródeł do granicy między gmi­

nami Haczów i Lskrzynia w obrębie gmin i obszarów dworskich: Deszno, Posada górna, 
Kynianów, Posada dolna, Ładzin, Wróblik szlachecki, Wróblik królewski i Haczów, tudzież 
wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do rzeczki Tabor-Morawa na tej przestrzeni, 
Uznaje się za rewir dzierżawny.

■ . LYI. rewir, obejmujący rzeke  Wisłok od granicy między gminami Budzisz ad Jabło­
nica i ’ * • - -  ■ J “ ' 7  :--- ; --- 1— .............1....l.:.
gmin.
białobn

1 ,ubszaru dworskiego lskrzynia, ------------. . * . , . .----- -----
• °p‘ly wy w cały ni wpadaj aco do V\ isloka w gianicach iBwii u, uznaj b sic za
11 dzierżawny. °

i Bi u ■ r ew ir, obejmujący rzeke Wisłok od gianicy między gminami Odrzykon 
inatkowka do inie:gca w Wtórem granica między gminami Kobyle i Jazowa dotyka 

kówbeg° T eSn rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Bratkówka, Ustrobna, Woj- 
( Z i k  - ^ Czki> Wojaszówka, Przybówka, Łęki,. Widacz, lwierdza _H rysztakC ieszyna 
tej r^ 1 b7le> tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka na 

clzesh>em, uznaje się za rewir dzierżawny. . . .
nami W 111* re w ir ,  obejmujący rzekę Wisłok od miejsca w którem granica między gmi- 
wypLlvobyfe 1 Jazowa dotyka''prawego brzegu rzeki do ujścia rzeczki Stobnicy- rzozowk, 
K w obrębie gmin i obszarów dworskich: Cieszyna (częsc), Jazowa, Wnmiowa,
(eze T i ’ Kalembina, Markuszowa, Tułkowice, Dobrzechow, Wysoka Gbiska . btrzyzow 

tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka na tej przestrze- 
2 ^yjątkiem rzeczki Brzozówki. , , , ,, ,  . . , . . .

Jasień; • re w i r ,  obejmujący rzeczkę Stobnicę od źródeł do gianicy między gminami
Humn-̂  1 Domaradz w obrębię gmin i obszarów dworskich: Lalin, Grabownica staizenska, 
bies Ii ’ Brzozów, Stara wieś, Bliznę i Jasienica, tudzież wszystkie dopływy w całym 

' Wpadające do Stobnicy w granicach rewiru, uznaje się 7/.a rewir dzierżawny.  ̂
Jasie,,; r « w lr, obejmujący rzeczkę Stobnice-Brzozówkę od granicy między gminami 

'Ulea i Domaradz do ujścia do Wisłoka w ‘obrębie gmin i obszarów dworskich: Uol-

cowa, Domaradz, Łutcza, Żyznów i Godowa, tudzież wszystkie dopływy, wpadające do 
Stobnicy-Brzozówki w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LXI. rewir, obejmujący rzekę Wisłok od ujścia rzeczki Stobnicy-Brzozówki (wy­
łącznie) do granicy między gm inam i, Czudec i Babica w obrębie gmin i obszarów dwor­
skich: Strzyżów (część), Godowa, Żarnowa, Zaborów, Nowa Wieś i Czudec, tudzież 
wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka na tej przestrzeni, uznaje się 
za rewir dzierżawny.

LX1I. rewir, obejmujący rzekę Wisłok od granicy między gminami Czudec i Babi­
ca do granicy między gminami Budziwój i Drabinianka w obrębie gmin i obszarów dwor­
skich: Babica, Wyżne, Zarzecze, Lubenia, Siedliska, Lutorysz, Boguchwała, Zwięczyca 
(część) i Budziwój, tudzież wszystkie dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka na 
tej przestrzeni, uznaje się za rewir dzierżawny.

LXII1. rewir, obejmujący rzeczkę Ryjak-Struga od źródeł do miejsca, gdzie granica 
między gminami Tyczyn i Biała dotyka prawego brzegu rzeczki w obrębie gmin i obsza­
rów dworskich: Kąkoiówka, Lecka, Białka, Dżurowka ad Błażowa, Błażowa, Borek nowy, 
Borek stary, Chmielnik, Kielnarowa i Tyczyn (część), tudzież wszystkie dopływy w całym 
biegu, wpadające do Ryjaka- Strugi w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LX1V. rewir, obejmujący rzekę Wisłok od granicy między gminami Budziwój 
i Drabinianka do granicy między gminami Spiny ad Trzebownisko i Nowa Wieś w obrę­
bie gmin i obszarów dworskich: Zwięczyca (część), Drabinianka, Rudki ad Staroniwa, 
Rzeszów, Pobitno, Staromieście, Trzebownisko i Nowa "Wieś (część), tudzież ujście rzeczki 
Struga w górę do miejsca, gdzie granica między gminami Tyczyn i Biała dotyka prawego 
brzegu rzeczki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Tyczyn (część), Biała i Drabinianka, 
wreszcie wszystkie inne dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka i Strugi w gra­
nicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LXY. rewir, obejmujący rzekę Wisłok od granicy między gminami Spiny ad Trze­
bownisko i Nowa Wieś do miejsca, w którem górna granica między gminami Czarna 
i Wola bliższa przecina po raz pierwszy rzekę, w obrębie gmin i obszarów dworskich: 
Nowa Wieś (część), Terliczka, Jasionka, Łukawiec, Wulka pod lasem, Pogwizdów, Medy- 
nia łańcucka i Czarna Wieś, tudzież Stary Wisłok w obrębie gmin i obszarów dworskich: 
Staromieście, Załęże, Trzebownisko, Krasne, Łąka. Palikówka, Strażów, Krzemienica i Czarne, 
wreszcie wszystkie inne odlewiska i dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka 
w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LXA1. rewir, obejmujący rzekę Wisłok od miejsca, w którem górna granica mię­
dzy gminami Czarna i Wola bliższa przecina po raz pierwszy rzekę do ujścia potoku 
„Żołyński“ wyłącznie w obrębie gmin i obszarów dworskich: Wola bliższa, Czarna (część), 
Dąbrówki, Wola dalsza, Smolarzyny i Białobrzegi (część), tudzież odlewisko Stary Wisłok 
w "obrębie gmin i obszarów dworskich: Woła bliższa Łańcut, Podzwierzyniec i Woia dalsza, 
wreszcie wszystkie inne odlewiska i dopływy, wpadające do Wisłoka w granicach rewiru, 
uznaje sie za rewir dzierżawny.

LXYIL rewir, obejmujący rzekę Wisłok od ujścia potoku „Żołyński" włącznie do 
miejsca, w którem granica między gminami Budy łańcuckie i Gniewczyna łańcucka doty­
ka po raz ostatni lewego brzegu rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Białobrzegi 
(część), Korniaktów, Budy łańcuckie, Świętoniowa i Gniewczyna łańcucka (część), tudzież 
ujście potoku „ŻołyńskL w obrębie gminy Białobrzegi, wreszcie wszystkie inne odlewiska 
i dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka w granicach rewiru, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

LXV1IL rewir, obejmujący rzekę Wisłok od miejsca, w którem dolna granica 
między gminami Bucly łańcuckie i Gniewczyna łańcucka dotyka po raz ostatni lewego 
brzegu rzeki do granicy między gminami Tryńcza i Dębno w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Gniewczyna łańcucka, Gniewczyna tryniecka, Chodaczów, Wólka malkowa 
i Tryńcza, tudzież ujście rzeczki Mleczki w górę do mostu kolejowego w Gorliczynie 
w obrębie gmin i obszarów dworskich : Gniewczyna łańcucka i Gorliczyna, wreszcie wszyst­
kie odlewiska i dopływy w całym biegu, wpadające do Wisłoka na tej przestrzeni, uznaje 
się za rewir dzierżawny.

LX IX . rewir, obejmujący rzekę San od ujścia potoku Lubenia (wyłącznie) do gra­
nicy między gminami Tarnawiec (Dornbach) i Kuryłówka w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Piskorowiee (część), Głogowiec, Dębno, Rzuehów, Tarnawiec i Wierzawice, 
tudzież ujście rzeki Wisłoka w górę do granicy między gminami Tryńcza i Dębno w obrę­
bie gmin i obszarów dworskich : Dębno i Głogowiec, wreszcie wszystkie odlewiska i dopływy 
w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LX X . rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Tarnawiec (Dorn- 
bacłi) i Kuryłówka do granicy państwa w obrębie gmin i obszarów dworskich: Leżajsk, 
Siedlanka, Tarnawiec i Staremiasto (część), tudzież Złotą rzekę (Ożański potok) o ile pły­
nie w obrębie kraju, t. j. w obrębie gmin i obszarów dworskich: Brzyska wola, Dąbro­
wica wielka i mała, Ożanna wielka i mała, Tarnawiec (Dornbach) i Kuryłówka, wreszcie 
wszystkie inne odlewiska i dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach 
rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LX X I. rewir, obejmujący lewą połowę prądu rzeki San od granicy państwa do 
granicy między gminami Sarzyna i Tarnogóra w obrębie gmin i obszarów dworskich: 
Staremiasto (część) i Sarzyna, tudzież ujście rzeczki Trzebośni w górę do ujścia potoku 
Łowisko w obrębie gmin i obszarów dworskich: Wola zarczycka, Hucisko, Judaszówka 
ad Jelna, Ruda" i Sarzyna, wreszcie wszystkie inne dopływy i odlewiska w całym biegu, 
wpadające z lewej strony do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LX X II. rewir, obejmujący lewą pohrwę prądu rzeki San od granicy między gmi­
nami Sarzyna i Tarnogóra do miejsca, w którem granica państwa przechodzi na prawy 
brzeg rzeki, dalej zaś rzekę San w całej szerokości do granicy między gminami Bieliny 
i Bieliniec w obrębie gmin i obszarów dworskich :• Tarnogóra, Kopki, Rudnik (część) i Bie­
liny, tudzież ujście potoku Głęboka rzeka w obrębie gminy Rudnik, wreszcie wszystkie 
inne odlewiska i dopływy w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje 
się za rewir dzierżawny.

LX X III. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Bieliny i Bie­
liniec do ujścia rzeki Tanwi w obrębie gmin i obszarów dworskich: Rudnik (część) Bie­
liniec, Ułanów i Przędziel (część), tudzież ujście rzeki Tanwi w górę do granicy państwa 
w obrębie gmin i obszarów dworskich: Dąbrowica, Kurzyna wielka, Kurzyna mała, 
Dąbrówka, Wulka tanewska i Ljłąnów, wreszcie wszystkie inne odlewiska i dopływy 
w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje się za rewir dzierżawny.

LXXIY. rewir, obejmujący rzekę San od ujścia rzeki Tanwi wyłącznie do »ranicy 
między gminami Nisko i Pysznica w obrębie gmin i obszarów dworskich: ‘Przedziel (część) 
Wulka tanewska, Zarzeeze, Nowa wieś, Racławice, Kłyżów i Nisko, tudzież ujście potoku 
etiozanka w obiębie gminy i obszaru dworskiego Przędziel, wreszcie wszystkie inne dopływy 
i odlewiska w całym biegu, wpadające do Sanu w granicach rewiru, uznaje sie za rewir 
dzierżawny.

L X X \ . rewir, obejmujący rzekę. San od granicy między gminami Nisko i Pysznica 
do gianicy między gminami Brandwiea i Rzeczyca długa w obrębie gmin i obszarów 
dworskich: Pysznica. Pławo, Rozwadów, Oharzewice i Brandwiea, tudzież wszystkie odle­
wiska i dopływy w całym biegu, wpadajace do Sanu w granicach rewiru, uznaje sie za 
rewir dzierżawny.

LXXYI„ rewir, obejmujący rzeczkę Bukowe od granicy państwa do ujścia głów­
nego ramienia do Sanu pod Karnatami w obrębie gmin i obszarów dworskich: Jastkowice 
z Rudą jastkowską^j Brandwiea, tudzież dopływ Gitówkę od wypływu ze stawu w przy­
siółku Studzieniec ad Pysznica do ujścia w obrębie przysiółków: Studzieniec ad Pysznica 
i Kuziory ad Jastkowice, uznaje się za rewir dzierżawny.

L X X \ II. rewir, obejmujący rzekę San od granicy między gminami Brandwiea 
i Rzeczyca długa do miejsca, w którem granica między gminami Majdan zbydniowski 
i Żabno dotyka lewego brzegu rzeki w obrębie gmin i obszarów dworskich: Pilchów, 
Rzeczyca dłpga, Rzeczyca okrągła, Dąbrowa rzeczycka z Kępą, Wulka turebska, Wola 
rzeezycka, Żabno (cześć) i Majdan zbydniowski, tudzież wszystkie odlewiska i dopływy, 
wpadające do Sanu w granicach rewiru, z wyjątkiem rzeczki Bukowy, uznaje się za rewir 
dzierżawny.

l x x y i i i . rewir, obejmujący rzekę San od miejsca, w którem granica między 
gminami Majdan zbydniowski i Żabno dotyka lewego brzegu rzeki do granicy między 
gminami Pniów i Skowierzyn w obrębie gmin i obszarów dworskich: Żabno (część), 
Radomyśl i Skowierzyn, tudzież wszystkie dopływy i odlewiska w całym biegu, wpadające 
do Saun na tej przestrzeni, uznaje sic za rewir dzierżawny.
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Zażalenia przeciw powyższemu podziałowi i rozgraniczeniu rewirów rybackich mogą 

być wniesione w ciągu dni 60. od dnia następującego po dniu ogłoszenia w Gazecie urzę­
dowej co do rewirów: I. II., w c. k. Starostwie w Turce; co do rew irów : III., IV., 
V , VI., VII., V I I I ,  IX , X , X I ,  X I I ,  X I I I ,  X IV , X V , X V I, X V II, X X , w c . k. Sta­
rostwie w Lisku; co do rew irów : X V III , X IX , X X I, X X II, X X III , X X IV , L I ,  L I I ,  
L I I I ,  L V , w c. k. Starostwie w Sanoku; co cło rewirów: X X V , X X V I, L IV , L IX , 
w c. k. Starostwie w Brzozowie ; co do rew irów : X X V II, X X IX , X X X , X X X I, X X X II, 
X X X V , XXXVII. i XXXVIII. w c. k. Starostwie w Przem yślu; co do rew irów : X X V III, 
X X X III, i X X X IV , w c. k. Starostwie w Dobromilu; co do rewirów: X X X V I, X L , 
X L I, X L II , X L III , X L IV , w c. k. Starostwie w M ościskach; co do rew irów : X X X IX , 
X L V , X L V II, X L V III , X L IX , L ,  w c. k. Starostwie w Jarosław iu; co do rew iru: 
L X V I, w c. k. Starostwie w Jaworowie; co do rewiru LVI. w c. k. Starostwie w Kro­
śn ie; co do rewirów: L Y II , L Y III , LX. i LXI. w c. k. Starostwie w Strzyżowie; co do 
rew irów : L X II , L X III , L X IV , L X V , w c. k. Starostwie w Rzeszowie; co do rewirów: 
LXVI., L X Y II, L X V III, L X IX , L X X , L X X I, w c. k. Starostwie w Łańcucie; co do 
rewirów: L X X II, L X X III, LX X IV , LX X V , w c. k. Starostwie w N isku; co do rewi­
rów : L X X V I, LXXVII. i LXXVIII. w c. k. Starostwie w Tarnobrzegu, które to Staro­
stwa mają być władzami pierwszej instancyi dla tych rewirów.

Wniesione w powyższym terminie zażalenia mają być przedłożone c. k. N am iestni­
ctwu celem zasiągnięcia decyzyi c. k. M inisterstwa rolnictwa.

Oznajmia się wreszcie, że wcielenie do rewirów sztucznych przekopów, z wodami 
rewiru się łączących, względnie cłecyzya w toku instancyi o tern, lub o odgraniczeniu 
tych przekopów, nastąpi na żądanie interesowanych po ukończeniu czynności tworzenia 
rewirów’.

Z e. k. Nam iestnictwa.
W e Lwowie, dnia 29. kwietnia 1901.

L. cz. O. II. 148/1 Cl) [4545]
Przeciw Feliksowi Tymczakowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Kadomyślu 
przez Jana Zbocha pozew/ o 800 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono w tut. 
sądzie, biurze Nr. 2, audyencyę do ustnej 
rozprawy na dzień 8. czerwca 1901 o godz. 
11 r?no.

Celem strzeżenia praw Feliksa Tymcza- 
ka, ustanawia się p. dr. Orlińskiego, adw. 
w Kadomyślu kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Kadomyśl, dnia 22. maja 19bl.

L. cz. C. V. 7/1 (1) [4535]
Przeciw Maryannie z Dębców Dudo- 

niowej z Trzebini, której miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w Chrzanowie przez Jana Głucha 
i Maryannę Głuchową pozew o uznanie wła­
sności i intabulacyę części parceli 1. k. 723 
w Trzebionce.

Na podstawie pozwu z dnia 10. maja 
1901 1. cz. C. 7/1 (1), wyznaczono audyencyę 
w tutejszym sądzie na, dzień 4. czerwca 1901 
na godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw Maryanny z Dę­
bców Dudoniowej, ustanawia się p. adw. dr. 
Antoniego Gaszyńskiego w Chrzanowie kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie Maryan­
nę z Dębców Dudoniową w rzeczonej sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Chrzanów, dnia 10. maja 1901.

L. cz. C. U . 117/1 [4544]
Przeciw niewiadomemu z miejsca po­

bytu Janowi Kołacie z Zaskala, wniósł Bart­
łomiej Kalata z Zaskala pozew o ojcowstwo 
i alimenta. Ustna rozprawa odbędzie się 10. 
czerwca 1001.

Dla strzeżenia praw pozwanego, ustano­
wiono kuratorem adw. tir. Popiela w Nowym 
Targu.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Nowy Targ, dnia 21. maja 1901.

L. cz. C. III 187/1 (2) [4534]
Przeciw Janowi Słoninie, którego m iej­

sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu powiatowego w Bochni przez 
Macieja Słoninę pozew o realność lwh. 173 
gm. kat. Bratucice.

Na podstawie pozwu wyznaczono termin 
do ustnej rozprawy na dzień 18. czerwca
1901 o godz. 9 rane w niżej wymienionym
sądzie biuro Nr. 11.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu, ustanawia się p. adw. dr. 
Andrzeja Wcisłę w Bochni kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nb wia­
domego z miejsca pobytu w rzeczonej spra­
wie na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnoincenika 
nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Bochnia, dnia 28. maja 1901.

L. cz. C. III. 981 (2) [4531]
Przeciw niel. pozwanym Fischlowi vei 

Filipowi Nadel i Pesli Rózie Nadel, względnie 
ojcu tychże Salomonowi Nadel, których, miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu powiatowego w Brodach przez 
Ernestynę Lothringen i tow pozew o uznanie 
własności do p. b. 1512 w Brodach z pn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­

dyencyę na dzień 28. czerwca 1901 gedz. 9 
rano, w Oddziele III.

Celem strzeżenia praw pozwanych, usta­
nawia się p. Karola Kretschmera, adw. w 
Brodach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nych w rzeczonej sprawie na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 111.
Brody, dnia 21. maja 1901.

L. cz. O. 111. 106/1 (2) [4548]
Przeciw Antoniemu Flisowi, gospodarzo­

wi w Jeziorku, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w Tarnobrzegu przez Walentego 
Kozła pozew o grunt wartości 340 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę na 3. lipca 1901.

Celem strzeżenia praw Antoniego Flisa, 
ustanawia się p. Walentego Dumę, wójta w 
Jeziórku kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Anto­
niego Flisa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
B’o zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tarnobrzeg, dnia 28. maja 1901.

L. cz. IV. 467/99 (7) [4429 1— 3]
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu usta­

nawia dla Maryi ks. Wirtenberg z życia i 
miejsca pobytu niewiadomej, względnie dla 
jej z nazwiska, życia i miejsca pobytu niewia­
domych spadkobierców w sprawie podniesienia 
wynagrodzenia przez Jerzego ks. Czartory­
skiego za wywłaszczone parcele w gminie 
kat. Szówsku, kuratora w osobie adw. dr. 
Teofila Rormosza w Przemyślu.

Rzeczą kurandki, a względnie jej spad­
kobierców jest porozumieć się rzeczonym ku­
ratorem lub wcześnie przed audyencyą na
11. czerwca 1901 wyznaczoną, wybrać sobie 
innego zastępcę prawnego, gdyż inaczej skutki 
zaniedbania sami sobie przepisać będą musieli.

Prz: myśl, 18. maja 1901.

L. cz. Firm . 578 poj. III. (64) [4002]
O g ł o s z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że w rejestrze handlowym 
dla firm pojedynczych przy wp sanej już fir­
mie „Kazimierz Lewicki" dnia 15. kwietnia 
1901 uwidoczniono, że handel pod tą firmą 
prowadzony przeszedł w diodze spadku po 
zmarłym Jakólie Kazim;erzu Lewickim na 
własność Teofili z Riceich Lewickiej, która 
handel ten t. j. główny skład porcela­
ny, szkła i towarów mię-zanych dla Galicy: 
pod dctych zasową. firmą „Kazimierz Lewicki" 
prowadzić i firmę tę w ten sposób podpisy­
wać będzie, v\ brzmienie firmy „Kazimierz 
i ewieki“ własnoręcznie wypisze.

O. k. Sad k rajówv jako handlowy, 
Oddział IV.

Lwów, dnia 19. kwietnia 1901.

L. cz Firm. 273/1 stow. I. 83 [4014]
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dnia 21. kwietnia 1901 
wpisanein zostało do rejestru dla stowarzy­
sz: fi zarobkowych i gospodarczych przy firmie 
„stowarzyszenie zarejestrowani^ z ograuiszoną 
poręką" że na walnem zgromadzeniu w dniu
2. marca 1901 w Przemyślu odbytem w miej­
sce ustępujących członi ów dyrekcyi Efroima 
Laufera i Izydora Gros.-felda wybrano człon 
kami dyrekcyi Zygmunta Miioza i Mojż' sza 
Hirta obu kupców w Przemyślu zamieszkałych, 
tudzież że na tern walnem zgromadzeniu uchwa 
łono zmianę §. 2 statutu, który obecnie opie­
wa : „Celem przedsiębiorstwa jest udzielanie 
za miernymi odsetkami pożyczek członkom

stowarzyszenia, którym równocześnie ma być 
daną możność korzystnego lokowania swych 
oszczędności", jak niemniej zmianę §§. 15. 
16. 17. 18. 19. 20. 21 i 25 statutu oraz do­
dano do statutu nowy §. 91.

Przemyśl, 4. maja 1901.

L. cz. Nc. I. 280/1 (2) ,[3955 1 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Żywcu zarzą­

dzając na prośbę Magdaleny Michałek z Ło-F 
dygowic postępowanie celem umorzenia rze­
komo zaginionego kwitu depozytów go Nr. 976 
z daty 1. kwietnia 1901, wystawionego przez 
Towarzystwo oszczędności 1 zaliczkowe „Nord- 
bałmbund" w Wiedniu,, zawiadamia każdego, 
komu na tem zależeć r/ioże że powyżej wzmian­
kowany kwit depozytowy po upływie 1 roku, 
6 tygodni i 3 dni, licząc od ostatni- go ogło- 
szeeia tego edyktu w Gazecie Lwowskiej, na 
ponowi e żądanie proszącego za umorzony 
uznany zostanie, jeśli w przeciągu tego czasu 
nikt żadnych praw do tego kwitu nie zgłosi 
w tutejszym sądzie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Żywiec, dnia 12. kwietnia 1901.

L. cz. Firm. 271/1 stow. I. 88. [4013]
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dnia 21. kwietnia 1901 
wpisano do rejestru dla stowarzyszeń zarobko­
wych i gospodarczych, że na nadzwyczajnem 
walnem zgromadzeniu „Towarzystwa oszczęd­
ności i kredytowego dla handlu i przemysłu, 
stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną 
poręką w Jarosławiu, dnia 24. lutego 1901 
odbytem, w miejsce ustępującego Klemensa 
mylnie we wpisie do rejestru nazwanego 
Kellmana Maschlera, Mendel Kammer wła­
ściciel realności w Cieszanowie a w Jarosła­
wiu zamieszkały, kasyerem zaś w miejsce 
ustępującego Mozesa Maschlera, Herman Acker 
kupiec w Jarosławiu, zastępcą kasyera wybra­
nym został.

Przemyśl, 4. maja 1901.

G. Zl. Firm. 204/1 [4012]
K u n d m a c h u n g .

Das k. k. Kreis-als Handels-Gericht in 
Brzeżany rnacht bekannt, dass intolge Auf- 
trages vom 25 April 1901, Gesch-Zahl Firm.
170/1 im Genossenschafts - register I. Band,
pag. 235 am 1. Mai 1901 Folgendes einge- 
tragen wurde : '

a) in der Rubrik 1. die fortlaufende 
Zahl der Firma 59c.

b) in der Rubrik 2. der Tag der Ein 
tragung das ist der 1. Mai 1901;

c) in der Rubrik 3 der Wortlaut der 
Firma und zwsr: „Gewerbs- und Wirtschafts 
bank in Podhajce registrirte Genossenschaft 
mit beschrankter Haftung" polnisch „Bank 
przemysłowo-rolniczy w Podhajcach, stowa- 
szenie zarejestrowane z ograniczoną poręką“;

d) in der Rubrik 4. der Ort der Firm a 
Podhajce;

e) in der Rubrik 6., dass Gegenstand 
4es Unternehmens der Betrieb eines Bankge- 
sel aftes behufs gegenseitiger Beschaffung der 
den Mitgliedern der Genossenschaft in Ge- 
werbe und Wirtschaft nóthigen Mittel an 
Geld und Getreide in natura zur Fftrderung 
ihrer Gewerbs- und Wirtschafts-unternehmun 
gen vermittelst des gememschaftlichen Cre- 
dites nach dem Prinzipe der Selbsthilfe ist, 
dass den Vorstand die Herren Israel Kirsch- 
ner und Josef Friedberg jumor ais Direeto- 
ren sowie Jakob Torten ais Veitreter, bilden 
dass der Vorstand fiir die Genossenschaft 
derart zeiehnet, dass die Zeichnen den zu der 
yorgedruckten Firm a der Genossenschaft ihre 
Namensunterschrifteu hinzufttgen, dass die 
Rechts yerbindlichkeiten fiir die Genossen­
schaft und auch Dritt<jn gegenilber die Zeich- 
nung nur dann bat, wenn sie mindestens von 
zwei Vorstandraitgliedern, das ist yon beiden 
Direktoren, oder im Falle etwaiger und allen- 
falliger Veihinderung eines derselben, somit 
von dem anderen Direetor und vom Vert>'eter 
geschehen ist. dass jeder der Genossenschaft 
beigetrMene Mhglied einen Ge.sehaftsantheil, 
der auf den Mindestbetrag von 25 Kronen 
und auf den Hóch>tb- trag von Eintausend 
Kronen festgesetzt wird, je lo Ji dureb Bs- 
schluss der Generalyersam olung jeder Z-ńt 
erhóht werden kann, zu zeichnen hat;

f) In der Rubrik 7 Actenzeiohen stosy.
I. 235.

Brzeżany, ain 8 . Mai 1901.

L. cz. C. III. 134/1 (3) [4025]
Panu Wawrzyńcowi Jobowi w ostatnim 

czasie zamieszkałemu w Szynwałdzie w spra­
wie toczącej się przed c. k. sądem powiato­
wym w Tarnowie przeciw Wawrzyńcowi Jo­
bowi o uznanie powoda za właściciela parce­
li lh. 3138/1 lwh 409 ks. gr gm. Szynwałd 
ma być doręczony wyr ik z dnia 13. kwie­
tnia 1901 1. cz. C. III. 134/1 (2) którym 
Piotra Mazura, za właściciela parceli lk. 3138/1 
uznano.

Ponieważ niewiadomo gdzie Wawrzyniec 
Job przebywa, ustanawia się w celu strzeże­

nia jego praw, kuratora w osobie pana To­
masza Barnasia w Szynwałdzie.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonęj sprawie na jego koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tarnów, dnia 5. maja 1901.

L. cz. Finn. 327/1 poj. III. (93) [40831
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie ogłasza, że w rejestrze dla firm po­
jedynczych wpisano firm ę: „Dzierżawa obwo­
dowej i salinarnej apteki w Bochni A. R. 
Weiss “.

Posiadaczem tej firmy jest Alfred Ro­
man Weiss, aptekarz w Bochni, który firmę 
podpisywać będzie w ten sposób, że pod 
brzmieniem umieści początkowe litery imienia 
i całe nazwisko swoje.

Kraków, dnia 29. kwietnia 1901.

L. cz. A 87/1 (1) [4066]
G. k. sąd powiatowy w Kętach Oddz. I. 

wzywa nieobecnego Franciszka Gąsiorka z 
Porębki aby w przeciągu roku od dnia poni­
żej umieszczonego zgłosił się w tutejszym 
sądzie celem zniesienia deklaracyi do spadku 
po śp. Zofii Gąsiorkównie dnia 19. stycznia 
1884 w Porębce w wieku dziecka zmarłej 
lub w syrn celu pełnomocnika ustanowił i o 
tem tutejszy sąd zawiadomił, ileże inaczej 
spadek z ustanowionym dla niego kuratorem 
Józefem Gąsiorkiem z Porębki przeprowa­
dzony zostanie.

Kęty, dnia 23. kwietnia 1901.

L cz. A. 447/00 (1) [4029 1 - 3 ]
O. k. Sąd powiatowy w Bóbrce podaje 

do wiaaomoś u. że Józef Miiazer zmarł dnia 
30. czerwca 1900 w Bóbrce, bez pozostawie­
nia ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy nie jest wiadomem czy i komu 
przysługują prawa do tej spuścizny wzywa 
się wszystkich którzyby z jakiegokolwiek ty­
tułu rościli sobie prawa do spadku, by donie­
śli w przeciągu roku, liczącz od daty tego 
edyktu, o swych prawach sądowi, wykazali 
tytuł prawny dziedziczenia i złożyli oświadcze­
nie do spadku, gdyż po bezkutecznym upły­
wie zakreślonego czasokresu zostanie przewód 
spadkowy przeprowadzony tylko z tymi, którzy 
wykażą tytuł dziedziczenia oraz wniosą oświad­
czenia i im też zostanie w miarę wykazania 
praw przyznanym spadek, dla którego usta­
nawia się kuratorem p. adw. dr. Rosenthala 
z Bobrki.

W braku wykazania praw spadkowych 
i złożenia oświadczeń do spadku, w ustano­
wionym czasokresie przypadnie nieobjęta część 
dziedzictwa względnie całe dziedzictwo c. k. 
Skarbowi Państwa jako bezdziedzicvny spadek.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Bobrka, dnia 26. lutego 1901.

H . cn. F irm . 172/1 [3963]
O F O J I O H I E H e !

I ( .  k . C y g  OKpyacHHH a n o  Topro- 
Be.uBHnn b  K epejE anax o roaom ye, igo Ha- 
caigoM yxB aan  3 gH a 11. gB B iraa 1901 nn- 
cao  cnpaBH F irm . 147/1 BnncaHo b  p e e c ip i 
g a a  CTOBapnmeHB 3apo6icoBHX i rocnogap - 
ckhx T om. I. pag. 229. igo ca ig y e :

a) b  pyfipng i 1 nne.no nopagKOBe cjiip- 
mh 58,,

6) b  pyfipng i 2 ą&tj  goBepmeHa b d i - 
cy  ce e  20 gB B iraa  1901,

b ) b  p y ó p n g i 3 Ha3By <jńpMH ce e C n ia-
Ka om agn  c t h  i no 3nnoK b  EeHeBm CTOBa-
pnm ene 3apeecTpoBaHe 3 neoÓMeacenom no- 
pyKoio,

g i b  p y ó p n g i 4 ocigoic (JńpMn EeireBa,
b p y ó p n g i 6., igo nepegnpHGMCTBO on n p ae
c a  Ha CTaTyTi yxBaaemM  Ha 3Óopax gH a 26 
nagoancT a 19( 0, igo nepegmeTOM e :

1) y g i a a r a  naeHaM no Mipi HOTpeón, 
noasHTeaHOCTH g ia n  i no  Mipi ijioHgiB no3nu> 
kh  noTpióm  b ro cn o g a p cra i, npoMHcai i Top- 
roB.nn, a to 3 cpoHgiB, aiei cniaK a Ha Tyio 
giaB 36npae n p n  n o u o u n  c n ia tn o i Heoóiie- 
acenoi nopyicn CBoix naem B ,

2) gaTH MOKCHICTB HOMilgyBaTH Ha npo- 
geHT rp o ia i 3aomgg3KeHi,

3) nigim paTH  TBopeHe cniaoK i 3ap o 6- 
kobhx  Ta rocnogapcKHM cTOBapnnieHB b  
oicpy3i cniaK n, a K pyr g ia a n a  oÓHHMae rpo- 
Magn EeHeBy i BoraTKiBgi,

4) m<> aapa/i, TBopaT a) Angpm  Co/i,- 
kIb b EeHeBi hko  npegcigaTeaB , 6) Ioch(|) 
ŚLegHK b EoraTKiBgaa axo  3aCTynHHK npeg- 
c igaT eaa i B) ^M HTpin I Io h h h o k , K o c tb  
JTo3iHBCKin i H h  H h k Ib  b BeneB i h k o  nae- 
h h  ;

5 ) Ego C B ia ic y  n i g n n e y e  c a  thm  choco- 
6 om, igo n i g  n e n a T K O H ) (JńpMn i c a a g e  n i g n n e  

H a c T o a T e a B  3 a p a g y  B3 r a a g n o  e r o  3 a c T y n H H K  
1 o g e a  3  n a e n i B  3 a p a g y ,

6) xg° yPM b h h o c h tb  10 KopoH i igo  
nopyE a gctb  HeorpaHnneHa.

BepeacaHH 22. gBBiTHa 1901.



IB
L cz. Firm. 179 (1) [4017]

O b w i e s z c z e n i e .
0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu jako 

handlowy ogłasza, że do rejestru dla stowa­
rzyszeń zarobkowych i gospodarczych wpisa­
no firmę „Spółka oszczędności i pożyczek w 
Janowie koło Trembowli, stowarzyszenie za­
rejestrowane z nieograniczoną poręką" z tern, 
że Stowarzyszenie to zawiązało się na pod­
stawie statutów z daty Janów koło Trembo­
wli dnia 26. marca 1901.

Celem spółki jest:
a) udzielanie członkom w misrę potrze­

by, użyteczności celu i w miarę funduszów 
pożyczek potrzebnych w gospodarstwie, prze­
myśle i handlu a to z funduszów, które spół­
ka na ten cel gromadzi przy pomocy wspól­
nej, nieograniczonej poręki swych członków,

b) danie możności do umieszczania na 
procent pieniędzy zaoszczędzonych a marnie 
leżących w ten sposób, iż spółka przyjmuje 
i oprocentowuje wkładki oszczędności,

c) popieranie tworzenia spółek i stowa­
rzyszeń zarobkowych i gospodarczych w okrę­
gu spółki.

Dyrekcya składa się z pięciu członków:
1. Grzegorza Ziobrzynskiego jako prze­

wodniczącego,
2) Stanisława Kopaczyńskiego jako za- 

stępcy przewodniczącego,
3) Wojciecha Paraniuka jako człoDka,
4) Jana Golby jako członka,
5) Marcina Marcinów (syna Wojciec!: a) 

jako członka, wszystkich gospodarzy w Jano­
wie koło Trembowli.

Do ważnego skreślenia firmy stowarzy­
szenia potrzeba podpisu przełożonego zarządu 
Oględnie jego zastępcy i jednego z człon­
ków zarządu umieszczonego pod pieczęcią 
firmy.

Ogłoszenia stowarzyszenia umieszczane 
h§dą na tablicy przed lokalem spółki w Ja ­
nowie koło Tremoowli a w razie potrzeby w 
ezasopiśmie, które oznaczy rada nadzorcza.

Tarnopol, dnia 20. kwietnia 1801.

h. cz. A. 3/99 (26) [4018 1 - 3 ]
O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. w 

'Tarnopolu zawiadamia Jana Tarczyńskiego z 
miejsca pobytu niewiadomego, że dnia 31. 
października 1897 zmarł w Htłuszczyńcaeh 
Tadeusz Kłodnicki z pozostawieniem pisemne­
go kodycylarnego rozporządzenia ostatniej wo­
li z 29. sierpnia 1897 i że do spadku jego 
tenże Jan Tarczyński jako wnuk spadkodawcy 

< na podstawie ustawowego porządku dziedzi­
czenia wspólnie z dziećmi i innymi wnu­
kami jest powołany.

Wzywa się przeto Jana Tarczyńskiego, 
by w przeciągu jednego roku od dnia dzisiej­
szego w Sądzie tutejszym się zgłosił i swe 
oświadczenie do spadku wniósł, gdy ż inaczej 
spadek ze zgłaszającymi się spadkobiercami 
i z ustanowionym dla Jana Tarczyńskiego 
kuratorem adwokatem dr. Steinbardtem per­
traktowany będzie.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnopol, dnia 29 grudnia 1900.

L. cz. Firm. 274/1 Stow. II. (107) [4058]
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dnia 22. kwietnia 19G1 
wpisanem -zostało do rejestru dla stowarzy­
szeń zarobkowych i gospodarczych przy firmie 
„Towarzystwo zaliczkowe kupieckie w Prze­
myślu stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką, że 1) na nadzwyczajnem wal- 
nem zgromadzeniu w dniu 28. grudnia 1899 
w Przemyślu odbytem uchwalono zmianę §§. 
13. 15. 16. 17. 71 statutów, 2) na zwyczaj- 
nem walnem zgromadzeniu w dniu 12. marca 
1900 w Przemyślu odbytem w miejsce wylo­
sowanego członka Dyrekeyi Mojżesza Hirta 
wybrano członkiem Dyrekeyi Jakóba Hirsr-h- 
felda kupca w Przemyślu zamieszkałego.

Przemyśl, 4. maja 1901.

L. cz. Firm. 386/1 stow. II. 75. [4082]
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
przy firmie: „Związek Bankowy w Krakowie 
stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
odpowiedzialnością", że na walnem zgroma­
dzeniu członków tego stowarzyszenia w dniu 
^9. marca 1901 r. uchwalono zmianę statutu 
w §§. 9, 10, 13, 23, 25 i 29.

Zmiany te wyszczególnione są w po­
świadczeniu notaryalnem z dnia 4. kwietnia 
1901 w aktach sądowych złożonem.

Następnie poleca się wpisanie do tego 
rejestru że PP. Władysław Szmidt, Hirseh 
Landau i Aleksander Bittermann przestali 
hyc członkami zarządu, i że członkami zarzą­
du stowarzyszenia są PP. Maksymilian Dem- 
bitzer prywatny, Dr- Herman Seinfeld adwo­
kat, Dawid Mandel fabrykant, Ignacy Scbneid 
kupiec i dr. Leon-^Fischlowi tz adwokat, wszy­
scy w Krakowie zamieszkali.

Kraków, dnia 26. kwietnia 1901.

L. cz. firm. 108/1 poj. I. 283 [4089]
O g ł o s z e n i e .

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Złoczowie uwiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 19. kwietnia 1901 firm. 95/1 wpisano 
dnia 24. kwietnia 1901 w rejestrze handlo­
wym dla firm pojedyńczyeh firmę „Zygmunt 
Teodorowicz, przedsiębiorstwo dzierżawy apteki 
w Złoczowie: której dzierżyciel Zygmunt Te­
odorowicz jest w Złoczowie zamieszkały.

Złoczów, 24. kwietnia 1901.

L. cz. Firm , 310/1 stow. II. 61. [-3772]
O b w i e s z c z e n i e .

G. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie ogłasza, że w rejestrze dla Stowa­
rzyszeń zarobkowych i gospodarczych wpisa­
no firmę: „Towarzystwo dia przemysłu bu­
dowlanego, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką w Krakowie" tudzież 
wpisano, że towarzystwo to zawiązało się na 
podstawie statutu w dniu 29. marca 1901 
uchwalonego, że siedzibą stowarzyszenia jest 
miasto Kraków, że celem stowarzyszenia jest 
podniesienie zarobku swych członków przez 
wspólną produkeyę cegły, wapna, gipsu i 
wszelkich innych materyałów budowlanych 
w zakładach fabrycznych stowarzyszenia wła­
snych lub przez stowarzyszenie wydzierża­
wionych, tudzież przez komisowy lub na wła­
sny rachunek prowadzony handel materyała- 
mi budowlanymi wszelkiego rodzaju, w obrę­
bie gmin miast Krakowa i Podgórza i sąsie­
dnich miejscowości; czas trwania stowarzyszenia 
jest nieograniczony. Wybór i zarejestrowanie 
Dyrekeyi tego stowarzyszenia nastąpi w prze­
ciągu 60 dni licząc od dnia zarejestrowania 
stowarzyszenia, Ź9 wszelkie obwieszczenia sto­
warzyszenia będą ogłaszane przez krakowską 
„Nową R -formę" że stowarzyszenie zawiązane 
jest na zasadzie ograniczonej portki (§. 12. 
s ta t.) ; a każdy członek odpowiada za zobo­
wiązania stowarzyszenia udziałem, oraz dalszą 
kwotą równającą się wysokości udziału, że 
wszystkie dokumenta mające obowiązywać sto­
warzyszenie muszą być przez Dyrekcyę w ten 
sposób podpisane, że pod firmą stowarzysze­
nia umieszczone zostaną podpisy dwóch dyre­
ktorów, lub jednego dyrektora i jednego 
urzędnika stowarzyszenia przez dyrekcyę d.j 
podpisywania firmy per procura upoważnio­
nego.

Kraków, dnia 5. kwietnia 1901.

L. cz. Firm. 272/1- stow. III. 15. [4059]
O b w i e s z c z e n i e .

G. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dnia 21. kwietnia 1901 
wpisanem zostało do rejestru dla stowarzy­
szeń zarobkowych i gospodarczych przy firmie 
„Spółka oszczędności i pożyczek w Radochoń- 
oaeh stowarzyszenie zarejestrowane z nieogra­
niczoną poręką" że na walnem zgromadzeniu 
w dniu 25. marca 1901 w Radońcach odby­
tem w miejsce wylosowanego członka Michała 
Kaezmaryka wybrano Michała Dytko gospo­
darza w Rsdochorieach, a w miejsce zmarłe­
go członka zarządu Jana Walczyszewskiego 
wybrano członkiem zarządu Stanisława Ku- 
nieca gospodarza w Radochońcach.

Przemyśl, 4. maja 1901.

L. cz. Nc. I. 72/00 (4) [4087]
P. Beiti z Weingartenów Teicbmasowej 

przedtem w Złoczowie zamieszkałej, ma być 
doręczoną uchwała c. k. Sądu obwodowego 
w Złoczowie z dnia 81. sierpnia 1900 1. cz. 
Nc. I 72/00 (1), którą pozwolono na rzecz 
c. k. Slrarbu Państwa egzekucyę za pomocą 
przymusowego ustanowienia prawa zastawu 
w stanie biernym dożywotniego użytkowania 
1/4 części z 3/8 części ciała hipotecznego lwh. 
326 ks. gr. gm. miasta Złoczowa objętego, 
Betti z Weingartenów Teichmanowej wła- 
snyeh, na rzecz Jakóba W eingartena wpisa­
nego dla wykonalnej wierzytelności w kw i­
cie 347 k. 30 hal. zpn.

Ponieważ niewiadomo gdzie p. Betti z 
Weingartenów Teichmanowa przebywa, usta­
nawia się w eelu strzeżenia jej praw, kura­
tora w osobie p. dra Epsteina, adw. w Zło­
czowie.

Tenże kurator zastępywae będzie p. Betti 
z Weingartenów Teicbmanow ą w rzeczone) 
sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo, do­
póki ona się w sądzie nie zgłosi lub pełno­
mocnika nie zamianuje.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, 22. marca 1901.

L. cz. Firm. 1( 9/1 Sp. II. 197. [4088]
O g ł o s z e n i e .

0. k. Sąd obwodowy jako haudlowy w 
Złoczowie uwiadamia, że wskutek uchwały 
tutejszego Sądu z dnia 13. kwietnia 1901, 
firm. 76/1 wpisamo dnia 24. kwietnia 1901, 
w rejestrze handlowym dla spółek handlo­
wych a to Sp. II. 197, firmę Bracia Tarta- 
kower (po niemiecku Gebriider Tartakower), 
handel terpetyną i towarami kolonialnymi w 
Brodach z tem że dzierżyciele tej firmy Na­
tan Tartakower i Dawid Tartakower są za­
mieszkali w Brodach, że spółka swoją dzia­

łalność rozpoczęła w czerwcu 1898, że każde­
mu właścicielowi firmy przysługuje prawo 
zastępstwa i podpisywania firmy, tudzież, że 
upoważnili Józefa Tartakower i Mojżesza Tar­
takower do prowadzenia tego handlu w ich 
imieniu i na ich rachunek i do podpisania 
ich firmy per procuram.

Złoczów, 24. kwietnia 1901.

L. cz. Firm. 293. stow. I. 10. [4084 1— 3] 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie, oddział II. ogłasza, że równo­
cześnie wpisano do rejestru dla stowarzyszeń 
zarobkowo gospodarczych przy firmie ; „pierw­
sze stowarzyszenie oszczędności i kredytu 
członków w Knibininie", że na walnem zgro 
madzeniu członków dnia 30. września 1900 
odbytem uchwalono rozwiązanie tego stowa­
rzyszenia, tudzież likwułacyą i że likwidato­
rami tego stowarzyszenia wybrani zostali Moj­
żesz Leib Kahane właściciel realności w Kui- 
hinie, Józef Hartenstein i Józef Selig Rubin­
stein prywotyzujący w Stanisławowie tudzież 
Dr. Salamon Gelehrter adwokat krajowy w 
Stanisławowie, i że do ważności czynności

wchodzących w zakres działania likwidacyi, 
wystarcza współdziałanie przynajmniej dwóch 
likwidatorów.

Wzywa się wszystkich wierzycieli tego 
Towarzystwa by się u powyższych likwida­
torów zgłosili.

Stanisławów, dnia 19. listopada 1900.

L. cz. T. IV. 9/00 (2) [4086 1—3]
O. k. Sąd obwodowy w Tarnowie wdra­

żając postępowanie amortyzacyjne, wzywa po­
siadacza zgubionej karty wkładkowej Towa­
rzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu 
w Mielcu z daty 4. stycznia 1899 L, 185 B. 
na imię Ruchli Muschel wystawionej, na re- 
sztującą kwotę 400 koron opiewającej, aby ją 
w przeciągu jednego roku 6 tygodni i 3 dni 
od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu w „Ga­
zecie Lwowskiej" temuż sądowi przedłożył, 
lub swe prawa do niej wykazał, gdyż inaczej 
karta ta za umorzoną będzie uznaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 14. marca 1901.

Doniesienia prywatne.
W  sobotę dnia I. czerwca 1901
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T r z y  p r z e i s t a w i e n m  i n a u g u r a c y j n e
o godzinie 4 tej i  6-tej po południu dla m łodzieży:

L Te a tr NUrysndtdk. 2 Robinson Kruzoe 3. Żyw o fotografie.
O godz. 8-mej wieczorem

Cuda Podzwrotnikowe
TROPPENZAUBER 

wyk-lad prof. dr. F . Umlaufa z 90 obrazami świetln.

Codziennie trzy przedstawienia.
W przygotowaniu więcej nowości światowych.

Ceny miejsc na przedstawienia popołudniowe:
Krzesło amfiteatralne . . . 6 0  hal
Krzesło parterowe . . . . 40 „
Wstęp . . . . . 30 „

Rozpocznie: T e a tr  Maryonetek. 
Zakończą: Żywe fotografie

za pomocą najnowszego kinetoskopu Edisona.

Ceny miejsc na przedstawienia wieczorne:
Krzesło amfiteatralne . . . 1  kor.
Krzesło parterowe . . . . 7 0  hal.
Wstęp . . . . . 50 .

Na przedstaw ienia wieczorne płaeą wojskowi i dzieci ceny popołudniowe.

Dla towarzystw i zamkniętych kółek urządza się w czasie ponadprogramowym osobne 
przedstawienia. Bliższyeb informaeyi udziela Dyrekcya.

Bilety do nabycia do godz. 2 po południu w handlu p. Klimkiewicza i Sp., ul. K arola Ludwika I. 1,
a od 2 po południu przy kasie Uranii.

Bezp łatn ie
4  D Z I E Ł A :

Z E B Y  N I E  C H O R O W A Ć
Poradnik dla tych, którzy chcą długo żyć a zdrowo.

W I B 2B Z  A
Wytłómaczcme zjawisk codziennych przez Brewera i Moigno 

2 t o m y i l l u s t r o w a n e .
K L Ę S K A

Powieść P. i W. M arguentte co kwartał tom otrzymaia iako
P R E M J U M

prenumeratorzy galicyjscy

Tygodnika lód i Powieści
pismo illustrowan^ dla kobiet

Wychodzi co tydzień i. zawiera prócz powieści oryginalnych i przekładów, 
różnych artykułów literackich, przepisów kucharskich i gospodarstwa domowego 
najświeższe obszerne korespondeneye z Paryża, Londynu, W łoszech

etc. o modach o ras 
o so b n y  bogato  illu s tro w sn y  dodatek  

poświęcony wyłącznie modom (do 2.000 illustracyj mód) kroje (12 wielkich 
arkuszy rocznie), tablice haftów i robót kobiecych etc. 

nadto o s o l m y  d o d a t e k  p o w i e ś c io w y  dający kilka pięknych powieści.
Gena. prenumeraty we Lwowie i Krakowie kwartalnie 1  złr. 8 0  ct. 

Na prowincyi 2  zł, 2 0  et.
Prenumeratę przyjmują Główna Ekspedyeya Tygodnika

Mód i Powieści
Lwów, Pasaż Hausmana 1. 9.

oraz wszystkie księgarnie i kantory pism.
Na żądanie numera okazowe. Prospckta gratis i  franco.



Poleca m , handel win Ludwika StadtmttUera we Lwowie,
Pd HUKI H f l l t M

ogłoszenia do wszystkich bez wyjątku 
dzienników lwowskich, krakow­
skich , warszaw skich, w iedeń­
skich, czeskich, francuskich etc. 
czasopism fachowych, miejscowych, 

zanreiscowyeh i zagranicznych. 
Zamówienia na klisze i rysunki do ogłoszeń, 
prenumeratę na wszelkie pisma

przyjmuje

Ajeneya dzieranków i ogłoszeń 
Sokołowskiego

we Lwowie, pasaż Hausmana 9.
Kosztorysy gratis.

D rob n e  o g ło sze n ia
od wyrazu petitem 1 }/s centa, tłustym 

petitem 2 centy.

J ó ze f* *  Schu s t e r a  kołdry i materace uznane 
wszędzie za najlepsze i najtańsze, pracownia 

i sk ład : Lwów, ul. Kopernika 5.

K a s t e l ó w k a ,  willa „Jaga“, Mabielaka 15, 
dwa pokoje umeblowane, lub dwa pokoje, 

przedpokój i kuchnia bez mebli od 1 czerwca do 
wynajęcia, I. piętro.

Substytuta kandydata notaryalnego po­
szukuje notaryusz w Busku.

Imm flr. A. l a r u f t o
■ w  K l o s o w i e

za Kołomyją (stacya kolei Zabłotów) 
otwarta.

Środki: leczenie wodą i inne fizykalno- 
dyetetyczne.

100 —300 zlr. miesięcznie
zarobić mogą osoby każdego stanu we wszyst- 
kioh miejscowościach pewuie i ucsseńm* 
kapitału  i ryzyka, przez sprzedaż prav < te 
dozwolonych papierów państwowych i l.isyw. 
Oferty przyjmuje Ludw>k O esterreicher, VIII. 

Deutsehegasse 8, Budapest.

Mebfe ogrodowe, wózki dla 
dzieci, meble bambusowe, ko­

sze do podróży
20%  taniej jak  gdzieindziej poleca

Fabryka A, Koniewicza
Lwów, ul. Akademicka 5.

Cenniki na zadanie.

O g ł o s z e n i e .

Kółko rolnicze w Wietrzy­
chowicach zostało w r. 1900 
rozwiązanem. Za zarząd Kółka 

Ks. Jan Pilch.

Edm. Brodkowski
Lwów, ul. Batorego 22 a.

Największy i najtańszy skład

poleca dla P. T. ama­
torów i fotografów 
zawodowych n a j­
lepsze obecnie płyty 
W estendorfa S u n- 
n e r a  jak  również 
wszystkie systemy 
aparatów  fotogra­
ficznych po cenach 
znacznie zniżonych.
Zamówienia przyj­
muje się wedle ka­
żdego cennika i li-
w tr  ta.nip.i i a k

Juz wyszedł drugi i trzeci zeszyt dzieła 
prof. Michała Lityńskiego

Wiek I I I  w obrazacii M sto ry cz iy c l
Cena zeszytu 25 ct.

Całe dzieło zawiera popularną historyę XIX wieku bogato 
ilustrowaną i obejmuje 10 zeszytów dwuarkuszowych. — 
Zeszyty wychodzą regularnie w odstępach tygodniowych. 
Składający przedpłatę za całość płaci tylko 2 zł. i otrzyma 

dzieło w drugiej połowie m aja b. r. 
Ekspedycycya w biurze dzienników

S i Sokołowskiego, pasaż Hausmana i. 9.

Handel kawy i herbaty chiósko-rossyjskiej 
E 9 1 U N B A  H E B L A

w© Lwowie, plac Maryaefci 10
poleca

; i. j o w e g o

540

% b i o r a
*/. k ilo  Congo . . . .  

S ou ch on g  czarna  
j  zbiór majowy 
„ E aysow  czarna .
„ M ńiange de Lond.

YTysiewki herbaciane .
Y7

iepsze
herbaciane naj-

zł. 1.60 
„ 2-~
.  3 . -  
„

4 . -  
1.30

1.60

poleca najlepsze gatunki
K A W Y

o smaku czystym i aromatycznym, który 
rozsyła franko opłacone do każdej staoyi 

pocztowej, 4“/, kilogr. w woreczku: 
Portorieo . . . .  zł. 9.— ’■'* kl. —.90 
Ouba grubo ziarnista „ 9'50 „ —.96
Ceylon zielona . . „ 10.— „ 1.—

„ przednia . . „ 10.40 „ 1.04
„ gruboziarnista „ 10.75 „ 1.07
„ perłowa . . „ 10.75 „ 1-08

Moc ca arabska arom. „ 10.75 „ 1.08
Jaw a z ł o t a ...................... 10.75 „ lb 8

Opakowania tue liczy się. Zamówienia z prowineyi wysyła się odwrotną pocztą

D o nabycia lub wynajęcia w i l l a  
przy ul. Bacławickiej nr. 1 obok 

parku stryjskiego, 6 pokoi z przynale- 
żytościami, ogród 500 sążni kwadr 
Wiadomość na miejscu

Brzuchowice
wiila o kilkunastu ubikacyach, 
knie położona, korzystnie 

mia, ul. Kopernika 18,
m -

pri.e-
piętro.

S a p r

na posadę adjunkta II. klasy z płacą 1600 kor. i dodatkiem służbowym 300 
kor' z prawem posunięcia się na wyższy stopień płacy, z prawem  do eme­

ry tu ry  i obowiązkiem złożenia kaucyi do wysokości płacy rocznej.
U biegający się o tę posadę ma wykazać, że nie przekroczył lat 40 życia, 

ukończył z dobrym postępem wyższe gimnazyum lub inny na równie stojący 
zakład naukowy, zdał egzamin z rachunkowości państwowej przed komisyą 
rządową, uczynił zadość przepisom służby wojskowej, nabył praktykę przy ka- 

. . . i . i . - i ,  finnanw ei da.lp.i ma, wvkazaó się świa-
ikowania sio.o

i miasta No-

Podaje się niaiejszem do powszechnej 
wiadomości, że kupiec Joachim Mayer Ham­
mer z Rzeszowa, zamieszkały w Monachium, 
syn kupca Abrahama Hammer, niewiadomego 
pobytu i tegoż żony Klary ur. Brandmann 
zamieszkałej dotąd w Rzeszowie i Trane 
Aschenfeld, zamieszkałej w Monachium przed- 
sem w Rzeszowie, córka krawcowej Serl Aschen­
feld zamieszkałej dotąd w Rzeszowie mają za­
miar wziąść ślub ze sobą.

Monachium, 8 . maja 1901.
Urząd parafialny I. król. głównego i 

stołecznego miasta Monachium.
M a y r h o f e r  

radca prawny.
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z węgla kamiennego gazowego do celów 

kowalskich i opalu.
IS M B L & m ś ł  p o ^ a i i A O i a r s i .

najlepszy środek do koserwowania materyałów
drzewnych

do^tai cza

M M  gazowy miejski we Lwowie.
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Cenniki na żądanie.

Rok założenia 1878.
w wielkim wyborze na podarunki otrzy- 

V r  mał i poleca po cenach umiarkowanych

Magazyn speoyalno galanteryjny
pod f i r mą : „ A u  bon m a rch e ”

Kćsmarky & U lćs następca

W Ł A D Y S Ł A W  C I E C H U L S K I
we Lwowie, róg pl. Maryackisgo i ul Teatralnej 2 (dom kapitulny)
Znakom ite l»r*ytwy do golenia? scyzoryki, noże *e stali 

szwedzkiej do krajania chleba i użytku w kuchni.
Cenniki ilustrowane na źadanie bezpłatnie.

Z drukarni wl. Łosińskiego ul. Czarneckiego 1. 12 Telefon Mr. 527.

Ogłoszenie.
Nimejszem zawiadamiam, że

IX. Zwyczajne Walne Zgromadzenie
Towarzystwa kredytowego dla handlu i przemysłu w Bukowsku, od­
będzie się dnia 17. czerwca 1901 o 3 godzinie po południu w lo­
kalu towarzystwa z następującym porządkiem dziennym:

1) Sprawozdanie dyrekcyi z czynności towarzystwa za rok 1900.
2) Udzielenie zarządowi absolutoryum za rok 1900.
3) Przyjęcie rezygnacyi dyrektora p. Eliasza P intera i wybór 

w miejsce tegoż innego dyrektora.
4) Ewentualnie wnioski członków.

______   Leib Margulies prezes.

Pierwsze galic. Towarzystwo akc. dla przemysłu naftowego
przedtem S. Szczepanowski & Comp.

Obwieszczenie.

akcyonaryuszów pierwszego galicyjskiego Towarzystwa akc. 
dla przemysłu naftowego, przedtem S . Szczepanowski i S p . ,

odbędzie się

dnia 4 lipca b. r. o godz. 3 po południu
w lokalu Towarzystwa we Wiedniu I., Braunerstrasse 6.

Porządek dzienny:
1) Sprawozdanie rachunkowe Bady zawiadowezej i przedłożenie 

bilansu za rok czynności 1900/1901-
2) Sprawozdanie rewizorów o badaniu rachunków rocznych.
3) Uchwalenie wyniku interesów i wnioski Rady zawiadowezej.
4) W ybór do Rady zawiadowezej.
5) W ybór rewizorów rachunkowych.
Panowie Akcyonaryusze upraw nieni do głosowania, którzy chcą brać 

udział w Walnem Zgromadzenia, zechcą deponować akcye swe w edług §. 9 
statutów najpóźniej do dnia 26 czervvca b. r. przy kasie Towarzystwa we Wie­
dniu. za otrzymaniem potwierdzenia i karty legitymacyjnej.

W iedeń, 31 maja 1901.
Bada zawiadowcza.

(Przedruk nie będzie płacony.)

(Zarsądea J. W/. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich.


